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KURJER WILEŃSKI
Zwrot ku aktywizacji

E \p o s e  w ic e p n p n je ra  K w ia tków  skier 
go  pod jfd .n \n ' względe ni odiiij i od 
w iększóści d >1 y cn czaso w y ch  en u n c ja  
c y j  na  liana! poiiilykj gospodarcze j .  Mia 
n owicie. w y raźn ie  uzaJleżnia przysz łość  
g o sp o d a rczą  Polski ou rzynin ików  n a ln  
r y  w o lu n ta ry s t  vczm ej.

’l e za k ló ra  d o ty ch czas  ożywia ta na 
SZJl Peiłilykr g " 'p o d a re  zą by ła  tezą p rze  
trw a n ia .  OpieTała się oma na w ierze  w 
a u to m a ty z m  prooesow gospoda r c z y e h ; 
była w yra  zem  p rzek omam ia że  fa lo w an ia  
k o n ju n k tu r a łn e  noszą  c h a r a k te r  zywio 
łow y. 'n iezależny osi w dl i czy n n ik ó w  kie 
ru ją c y c h  p o l i ty k ą  gospodarczą ,  że s ta ­
now i imamgfutną w łaśc iw ość  dz ie jów  go 
spodarczye li .  I  w ażano, ze w posób  po 
d o im y  ja k  żyw io ło w o  prz  szedł kryz  vs 
św ia to w y  ta k  rów n ież  żyw io łow o, w 
skali -.wiatmyij musi p rz y jść  ożyw ienie .

Kon ekwomcją tego s tanow isku  by ło  
w y czek iw an ie ,  zaciśnięcie  pasa  i t rw a  
nie. G łow m  zadan ie  b ieżącej  po lityk i 
g o sp o d a rc z e j  wielziano w lak iem  oddzta  
ły w a n iu  na wii lkości e k o n o m ic z n e  (ko 
sz ta ,  r e n y ) ,  aby. gdy  zacznie się ożywię 
n ie .  g o sp o d a rk a  p o lsk a  była j a k . ia jb a r  
dzie j  doslo*owama do w zn ies ien ia  się na 
szczyt n o w e j  fali kom junk lu ra lne  j

Nie m ożna  pow iedzieć, żehy lo sin 
now inko  by ło  ca łk  iwacie n u  słuszne , k ie  
w ą tp l iw ie  jednak  5>yte> o n o  p rz e n ik n ię te  
/b y t  eioktr\ na ln y m  s to su n k iem  do zja 
w-isk g o spodarczych  N arzu ca ło  orno u j ­
m o w a n ie  życia g o sp o d a rczeg o  ja k o  pe 
w-nego za m k n ię te g o  w sobie ,.espołu /,' i 

-,'v. T y m c z a se m  tak  nm jest.  W i w  
rzyw is tośc i  kookrotinej procesy gospo 
d a r c / e  łączą się b a rd z o  ścisłe ze wszysl 
kie mi in n e m  p ro cesam i sp o le e /n e m i  
C zy n n ik ,  p o zag o sp o d a rcze  oddziały 
w u ją  n ie raz  d e c y d u ją c o  na k . , / la ł low a  
n ie  się z jaw isk  g o sp o d a rczy ch

P e w n e  procesy  czys to  gospodarcze ,  
j a k  n a p rz y k ła d  zw iązan e  z cleTiacją k ry  
zysow ą z ja w isk a  p rz y s to so w a w c z e  (zniż 
k a  kosztów* u s łu g  p r o d u k c y jn y c h ,  zniż 
k a  cen ,  r e o rg a n iz a c ja  te ch n iczn a ,  ra c jo  
n a l iz a c ja  p racy )  m o g ą  s tw orzyć  w ar im  
Jti sp rzy ja jące  n o w y m  m oż liw ośc iom  
ro z w o jo w y m . Jednaik sam e p rzez  się je 
szcze o n a d e jśc iu  o k re s u  w z ro s tu  kon  
ju n k t  u radnego m e  d ecydu ją .  Koniecz 
nc- tu są zw ykle  jeszcze pew-ne 'n ip u lsy ,  
prze ch o d z ą c e  zzewmątrz, o d  czy n n ik ó w  
n a tu r y  pozag o sp o d a rcze j ,  ja k  np. wyma 
Łaziki 'e ch n iczn e ,  o d k ry c ia  n o w y ch  k o ­
p a lń  złota, b u d o w a  kole i,  p ew n e  k o n s ie  
lac je  po l i ty czn e  i t. p.

W tych w a ru n k a c h  n a rz u c a  sic nie ja 
k u  sam o  przez, się py tan ie ,  gdzie we 
współczesnymi sowiecie tkw ią  te sity, k io  
re  n o w y  ru c h  fali k _r.njiinktiira.lncj w 
górę  m ogą  w yw ołać?  Czy wogole m o żn a  
liczeć że w p r ę d k im  czasie  p rzy jdz ie  su 
nioczyiniii- ożyw ienie k o n ju n k t i i r a łn e ?  A 
jeżeli n ie  p rzy jd z ie?

P o  k ry zy s ie  1872^73 r o k u  okres  
d e p re s j i  g o sp o d a rcze j  t r w a ł  z górą  
20 la t .  Czy n e rw y  lu d n o śc i  podo i > 
ny  okres  jeszcze m ogą  p rz e t rz y m ać ?  To 
Są p y ta n ia ,  k tó re  m u sz ą  spędzać  sen z 
po w iek  k aż d e m u ,  k to  za n aszą  p o l i ty k ę

go sp o d arczą  poczuw a się do w spó todpo  
wiedz iailnotści.

W  świecie dz is ie jszym  są d w a l \ p v  
k ra jó w . \v k tó ry ch  i b-serwuje my wy 
ra ź n e  ożyw ienie  gospodarcze .  Z jed n e j  
stroity są to k r a je  lak zw anego  Wołau 
sfe rhngow ego. k tó re  /d e w a lu o w a ły  swo 
ją  w a lu tę  eij) p o z io m u  aug ie ł-k ie j .  Z d n i  
giej s t ro n y  —  k ra je  o t. /w , to ta ln e j  me 
lodzie o rgan izac ji  życia zb iorow ego. Naj 
niż./.y poz iom  pi,prav. y w y k a z u ją  k ra  
je  I zav. id oku  złotego', u s i łu jące  utrzy­
m a ć  sw oją  yyalutę na n ie z m ie n n y m  p a ­
rytecie , p rz y  jedn o czesn em  i r i r /y m y w a  
n u l  sw oje j  po li tyk i  go sp o d arcze j  w- s iy .  
In m ożliw ie  zb liżonym  d o  k lasycznego  
l ib e ra l iz m u  M ożna  d ługo  a n a l izo w ać  dla 
czego t a k  jest, m ożna w y p o w ia d a ć  pocf 
tym  w zględem  ro żn e  op in je ,  ale: n ie  da 
się zaprzeczy^-, że tak w łaśn ie  jeo.l.

Z jaw isk iem  najciekawszcm i jest nie 
w ą lp h w ie  ożyw ienie  g o sp o d arcze  w k ra  
juch  t. zw. to ta lnych .  Sądzę, że tu ta j

Najbliższe pos iedzen ie  Sejmm 0dbe 
elzie się w- ś rodę  o godz. 10 ran o .  Porz.ą 
dek  i t z im n y  nie zas ia ł  jeszcze ogłoś/.o 
n y ,  w imleme jest je d n a k  że. na  por/.ąd

Do w iad uj i  my się że w najb l i ż szy m  
Czasie eh d y o ln / a s o w y  prokurator  Sądu 
Apel w Wa^szaiwm p. K azim ierz  Hud

W ed łu g  w i.tdiMiuiśei z  Kow na, tam  
le j s z y  sę d z ia  ś le d c zy  w y d a l  rozkaz  arc  
.sztoyyaiiia radcy p r a w n e g o  p o se ls tw a  
n ie m ie c k ie g o  yv K o w n ie  adw. I .a inngar

m am y  i lu s trac je  je d n e j  z na jg łębszych  
p rz e m ia n ,  przez k tó re  p rzechodz i  eko 
no rn ika  nasze j  epoki. W  gospodarce 
XIX w ieku  zasaelniczym m o to re m  f-nrz 
w o ju  był indywyiciuallny p rzed s ięb io rca ,  
jego  wi la. jeg\ii in ic ja ty w a ,  jego roiz- 
m .u l i  lw-óir,y . W świecie  d/.isicjszy-m 
coraz w ie k s /ą  role zaczyna  odogryw ać  
.sugestja p rzeżyć  i nas tro jów  z luoro  
wycff, Nawet pry  wa ruy p rzed s ięb io rca  
w swoich d ic y z ja c b  i k a lk u la c ja c h  z.ą 
czyim tej suge.slji ulegać. Dla i ego też w 
k ra jac l i ,  k ló re  do tychczas  lekcew aży ły  
>pr iwę o rgan izac j i  w o li  zb iorow ej,  pa 
nuiji- na jw iększy  m a r a z m  i n a jw ięk sza  
n ie w ia ra  w- przyrszłość.

P o P k .i  d/.isiejsza jest fo rm a c ją  p a ń  
s tw ow ą ściśnięta  z d w óch  slrotn po tężne  
mi sy s tem am i to ta łnem i. D la tego  też. 
czek an ie  n a  ewentualny- s a m o c z y n n y  
w zros t  konjnarkI iir.iihiy, m oże d o p ro w a  
dzić do zap rzep aszczen ia  w-szystkich do 
tycticzasowycli w ie lk ich  osiągnięć. Mu

k u  oRltO  /n a j d ą  Mą wsz.yslScie p ro jc k ly  
u s taw , k tó re  z ak re ś l i ły  za rząd zen ie  P. 
Pri-z.ydenta ten bież. sesję p a r lam em lar

nii ki o b jąć  m a  stanowi(sk0 p r o k u r a to r a

tela. W ed łu g  in fo r m a e y j  prasy , ISmun 
garte l u d a ł  s ia ć  na ez< le ja k ie jś  ake.ji 
s z p ie g o w s k ie j  Mów ią o  tein ,  że Haum  
garte l  -stame przed  są d e m  w o je n n y m

simy sp rężyć  wysitl \ zb io row e, aby 
u t rz y m a ć  ro z b u d o w ę  n aszego  p o ten c ja  
Ju w y tw ó rczeg o  «w le inp ie  doslosow a 
nyni do  tem p a  n aszych  sąsiadów . Mowa 
m in . Kwiaikoyyskiego stan-owi zw ro t w: 
ly m  t . ię ru n k u .  Z a l i r /m ia ły  w niej nuty  
św iad o m e j  Swych celów woli. S tanow i 
ona. p io rw szy  k ro k  w k ie ru n k u  ik tyw i 
zaeji po lsk ie j  gosp o d ark i .

M onienlem  n ie w ą tp l iw ie  na jc iekaw ­
szym  w p rz e m ó w ie n iu  yvice-preinjera 
KwiaIlkowskiego bytu ogłoszenie  cztero  
le ln i tg o  p la n u  inwestycy jnego. Nie m o 
żerny jeszcze w tej chw ili  lego p lanu  
o m aw iać ,  gdyż do U,go koauec/.neni i»v 
by ło  b a rd z ie j  d o k ła d n e  z nim  się zazna  
jon iien ie .  Z tego, co p. w ćee-prein jer  
pow ied/.ia ł m o żn a  w uiiiskosiać, że p lan  
Łąył o p ra c o w a n y  z za c h o w a n iem  niezlięd 
ne j  w lakicli w y p a d k a c h  ostrożności. 
Kwota sfimansoyyania 1800 milj. zł. nic 
w ydaje  się tak  zmac/ną, aby  nasze  ży 
cie gospodarcze  nie mogło' ich ponieść  
w c iągu cz te ro le tn iego  ok re su  Troska 
o ntrzyin.nnie waiiuty z je d n e j  s l ro n y  
oraz z d ru g ie j  s l ro n y  o po/,iem  k chuju.m  
cji w spo łeczeństw ie  nie pozwoiiły jed  
n a k  —  ja k  wymika z p rzem ó w ien ia  - 
na n a d a n ie  lenni p la n u  większego  r«»z 
n iacbu .

C iekaw e niew ątp liw ie  jest  również, za 
gaelnienic: d z ie d z in ,  w k tó ry ch  le m w e  
slyeje b ędą  doke.nywanie. Nie jest, np 
w lej ci w  Mi jaszcze wyraźneę <: -y no r  
m a d ę  in w e s i \c je  re n o w a c y jn e  d c k m n  
walu: p rz  o/ jir/.e'.dsiębio''st wa p a n . tw o -  
wc w ehodzą. c/.y leż nie, do  p lanu

IN ziim ewkm ie w ice-prem je‘Ta Kwiat 
kow sk iego  s ta łem u  czytednikowi nasze j  
p ra sy  g o sp o d a rcze j  nasuw a  jeszcze jed 
ną  red 1 fiksję. W  nasze j  p u b licys tyce  go 
speularczej śc ie ra ły  się ciągle 2 tezy. de 
dnu ogranie zała zadan ie  po jityk i goispo 
elarczej elo p r /y śp ie -s /an ia  przediiegu p ro  
eesów  przys lo sow aw  ezvch. dest to teza 
I. zw. de ilac j i  jnlegraliuęj. kteira ty lo k ro  
Inie z n a jd o w a ła  sw ńj wyritfz na ła m a c h  

G azdy  P o lsk ie j  ' w a r ty k u ła c h  b. m in . 
M ilu-.zew.sk.ego. D ru g a  —  szuka ła  moż 
fi t o ści z ak ty w izo w an ia  życia go sp o d a r  
< z eg o. 'V ostaitniem ]>rzemówieniu p. 
w ice-prennjera  dźw ięczą  dość  wyr-iźne 
akceiiify d ru g ie j  tezy.

Dow inno to mis, j a k o  zw ok n n ik u w  
peditvki akiiyw izacyjnej.  c ies /yć .  I.eez 
leinharel/ie j zobeiwiązuje do podkreśle '- 
nia legei, co w owej p ie rw sze j  tezie by ło  
slus nem.

d n s z n e m  aiie w ątp liw ie  był ) 1 w e-r 
el/emie1, że im baa-elziej edmiżą się 
ceny  śnodkeiw p ro d u k c j i ,  im  b a rd z ie j  
na sk u te k  p rocesów  rac jom dizacy  jn y e h  
obniżą  się kosz ty  w y tw a rz a n ia ,  tom  wię 
ksze l>ędą m ożliw ości ro/weojowe. Oczy­
wiście, k o n ty n u o w a n ie  p ro c e -o w  przy- 
sboisowawczy-ch w w a r u n k a c h  po li ty k i  
ak tyw  izow ania  życia gospodarczego , n a
SUAva< s /e re g  doda  tik o w ych  'ruekności.
Je d n a k ,  pe)mim{> tych trud n o śc i ,  zagaet 
niemie łagotłzemia p rz e ro s tó w  nnisi być 
ciąg le  objedelem baczn e j  uw agi nasze j 
^po li tyk i  gospodarcze j .  St. Sw

Expose wicepremjera KwiatkowsKiego w komfsli sejmowej

7,(lji,cir nasze przedstawia inomenl wygłaszania przez wieoprenijera KwialkowsKioRo przemó­
wienia. Na ławach rządowych w otoczeniu inijiistrów p. jiremjer gem. Sławoj sktadkowski.

TELEP. OD WŁASN. KOPESP.Z WARSZAW >

Sejm zbierze we środę

»ą.

Prokurator Rudnicki przeniesiony do Krakowa
Saldu \|>el. w K rakow ie.

Aresztowanie radcy prawnego 
poselstwa niemieckiego w Kownie
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Akcja Funduszu Pracy
Zjazd sprawozdawczy dyrektorów wojewódzkich F. P.

W A RSZA W A  (Pal). W  du. 12 bin

Obce elementy wmieszały się do aKcjl 
strajkowej —  narzeka Blum

o d h y ły  się w g m a ch u  m in. o p ie k i .p,.łe 
c z n e j o b ra d y  z ja z d u  sp raw o zd aw cze g o  
d y re k to ró w  b ,u r  w iojeiw ódzkich F u p d u  
szu l Jrac \ . W  obr.tdaclu k tó ry m  p r zew o 
d n ic z y ł p m in is te r O p ie k i S p o łe czn e j 
M a r ja  n Zy n d ru m -K o śiiu łk < » w sk i, w zię li 
u d z ia ł pp vticeiu i-m stro w ic W Tastrzęb 
-ski i dr. E . P ie s trz y ń s k i, w y ż si u rzę d u  i 
c y  m iiii.stersŁw a o p ie k i >połecznej oraz 
p rz e d s ta w ic ie le  b iu ra  g łó w n e g o  F u n d  u 
stru P ra c y  z p. d y re k to re m  M. D olania w 
s k in i  na czele.

P a n  m in is te r  K ośc ia łkow sk i zagaił 
•krótko o b r a d ) , p u c z e m  d y re k to ro w ie  
m u r  w o je w ó d z k ic h  i F u n d u s z u  P ra c y  
zdali -sprawę z a k c p  z a t ru d n ie n ia  oraz  
z dz ia ła lnośc i  F u n d u s z u  P ra c y  n a  tere  
tnie poszczegó lnych  w ojew ództw  p o ru  
sza jac  szereg zag ad n ień  z z a k re s u  akcji  
z a t ru d n ie n ia  b e z ro b o tn y c h  na ro b o ta c h  
p u b l ic z n y c h ,  w a lk i  ż bezroboc iem  
w ś ró d  m ło d z ież ) ,  p o ś re d n ic tw a  p ra c y  i 
w sp ó łd z ia ła n ia  spo łeczeństw a  s k u p io n e  
go w k o m ite ta c h  lo k a ln y c h  F u n d u sz u  
P ra c y .

Dane, p rz e d s ta w io n e  na  zjeździć wy 
kazti  ją , że rozm iary zatrudnienia jak do 
tqd przekraczają stale poziom  zeszłoro  
czn y, co w d l i /e j  m ie rz e  za,wdzięcząc na 
leży w czesnem u  i s z y b k ie m u  ro zp ru w a  
clzeiuu k redy tów  i s p ra w n e m u  u ru c lm  
m ie n iu  poszczegó lnych  robót.

Z a m y k a ją c  zeb ran ie  p . n . i iu s le r  ko

(nspekda p Premiera 
w wal, pomorskiem
GDYNIA, (Pat). Dziś o godz. 7.20 po 

c iąg iem  p o śp ie sz n y m  z. W a rsz a w )  p rzy  
je c h a ł  d o  G dyni na in sp ek c ję  p re m je r  
Sklad>ko\\~»ki, k tó ry  p rzed  godz iną  8-n\ą 
przyb ył do komis;trjattu rządni Po  doiko 
u a n i u  in sp ek c j i  p r e m je r  w y jech a ł  z Gdy 
ni

TORUIŃf (Pat). P (> w yjeźdz ić  z Gd cni 
p. p r e m je r  S ław o j-S k ład k u w sk ;  zatrzy 
m y w a ł  się k o le jn o  yy p o w ia ta c h  m o r-  
k im , k a r tu s k im ,  św ieck im  i chełm ińs 
k im  gdzie o d b y w a j  ze s ta ro s ta m i  krznfe 
ren c jc  na tem a t  zagadnie-ń zw iązany  cl i 
/. te ren em  ich p racy .

D o T o ru n ia  p. p r e m je r  p r z y b y ł  o 
godz in ie  19.30 g d J e  o d b y ł  god z in n ą  ko o 
fe ren c  ję z w o jew odą  po rno , sk o n  5>l 
Kirtik  i:sem

Okólaik do woiewodów i  sprawie 
p riy jm ow aa  a interesantów 

w  starostw ach
V UtSz l\VA, (Pat). P. p r e m je r  Sta 

w oj-Sktadkiuwski w y d a ł  o k ó ln ik  do wo 
jew o d ó w , k o m isa rz a  rz ą d u  na m st. 
W a rszaw ę  i do  s ta ro s tó w , w k tó ry m  
zw ra c a  u w ag ę  na nic-dość ścisłe w nie 
k tó r y c h  s ta ro s tw ach  p rzes trzeg an ie  
•przepisów o p rz y jm o w a n iu  in te re san tó w  
j  n ie d b a łe  p ro w a d z e n ie  k s ią ż e k  p rzy  
jęć. Drzwi iąztijąc szczegó lną  wagę do 

-szybkiego i sku teczn eg o  za łatw iani.!  
s p ra w  obyw ate l i ,  zg łasza jących  się w 
s ta ro s tw a c h ,  okó ln ik  poleca ściśle p rze  
s trzegąc  obow lą /u ją e y c l i  w tej m ierze  
p rz e p isó w ,  a YV!innyc,h u ch y b .e n ia  p o ­
c ią g n ą ć  do  odpow iedz ia lnośc i

UANKOU, (PAT). — W e d łu g  in io rm  ncyj  ze 
Zrodel ch ińsk ich ,  n a  p o łu d n ie  od Heng-Cznu do 
szło ju ż  do s ta rć  pom iędzy  w o jsk a m i  rządow e 
tu i  a kan fo ń sk iem i.  W o js k a  rząd o w e  zaję ły  jur 
r z e k o m o  m ie jsco w o ść  L eivang

O d dz ia ły  na leżące  do a n n j i  po łudn iow e),  wy 
co fa ły  się do m iejscowości  p o łożone j  pom iędzy  
t .e iv a n g  a Hangczau.

LONDYN'. (PAT). —- Iłząd  n a u k iń sk i  posła 
•nowił nag le  rozpocząć  akcję ,  w y sy ła jąc  odddz ia  
ty  sw ych  w o jsk  na  po łu d n ie  od  Heng-Czau. Do 
ty ih c z a s  w o jsk a  n a n k iń s k ie  w ycofyw ały  się ku 
Szanghajow i,  p ra g n ą ć  u n ik n ą ć  sta rc ia .  Ilząd 
n a n k iń s k i  zw róci ł  się do przedstaw ic ie l i  m o ­
ca rs tw  z p rośbą ,  by  nie sp rz ed a w a n o  m a te r j a tu  
w o jen n eg o  Kantonowi,

sc iu łkow sk i Określił wyssifki rz.ądu w 
dz iedz in ie  w alk i z, bez roboc iem . W  z \\ią  
zku z c z te ro le tn im  p la n e m  tffiwesty-fiyj 
ny.ni p a n  m in is te r  p o d k re ś l i ł  kon iec  z 
uo.ść jak najw iększej p lanow ości akcji 
I' unniiszu Pracy, k tó ra  w in n a  b yć  o p a r  
la na h a rn to n i jn e m  pow iązan iu  celow o 
ści go sp o d a rcze j  i w y m a g a ń  społecz­
n y c h  ,a Yvięc tak ieg o  wykiorzy-stania raz  
porząclzaitnych ś ro d k ó w  f in an so w y ch ,  a 
bv p rz y  ich pom ocy m ożna było  zatrud  
nic jak najw iększą  liczbę bezrobotnych. 
P a n  m in is te r  w sk a z a ł  na kon ieczność  
m ożliw ie  d o k ła d n e g o  zan a l izo w an ia  sy­
tuac ji  p rz e lu d n io n e j  dz is ia j  wsi polsk ie j ,  
k tó ra  w y w ie ra  silny i u jem jiy  wpływ 
n a  ry n e k  pracy ' w mieście.

K ończąc , p a n  m in is te r  w ezw ał dy rck  
toTÓw w ojew ódzk ich  b iu r  F u n d u s z u  Pra 
c y  d o  d a lszych  e n e rg iczn y ch  w ysiłków  
w akc ji  z a t ru d n ie n ia  j pom ioty  dla bez 
r o b o tn y c h  z p rze św iad czen iem . żc służą 
one obyw ate lo m , l t ó r z v  pom ocy  t e j n a j  
h a rd z ie j  dziś p o trzeb u ją .

JLIłOZOLIMA. (Pat). W  H ebronie doszło dziś 
znowu do strzelaniny.

W N azarecie slreeiano ub. iu>ey do m ieszka 
nia zastępcy kom endanta polieji ,lam es‘a Fara 
day a.

Na ezele delegacji urabskiej, która w yjeclia  
Yt dziś do Londynu znajduje się  ./umai —  Hus 
•tiju.

Do wagonu kolei na stacji Kalkijeh pod Tul 
karem  rzucona bom bę. H  Żydów- odn iosło  ra
ny.

Również pod Tiilkareni Arabowie zua/akowa  
ii skoriow auą przez w ojsko kolum nę, z.nżo- 
nu z II) autobusów . Napad odparto.

Z AM V<.11 NA ZASTĘPCĘ KOMISARZ)  
POLIClI.

J Fit O /O L  IMA. (!‘ \  I). —  Dziś w południe  
zastępca brytyjsk iego k/uni.surza jx*lt.-ji Sigrist 
wraz z tow arzyszącym  m d policjantem  został 
zaatakow any p ite z  dwócli Araków slrzaYinii na 
jednej z ulic Jerozolim y, w poblizu m uzeum  
Rockefellera. S lgńst został ciężko ranny. .Icdcn 
z napastników zraniony został wystrziriem to 
warzy .'iząccgo Sigi-lslow i polie jaiiV» I w krótce  
zm arł. Drugi napastnik ebiegl.

ARA BI NISZCZĄ LINJ1 KOMUNIKA 
CYJNE I ‘MOSTY

JEROZOLIMA. (Pat). Cała P alestyna podzie  
Łuna zostanie e ę  Względu na kontrolę w ojskow ą  
na 4 rejony. Pow stańcy arabscy niszczą obecnie  
zaw zięcie fłiije kom unikacyjne O statnio zario 
towunu dwie próby w yk olejen ia  pociągów , zni 
szczen ią  m ostu drogow ego oraz  uszkodzenie In 
liego m ostu I dróg. Pozatem  w w ielu m iejscow o! 
ciach sliraelcy arabscy rozw ija ją ożyw .ona dzia 
luliiość. Atak 50 Arabów na ferm ę żydow ‘/.ą  z,<> 
stal odpArty.

YV p ro w in c j i  Kwang-Si i K w ang-T ung  powo 
tano do szeregów  milicję.

SZANGHAJ, (PAT). - -  W o js k a  rz ąd u  n a n k iń  
skiego p o su n ę ły  się n a p rz ó d  ku po łu d n io w i do 
Lei-Jang. L otn icy  n a n k iń s c y  zrzucali  n a d  głów 
ną k w a te rą  k a n to n s k ą  w Ki J a n k  ulo tk i ,  wzy 
wające  do  u n ik a n ia  walki b ra to b ó jcze j .  W o j  
sku k a n lo ń s k ie  w celu un ikn ięc ia  s la rć  cofnęły 
spę "nieco w k ie ru n k u  p o łudn iow ym .

D ow ódca  nacze lny  wojsk  k a n to ń s k ic h  gen 
Czen-Czi-Czang w ys ia ł  do  p re zy d e n ta  Chin  w 
N nnkin ie  L in -S en ‘a depeszę, w k tó re j  zaw iad a  
mia, że wobec wszczęcia kroków- po jednaw  
czych, w s trz y m a ł  p o c h ó d  swoich w o jsk  n a  pól 
noc, p ragn ie  bow iem  u tw o rz y ć  zgodny f ro n t  
k a n to ń sk o -n an k iń sk i ,  k tó ry  m óg łby  p o p r o w a ­
dzić s i lną  po l i tykę  c h iń s k ą  w obec  lapon j i .

, j - L\»
-̂ >r    -** V—**

1“ ',h i  7, (Pat; Rząd Blurna z.decydowany jest 
u t r z jm a ć  całkow icie  pojiządek w k ra ju .  Min. 
spraw -wewnętrznych Salcngro  o d b y ł  w c iągu u 
biegłej  n o c y  na  pow yńszy tem at  konfe renc ję  z  
p rem jt .rem  BJumam. puczem ,w\(taJ odpc-wieil 
n ie  dyftpozycje p re fek tow i  p o r c j i  paryskie j .

W myśl powziętych po s tan o w ień  żadne  nic 
zigioszoile u p rzed n io  władzom  zgrom adzen ia  poo 
gotem niebeun n ie  będą a a  przyszłość to le row a  
•nc. Min. Sailepgro o.świiadczył, że władze .parys 
kie z a c h o w a ją  ca ły  m niar,  jak i  przysto i  państ  
wiu (k-uw.kr a t ycznemu, lecz Dętą um ia ły  bez żad 
ne j  .słabości wypełnić  sw ój obowiązek.

Powyższe energiczne zarządzenia  spowodoiwa 
n e  zostały  luepokojąoermi zajśc iam i,  fakie n u  
ły m ie jsce  o s ta tn io  ja k  np. n a p ad y  s t ra jk u ją ce g o  
personelu  na  kaw ia rn ię ,  pochody przez m iasto 
i t. d

P a ry ż  w czw artek  rob ił  w rażen ie  ok rę tu  bia? 
p i lo ta  i bez  s t e ru  —  oświ.ntozył n a daisiojizem 
jKisiedzeniu izby deputow any  Pau l  Reynaul.  U 
w a ż a ją c  za kon ieczne  u spoko ić  op in ję  publiczną 
p r e m je r  Hlnrn uznał  za s tosow ne złożyć n a  dz.i 
siąjszem posiedzeniu popoludiLiowem zn am ien n ą  
deklpjraojc: , ,W yczu łem  iż  od w e to ra j m istro je

IMIGRACJA ŻYDÓW  DO PALESTYNY  
Z \ \  ILK.nZA SIĘ,

LONDYN. (Pa l) .  Ze sp ra sco zd an ia  b r y ty j ­
skiej a d m in is t rac j i  m an d a to w e j  w Pales tynie ,  
przed łożonego  k o m is j i  m an d a to w e j  Ligi Naro 
dow wynika,  że w  ro k u  I tł.i.i licz Im im ig ran tó w  
[irzybytych do Pa les tyny  w yn iosła  04.117, z czc 
go Żydów było 01.804. W  r. 1904 liczba im ig ran  
łów wyniosła  ty tk o  44.4 4.4. Do ko ń ca  r. 10755 
ogółem  tlh tysięcy Żydów  niem ieck ich  {irzybyło 
do Pale  dyny w c h a ra k te rz e  im igran tów .

Kronika telegraficzna
Ambasador Polskt złożył listy  uw ierzyte l­

niające prezydentow i Turcji. Prez y d en t  republi  
ki tu reck ie j  A ta lu rk  p rz y ją ł  dz is ia j  n a  u roczy  
s ie ją  aiir jei ic j i  n o w o m ian o w an e g o  a m b a sa d o ra  
li. P.  Sokoinickicgo. Na dz iedzińcu  rezydencji  
p re z y d e m a  honory o d d a w a ła  k o m p a n ja  re p re  
zei i lacyjna ,  k tó r a  d w u k ro tn ie  odegra ła  h y m n  
polski.  P rez y d en t  po p rzy jęciu  listów uw ie rzy  
lelniającycli  z a t rzy m a ł  a m b a sa d o ra  na  d łuższej 
rozm ow ie  o .o b is te j .

—  4’ius X ł w y jed /ie  na w yw czasy letn ie do 
Gastel G andolfo  do. 1 lipca. O dpow iedn ie  przy­
go to w an ia  w letniej  rezydencji  p ap ie sk ie j  zosla 
ty już  rozpoczęte

—  P rezy d en t  t tenesz  powróci!  w czora j  z Bu 
k a re s / tu ,  gdzie b ra ł  u d z ia ł  w k o n fe re n c j i  sze 
fów pań.stw Malej Fn ten ty .

—  Jedna F in landja pluci dtugi Am eryce. —  
I1 o lan d ja  ra ty f ik o w a ła  S tanom, iż w dn. ł5  go 
czerwca zapłaci pólrocz-ną ra tę  d ługu  w o je n n e  
go w wysokości 164.315 do larów .

—  Rzad ch ińsk i odrzuci! propozycję w łoską  
-zniesienia sankcyj przez  Chiny, zaznacza jąc ,  iż 
decyzja  w tej  sp raw ie  n a leży  do Ligi .Narodów.

.  —  Zginęło 31 górników . Yv’ k opa ln i  węgla 
w Knsuya w okręgu  F u k u o k a  w J a p o n j i  na.stą 
pi! wylnich, p o w o d u ją c  śm ierć  21 gó rn ików . — 
Około 40 jest ran n y ch .

—  A\ W alencji podczas ładow ania ooTwe 
kiego parow i a sk u tk iem  zap a len ia  się skrzyn i

z Celuioidfni.  u y b u c l i ł  pożar .  W śró d  r o b o tn i ­
ków  w y b u c h ła  p an ik a .  20  h i sz p ań sk ic h  robo t  
n ików i 3 n o rw esk ich  odniosło  c iężkie o b r a ż e ­
nia.

— Zinarł ub. iu>cy ś. p. B olesław  Kon, prze 
zy wszy 29 iai w yb i tny  p ia n is ta  polski.

Likw idacji s : t a b a  koam nistycm cgo 
który kierowa] rozruchami w Teraniu

T O R U Ń  ( P a t ) .  W  c ią g u  d o c h o d z e ń  w 
s j / r a w i e  z a j ś ć  d n .  8 b i n .  w t a d / e  z l i k w i d o  
w a ł y  p r a t w i e  c a ł y  s z t a b  k o m u n i s t y c z n y ,  
k t ó r y  k i e T f w a ł  z a j ś c i a m i .  U j e d n e g o  z 
u r e . s z t o w a u y c h  z i n a l e z i o n o  t r a n s p a r e n t y  
a g i t a c y j n e .

O d  d w ó c h  d n i  b a rn  i w  T o r u n i u  s p e  
c j s i l n a  k a m i s j t i  i n i n i i s t e r j a l n a ,  k t ó r a  p r o  
w a d ? i  d o c h o d z e n i e  w  s p r a w i e  z a j ś ć .

olu ij p u y m kie }  ;m ieo ih j się _nn \niekor:y&ć. Obce  
elem enli/ w m iesza ły  się do akc ji s tra jko w ej. 
O św iadczam  w ięc, że rząd  j r s f  sta now czo  zdecy  
dow a iu j u trzy m a ć  p o rzą d e k  aia u ltcy“.

LICZBA WTULAJĄCYCH 1)0  PRACY 
WZRASTA.

PARYŻ (Pa). O sy tu ac j i  s t r a jk o w e j  
agesncja h a v a ś a  w g o d z in ach  p o p o łu d  
uiowyrc h  donosi:  od  r a n a  liczba w ra c a  
ją c y c h  d o  p r a c y  \wzrasta. 199.000 s t r a j  
k u ją c y c h  w róc iło  do p ra c y .  W iększość  
k a w ia r ń  i resta .urący j już jes t  czynna

ROBOTNICY SAMI PUŚCILI 
EA BRYKI-’ W  RUCH

PARYŻ, (PAT). —  „E ch o  de  P a n s “ i n fo rn r i  
je, że w 4 f a b iy k a c h  na leżący ch  do spó łk i  
„C o m p ag n ie  N a t iona ie  des R a d ia teu rs" ,  k tó ra  
ob ję te  zos ta ły  s t ra jk ie m ,  ro b o tn ic y  u ru c n o m i l i  
w dn iu  dz is ie jszym  p ro d u k c ję  n a  w łasną  rekę.  
F a b ry k i  m ieszczą  się n a  p rzed m ieśc iach  P a r y  
ża. Delegat ro b o tn ik ó w  ośw iadczył ,  że p o n iew aż  
e s r e k c ju  fa b ry k i  n ie  o d p o w ia d a ła  n a  p o k o jo w e  
p o s tu la ty  ro b tn ik ó w ,  k tó r y m  w in n a  je s t  jes* 
cze za p rz e p ra co w an e  godziny, w obec  tego u w a  
żali za s tosow ne  puśc ić  fa b ry k ę  w  ru ch .  Je d n o  
cześnie r o b o tn ic y  zwrócil i  stę o d y re k ty w y  do 
m in is te r s tw a  sp ra w  w e w n ę trz n y c h  i m in is te r  
s iw a  p ra c y  , . ^  a  Ł .  T.& L u

Siyok o  m och walano ^projek ty  
a s fa v  riądn  Eluma

PARYŻ, (Pat) Izb a  d e p u to w a n y c h  
w iększośc ią  385 (irzccin 175 u ch w a li ła  
(t ruje k i .» 40-gouziiiity ni tygo d n iu  p racy

K om isja  s e n a tu  uch w a li ła  p ro je k t  
u s taw y  jo u r lo p a c h  i o u m o w a c h  z b io ru  
wycii, u decyz je  jeo do uslaw > o  40-go 
d z in n y m  tygtfdniu  p ra c y  od roczy ła  do 
w ys łuc iian ia  p r c m jc r a  Ultima w d n iu  
ju trze jszy  ni.

PARYŻ, (P a tj .  Senat od b y t  dziś k r ó t  
k i t  posiedzenie ,  n a  k tó re u i  o d e s ła n o  do 
k tm u sy j  5 ptirjt-k łów u s ta w ,  uchw alo-  
nycli ipńzcz Izbę. P r e m j e r  Iłltim zw ró c i ł  
się do  sen a tu  z ap e lem  o szybk ie  u c h w a  
lenie u s taw , ja k o  lin rzę t l / ia  p o k o ju  sp o  
tocznego. •Senat (obradow ać będzie n a  
phu ium  n ad  u s ta w a m i we w to reń  d n ia  
10 b. m .

Belgijska partja robotnicza v  sw ych  
żądaniach w iornje s fę na Francji

BRUKSELA. (Pat). R a d a  n a cz e ln a  be lg i jsk ie j  
p a r t j i  robotn icze j  zw ró c i ła  się  z w e zw an ie m  do 
op in j i  pub l iczne j  o św ia d c za ją c  sw ą gotowość 
p o p a rc ia  wszelkiego rz ąd u ,  k tó ry  z rea l izu je  na 
s tęp u jące  re fo rm y .  P o d w y ż k a  plac, 10-godzinny 
tydzień  {Jacy ,  zapew nien ie  sw obodnego  i pe łn e  
go k o rz y s tan ia  z praw-a z rzeszen ia  się, p ła tn e  u r  
kipy, ubezp ieczen ie  n a  s tarość ,  na w y p a d ek  cho 
roby i n ieszczęśl iwego wypadku .

-STRAJKI R O /SZ I BZA.IĄ S il).
BRUKSELA. (Pat).  R uch  s t r a jk o w y  w Belgji 

w z m ag a  się. Minister  spr  w ew n D u b u s  de W a r  
na lfe  ośw iadczy ł ,  że n ie  będzie  to le ro w a ł  o k u  
pac j i  fab ryk .  R obo tn icy  p o r to w i  A n tw erp j i  s t ra j  
k u ją  dalej .  R obo tn icy  n ie la low oy  p rzy g o to w u ją  
się do s t r a jk u .  Ż ąd an ia  ro b o tn ik ó w  p rzew ażn ie  
«ą nas tępu jące :  25 p ro cen t  p o dw yżk i  płac, 40-go 
dz inny  tydzień  p ra c y ,  e m e r y tu r a  o d  50-go ro  
k u  życia.

Zamknięcie oddtiałów  niektórych 
i v ’ą ik ó v  u « o d o v y c h  w Łodit

4.ÓDŹ- (PAT), —  W ładze policyjn e i organu  
adniinisti-acji państw ow ej po stw ierdzeniu  wy 
w rotow ej dzia lo lnosci niektórych zw iązków  za 
w oiiow ych. zaw iesiły  w dniu dzi.sJej.szym dzia  
u n io sę  ew lązk u  zaw onow ego ronotnikow  prze 
niy.słu chem icznego, zw iązku zaw odow ego ro  
liotuików przem ysłu drukarskiego oraz zw iązku  
zaw odow ego przem ysłu odzieżow ego. L okale  
związków aostały opieczętow ane.

— 0 0 —

Giełda warszawska
WARSZAWA. (PAT). — Belgi belg 94108; 

d o la ry  am er .  5.32 d o la ry  k an ad .  5.30; flor. ho) 
360. f ran k i  franc .  35.08; f ra n k i  szw ajc  172.24 
funty ang. 26.82; gul. g d ań sk .  100 : k o ro n y  cze 
skie 19.70; k o ro n y  d u ń sk ie  119.60; k o rony  
n o rw  134.73; k o ro n y  szw. 138.33; liry włoskie 
35; m a rk i  f ińskie  1182: m a rk i  niein. 135- p e  
sety h i s 7,p. 63; szyi. aus lr .  99; m ark i  lAsm. s r o  
b rn ę  143.

Rozp&częłc sią bratobójcza 
wojna w Chinach

Ktd chce być w posiadaniu

S Z C Z Ę Ś L I W E G O  L O S U
niech śpieszy do kolektury

m m  m S K f f lm
w ie lk a  44 w i l n o  Mickiewicza 10

w Palestynie wre
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WARSZAWA CZY WILNO?
ly t le  sic; w p ra s ie  p isze ,  'tyle się w 

cu lo ja lnych  i n ieo f ic ja ln y ch  w ystąp ię  
n iaoh  uiuwi o u p a d k u  \  Uiia, ze staje 
sic; o n o  zabitą  de sk am i pćFOwin-cją .że 
z ro k u  na rok  tra ta  crno swej sile; a t r a k  
oy jn ą  i m a le je  jego  po ten c ja  k u ltu ry ,  że 
w reszcie  w s to su n k u  elo d a w n y c h  ziem 
W ie lk iego  k.sięstwn L itew sk iego  trac i 
sw ą  w ysoką  w agę  m ias ta  s to łecznego.

T o  są rzeczy s tw ie rdzone ,  w y ras ta ją  
e t  n iem a l  w n a sz y c h  oczach

Przyczyny '?  P o d a ją  ich . .m nóstw o  
za ha rdzo",  i h a k  zapdecza. które przed  
w o jn ą  is tn ia ło  w to r in ie  n a j is to tn ie jsze j ,  
w w ielk ich  po łac iach  ziem, k tó re  pozo 
-stałv po d ru g ie j  s tron ie  k o rd o n u  g r a ­
nicznego. P o ró w n u ją  W ilno  d o  w o rk a  
zaszy tego  ściegamj. p a ra g ra fó w  tra k ta tu  
Kv.> kiego. S tąd  konm cznosć  w yjścia  z 
im p a s u  gospodarczego , s z u k a c ie  ro z ­
w ią z a n ia .  w postac i p o r tu  v, h i n i  - 
p r o g r a m y  m a k sy m a ln e ,  od k tó ry ch  u /a  
leżnia s ię  n a h r a . i i t  w pilica pow ie trza ,  
p o t rz c h n .  go do n o rm a ln e g o  rozw oju  or 
ganiz.mil gospodarczego .

T o  w szystko  h a rd z o  piydtce p ro jek  
t y  to  stw iordzenk- d jag i io /v  ale nic 
ro z w ią z u je  sp raw y .

Gdy sic; w yjdzie  poza ro g a tk .  m ias ta ,  
gdy  sic; opuśc i  t e ry te r jm n  k tó re  nosi
n a z w ę  w o je w ó d / tw () w ileńsk ie , u ry w a  
się, ja k  nożem  ucią ł w sze lk i w pływ  Wi<l 
na.' Nie ty tko  gospodarczy , n ieb  lko ja 
k o  o śro d k a  ogn isku jąocgo  z n a tu r s  swe 
go  geopo li tycznego  s tan o w isk a  w p ływ y  
polity czne, spo łeczne  i gospodarcze , —  
a le  co gorsze, u s ta ją  rów n ież  w p ływ y  
k ir l iu ra lne .

N asu  w a się py ta  nie: D laczego? Pi o 
dewszYstk.c ni bui.roikrntyczny c e n t ia -  
l izm . s tawdający sz tuczne  ta m y  między 
p o sza tk  .waneini' po li tyczn ie  cz łonam i 
d a w n e g o  W ie lk iego  h s i ą . s t w a  L itew skie  
g o  w p ły w  na to  w h a rd zo  p o w ażn y m  
stopniu .

Ale czy ty lko d la tego?
O b e rw u ją c  od dłuższego  czas.ii p ro ­

ces k u rc z e n ia  się w p ływ ów  W ilna  m usi 
się p r /u j ś ć  do sm u tn eg o  p rz e k o n a n ia ,  że 
1 po  s t ro n ie  W iln a  ieży spora  ezeyć w i­
ny. Nie jest to dzieleni p r z y p a d k u  że 
eoraz  pogłęb ia  się p r /w pasc  między s t o ­

l icą k r a ju  a ewlpada jąccnii  od n ie j  g a ­
łęz iam i wielk iego drzewa.. B rak ciągle  
go K onh.khi. b ra k  stałej niaprżarw-asiej 
spó jn i  b ra k  za in teresów  wn a się życiem  
i no trzeb am j k n l lu ra tn e m ,  prow hic.ji 
s tw a rz a  te n iezd ro w e  i z g n m tu  n ie b e z ­
p ieczn e  dla p r z w . ło s c i  (ego k r a ju  sfo- 
sunk  i

P rz y k ła d '7 P roszę  b a rd zo .  P ięć go­
dzin ja z d y  ko le ją  od W ilna  leży Nowo­
g ró d e k ,  stolica woje-w odz tw a. k tó re  si 
tą  swogo pc łc żenia w in n o  c iążyć c ó r a /  
b a rd z ie j  do  W ilna  k tó re  p o w in n o  znaj 
d a w a ć  się w na [sc islę js/e j 5 ferze zuiiite- 
re so w ań  wi l iń sk ic h .  które1 p o w inno  
k w itn ą ć  w p ro m ie n ia c h  ku.ltiu \ b i jące j  
/ tego  żro lla św .u tta , ja k ie m  jest s tohca  
k ra ju .

T o  ws/ystik t b y ć  pow inno  A w rzc 
czyw is tośc i  jaka/, jest  więź łącząca  W il­
n a  z tą po łac ią  Ziem P o ł n o c n o - W s c l i o d

*yjtŁwr
n ich?  M ożna —  śm ia ło  pow iedzieć , źi 
je j  n iem a. G ospodarczo  —- ty lk o  po-wia 
ty p ó łn o c n e  lidzki. szczuczyński i woło- 
żyiisl i c iążą k u  W ilmi —  re szta zaw ie ­
szona jego w p ró żn i .  K u l tu ra ln e  promi-e 
n lo w a n ie  w y raża  się w sp o rad y czn y ch  
p rz y ja z d a ch  —  w y p ad ach  n ie l icznych  
pFcJięgenhny, k tó rzy  odw ażą  się zaryzy  
kow ać  niewy godną  p od róż  z j>r/.esiada 
idem . N auka, sz tuka , l i t e r a tu ra ?  Gdzie 
tam

Z o tw a r łe m ; rękom ,, w ita się u na.s 
na  n o w o g ró d zk ie j  p ro w in c j i  p r z y b y ­
łych  prelcgt n tów . P r /y je d z ie  tak i  pan, 
zg rom adz i  się za raz  w iększy  zespół lu ­
dzi,  p o  odczycie  w yw iąże  się ożyw urn a 
d y sk u s ja ,  p o g łęb ia jąca  się ciągle. Bo n a j  
ła tw ie jsze  jest zdanie , że p ro w in c ja  spi, 
że tego snu ni( p rz e ry w a ją  żadne  zgoła 
odgłosy  życia, p rze lew a jąceg o  się w a r t ­
ką  s trugą  poza o b rebem  potai w idzenia  
ludzi śp iących  sw ój p ro w in c jo n a ln y  <eni 
c iem noty .

P o za te in  p re legen t z W ilna w itany  
jest s»-rdet/lilii i lep ie j  niż p r ,a jezdny, 
,,ol)Cy“ . Żywo tę tn ią  bu d aw n e  w i le ń ­
skie  trad ec je ,  i d z iw n y  sen ty m en i  do 
w szystk iego  co z W ilna p o c h o d j .  Nic 
/d o la ły  wytrzebić, iycii sen ty m en tó w , 
m aże  węzłów w sp ó lne j  k rw i p rzen ie s io ­
ne  na  g ru n t  now o g ró d zk i  pn żew k i  z 
n a d  głowaicgo biegu  W sły.

Niestety, ko n tak ty  k u l tu ra ln e  z W a r  
szaw ą obcą d u c h o w o  sta ją  się coraz  
częstsze. P re legenc i  w arszaw scy ,  j a ­
dący  po 12 godzin , częściej ry z y k u ją  
n iew ygodu.;  p od róż  niż i c h  w iten s ry  ko  
łodz j

l a  więź k u l tu ra i  la z W iln em  rwie' 
się -o r a z  ba rdz ie j .  Z ro k u  na rok. Z 
pog łęb ien iem  k ry zy su  gospodarczego

p o g łęb ia  się k ry zy s  k u l tu ra ln y ,  roń a ił  
p rzepaść .

\  p ro w in c ja  n o w o g ró d z k a  czeka 
P ro w in c ja  n o w o g ro d zk a  dusi się z b r a ­
k u  odpow ied n ie j  pożyw ki Lnieiektual- 
nej, k w a s i  się w łenme-ntującym zaczy ­
nie p lo tek  i g łupstw , u ra s ta ją c y c h  do 
gramie m oo s i i  uainy cii, ogłupia  się 
bridże m i p o k e re m , ja łow ośc ią  poczy 
n a ń  kiitlitorakiycli. Kręci się w tańcu  sw 
W ita ,  u d a jąc ,  t e  c.o.ś rob i, że w yżyw a 
się w n a m ias tce  p racy  społecznej. T ym  
c /a s e m  jest wicie ludzi, / .rosłych z te re ­
nem , p ra c u ją c y c h  dla tego te renu ,  o d ­
da jąeye h g im z inć  w a lne  od p ra c y  na 
z d ro w o  p o m y ś la n ą  a k c ję  społeczną. 
T y m  lu d / io m  b ra k  je d n a k  pew nego  na 
s taw ien ia ,  b ra k  bodźca , by sk ie row ali  
swą einergję k in e ty c z n ą  w e w łaśc iw ym  
k ie ru n k u .

Dlatego mt len g ru n t  ja łow ie jący  ,*o 
raz  h a rd z ie j  na len ugór, zaimieninjący 
aię jjowoli w nicożyilek, w in ien  spaść  
deszcz p o cz y tn a *  k u l tu ra ln y c h  z c l im nr 
n a n ie s io n y ch  w ia trem  z W ilna . Kon Lecz 
ność na jb liż sza :  Zacieśnić  w ęzły  z W n -  
nem , p rzy b l iży ć  p ro w in c ję  n o w o g ró d z ­
k ą  do W ilnu . 1 to zaraz. In ic ja ty w a  win 
na w yjść  od wdleńskićh dz ia łaczy  S po­
łecznych , l i te ra tów , a r ty s tó w . uczony cli. 
Za killka, czy k i lk an aśc ie  la t  m oże być  
za,późno. Zbył w y ja ło w ie je  ta gleba, a l ­
bo zupe łn ie  na stawi swe życie na ślepy 
to r  W arszaw y, co grozić  m oże  k a ta s t r o ­
fą. Z p rzy k ro śc ią ,  n iem al z p rz e ra ż e ­
n iem  patrzy' się n a  s m u tn ą  n ies te ty  rze ­
czyw istość, że co raz  b a rd z ie j ,  co raz  wy 
ra ź n ie j  zaczyna p ro w in c ja  n o w o g ro d z ­
ka  w ekslow ać  na ten k a ta s t ro fa ln y ,  ś le­
p y  lor.

J a k ie  są p rzy czy n y ?  C ałk iem  pros te .

Nowa twierdza morska Angiji

W boiutynu' o/M-yły się utwaeL, na ktdrytfi t:\ juitla uchwała jirzcUszlatcciiia Kajw/UijTi na mor 
siei |M)iri slralcjj.io/.ny i pen t wajenny. Na ot,jęciu — obnf/t-k ł Kapstsctu.

P r /ed ew szy s f id o n i  z ń ie /e m  Je; nic li­
czący  c en tra l izm , Które p rz y  rów nocze-  
ynetm deklaiiruiwaniu o reg jona lb .m ie , o 
jego pc  trzeb ach i u g ru n to w a n iu  —  wy- 
łwwrza sy tuac ję  c o n a jn m ie j  pa rad o k saJ  
ną. i en c en tra l izm  sta je  się c iężką zino- 
rą życia społecznego p ro w in c j i .  Nic n ie  
rob . sic bez w yraźnego  ro J c a z u  z gój v 
K tzoa śm ielsza in ic ja tyw a  zab i jan a  jest 
z m ie jsca  i j a k o  je d y n ą  odpow iedź . Ja­
ko k a te g u r y c /n y  im p e ra ty w  słyszy się 
zawsze: ,,Z aczeka jm y! Nie było jeszcze 
ro zk azu  z W arszaiwy!*', ,,\Vars;:a'wa się 
jeszcze w te j spraw ie  u je  w y p u w ie d / ia  
ła!". . .Z aczek a jm y , co pow ie  W a rs /a -  
n a "  i f. d. aż d () z anudzen ia  ten sam  
w ie c /n v  m o ly w  przc-wodni.

P o za lem  ( irow incja  n o w o g ró d z k a  
cho ra  jest n,i zw yk łą  n a sz ą  chorobę .

lem eul n a jczy n n ie jszy  —  to elem ent 
n ap ły w o w y , -czysto zupe łn ie  n iezw ią /a -  
n y  z (eremem, jeszcze częściej  u w aża ją  
cv go za p rze jśc io w y  e tap  w zrob ien iu  
k a r je ry  J u b  zesłanie  za jak ie ś  po p e łń 'o -  
ne, czv nic^popcłnione winy. Llejiient 
tcn stale ciąży ku W arszaw ie , w p a ja  w 
siebie i .doczcnm  w ia rę ,  że życie  zaczy 
na s i ę  racze j  wt stolicy, a  gdzie indzie j 

- j e s t  w egetac ją .  P a n ie  u w a ż a ją  za na f 
wieksi y k rz y k  m ody , jeśli pow iedzą , że 
K apdiikz i rękawiiczkj m a ją  w p ro s t  z 
\ \ a r s z a w y ,  jakKOilwit k /  na jau ien ty cz-  
n ie jszego  ź ród ła  w iadom o, że k u p u ją  je 
w W iinie na ul. R udn ick ie j .

U yt w arza się n iezd ro w a  a tm o sfe ra  
nosta lg ji  za- arszaw ą. Gdy ze stolicy 
p rzy  jodzie ja k a ś  t ru p a  (od t r u p  —  cz \ j i  
nu  bos/.ezyk) w y b ra k o w a n e c h  a r ty s tó w  
ze znaczk iem  w a rsz a w sk im  j w a l iz k a ­
mi z N alew ek  —  ludzie  w .ir ju ją  z emu 
cji. P a in e  d o s la ją  w sp iek ó w , a panow ie  
g lcw ią  się jak  w y b rn ą ć  /. sy tuac ji ,  by 
b>e na p r / id s lu w im i iu  j zag rać  w b i i  
dża. lu k ,  żeby  to kię dz ia ło  róv» nocześ 
nie.

B ada by łab y  zdaje  się p ro s ta  Z u u te  
resowuu: Widno więcej pixAvhucją b.
YNiilkitgo Księstwa 1 . itew -k iegti.

J a k  się po w ied z ia ło  z o lw a r te m i ra 
M ionam i p o w ita ją  p re legen tów  w i le ń ­
sk ich  u p ra g n io n e  ntasy. L i te ra tu ra  na 
jn ow incję!  I Jta czego nie. N igdy nie  wi 
dzim y p rzedstaw ic ie l i  l i te ra tu ry  wileii- 
skiej!

A da le j  rad jo .  N.kl u nas  m e  nasla  
wia na W ilno  ,wego a p a ra tu .  K »mvihy 
się chcia io . Zresz tą  nie k a ż d y  m oże  so 
b ie  poz-wolie na s iln ie jszy  a p a ra t ,  k tó ry  
by c h w \ t a ł  s ła b iu tk ą  fa lę  w ileńsk ie j  ra  
djosia-eji P u  w /m o c n ie n iu  je j  należy  
piVA stąipifi do opaniłwywainia te renu .  Da 
w.ió więcej /  N ow ogródc / .yzny! Nie wy 
s ta r e m  t u k o  jiogadaniki, czv re |>orlaże 
/  cyklu- „Bzenueniiw m  dyszlem  T rze  
Wt za in te re so w ać  ludzi, d a w a ć  s tu d io  
wi-Sika reg jonaitte , wesołe, n au czy ć  m ie 
s/.kańeOw p ro w in c j i  s z a c u n k u  dia V\Til 
na, p o lą c /y ć  le dv  ie z iem ie  w.->póhiYin 
l a m u e h e m  w za jem n eg o  u k o ch an ia .

A tu się da zrobić. Tylko, t rzeb a  ro 
bić o-di.i/u. luż! Bo ^ię pali  z iem ia  pod 
s lupam i, bo może h \ ć  zapózno!

T . Jaeek-Ttolioki

LISTY 2 WARSZAWY

STRACHY
BOLSZEWICKIE

Zwwcięstwo f ro n tu  ludow ego  we 
F ia n c j i  lm icno po ru szy ło  w  W arszaw ie  
u i n j s h  Z w łaszcza  n a  p ra w ic j  I nie 
dziw. P o m ija ją c  w zg lędy  socjalne, nasze  
t. zw „sfery  um iarkow -ane" m uszą  w i­
dzieć w rady k a l izac j i  F ran c j i  coś w ro ­
d z a ju  zd rad y .  T oć  nie  p rz e s ta w a ły  one 
pouczać  i p rzy p o n u n ać ,  że og lądan ie  się 
na F ra n c ję  jest p ie rw szym  obow iązkiem  
polityki polskiej. W  iinię tej zasady, zwal 
czano  , .germ anofi ls fw  L eg junów ; w 
imię h j  zasady u tw orzono  w P a ry ż u  ko 
n n te t  n a ro a o w y ,  p rzec iw staw ia jący  się 
akc ji  P i łsudsk iego ; b łogosław iono  H alle  
ra , zbaw cą  P o lsk i  czyn iono  Weygainda 
i t. d., i t d.

F ra n c ja !  ty lko  F ranc ja ! . . .  Sojusznica, 
p r o te k to r k a  —  wizór

Aż tu  rap tem  tak i  casus fatalis...

T a k  n ie d a w n o  jc>zezt w-ars/awsk t 
p rasa  n a ro d o w a '1 z.ajiewniała sw ych  r / \  
te łn ików . że . .[. 'AcJicn F ra n ę a ise  ' i ca 
im lots du  roi są n a j rz e t i lm - jsz y m i w yra  
zicielami f ran cu sk ie j  opinji publicznej 
T ak  n ie d a w n o  cieszono się spohofnic- 
nicm Francuzów .. .

Nieładnie!
Zabrali  -aę tedy kurjc rkow i politycy 

war. zaw scy do os trzegan ia  F ra n t  ji, że 
je«t na  złt j d rodze  i uczenia jej sjiosoliow 
nap raw y  hlęilu. Czy lo co  pom oże  -— nic 
JlCKfźmy się lepiej, (n lyhy  naw el Parytż 
sk ło n n y  był s łuchać  czy k hkolwick w s k a  
zowek, poszukałby  sobie j irawdojiodoh- 
nii iiTiiyi li m entorów  Bo clioć n iedużo  
tam wiedzą o naszych  s tosunkach , ale 
latwm m og łoby  się wydać, że w arszaw scy  
doradcy  to skończeni fuszerzy- polityczni 
—  ci m m i,  co odrodzenie  Polski budow-a 
li n a  zwYcięslwacb a rm ji  carsk ie j ,  P iłsud  
sk iem u rzucali  kam ien ie  pod  nogi, w a r ­
cholili i w archo lą  o d  dn ia  wskrzeszenia 
Rzeczypospolitej, a stale- dopuszczani do 
władzy aż do p rzew ro tu  m ajow ego  spi 
syw-ali się oonajwy/.ej. jak  Grabski w 
G dańsku

\  wreszcie, czyz ciągłe naw oływ anie ,  
ab y  Polska w zorow ała  sie na F ran c j i  nie 
dowodzi, że ci ludzie nie w iedzą, eo czy 
nią?.. .  W szak  polityka to sztuka przewi 
dywarwa. Zawód, p raw iony  przez w y ­
bo ry  francusk ie  —  oto .jeszcze jedno  pot 
w-ierdzeme, ze ta len tu  tego l ) in n \v s /o v z  
na nie posiada.

Nic p rzeszkadza  jej bo przecież w d i] 
s /y m  c iągu  pocieszać* nas  i s tra szyć  pro 
roctw am i,

k o m u n izm  an tę  jiorlas ! —  w o ła ­
ją  —  T vlko  patrzeć ,  a p rzy jdz ie  do nas  
już  uje ze w schodu , ale z zachodu.

1 m e -.postrzegają, że ten zachodni 
ko m u n .zm  nie b a rd zo  p rze raża  m as 
B raku  nut oblicza czerwonego c a r a  I n 
k tóro wt r. PJ20 k ra j  cały  postaw iło  na 
nogi przeciw n aw a le  bol> :ew iek iej. —  
Slrancii/ia ły  k o m u n izm  nie m a  ani noż.a 
w zębach, ani k n u ta ,  an i — ja rm ulk i . . .  
Posiada  za to walory*, k tó rem i n icopalrz  
nie ol.idar/ył go n iep rzy to m n y  strach  b u r  
żuazji

Pod  w p ływ em  tego s t rach u  wszelkie 
postu la ty  dem okrac ji ,  godzące w* s tan  po 
s iadam a kap ita łu ,  n a z y w a n o  coraz upor

i żywiej kom unizm em , Miała niom być i 
re lo rm a  rolna, i opieka społeczna, i za 
g w a ra n to w a n e  k o n s ty tuc ją  p raw o  Iraj- 
kow ania ,  i ośm iogodzinny  dzień p race , 
ba! n aw e t  o ch ro n a  lokatorów ! Słowem, 
w s/e s tk o .  co się nie j iodobało f a b ry k a  n- 
tm. kam ienicznikom . obsza rn ikom  etc., 
clici.ino obrzydzić  sjiołeczcńslwu m ianem  
k o m u n iz m u .  V przecież ła tw o  sic; było 
domyśleć, że tysii sposobem  zam iesi zdy 
sk redy tow ać  len k ie runek  zrobi mu się 
h  lko im-zasłużoną reklam ę.

Dla p rzy ładu . w eźm y chocia /by  ostał 
nie tragiczne w yp ad k i  w Krakowie1, J wo 
wie i inn y ch  m iastach . Skoro u t a jn io n o  
Iiłąd. zn a jd u jąc  dopiero  po rozrucbac ti 
środki na pom oc dla bezrobo tnych  lo 
rozum  dyktuje1, że nje nalevalo rozgłn 
szreć, jakcb i  ow e rozruchy  w \  wolała 
a g i ta c j i  kom un is tów  (Zwła z cza, że 
juk  zapew nia ją  w kołach  socjalis tycz­
n y ch  —  kom uniśc i  byli akc ją  tą zasko 
czeni). Bo co. sobie  te raz  mvślj k ia k o w  
,ki. czy Iwow-Ui bezrobotny'?...  Ano, że 
kom un is tom  zaw dzięcza o t rzy m an ie  p ra  
cy lub  zasiłku, Czyż to n ie  w oda na m łyn  
bolszewików ?
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M a r k s i ę c i n a  w  o p a ł a c h
Hu w ystaw ie książk i sow ieck iej w Bet linie  

którą odw iedziłem  .swego ezu.su w to warzy-t w ie  
pew nego pisarza rosyjsk iego, przybyłego nic  
daw no z. Sow ietów , po raz pierw szy usłyszałem  
wyraz „niarksiatinu".

Zbliży i sic  do nas pewien pan, który nawet 
uprzejm ie przedstaw ił się: „M eidle jestem", i 
poprosił m ego znajom ego (ho to w łaśn ie (rli 
użył tego wyrazu) o  w ytłum aczenie. eo to zna 
rzy. .Mój iznajnm w yjaśnił, że w yrazu „m arksia  
tina" używ a .się w Sow ietach dla określen ia  
tego zw ulgaryzow anego m arksizm u, którym  ło ­
w ieccy półgłów ki karm ią m łodzież. W yraz ten 
jest odpow iednikieni wyrazu cielęcina, po poi 
»ku wire lycle/aloby go pnretliim aezye ..m aik  
Męcina .

W ów czas tak ie heretyezne op ilije  m ożna 
było u yp ow iadae  tylko zagranieą.

Dziś .sytuacja .się o  tyle zm ieniła, że w So­
wietach publicznie w ym yśla się  na tę obrzydłą  
luiwrkaięciiię. przyczein urzędowi pielęgniarze  
m arksięeiny stają s ię  pośm iew iskiem  npinji pub 
licznej.

■Staruszek Miliukow m ówi) o  ..zdum iew ają  
cyeh objaw soli renesansu rosyjsk iego ducha n a ­
rodow ego w Sow ielaeli”. M łodszy od n iego  i 
(iio ła b rn e !) od e  m nie kolega redakcyjny nie 
uw ierzył mi, gdy przyznałem  rację tezie Miliu-

kowa, iż „R osji znajduje się  na drodze ku wy­
zdrowieniu m oralnem u i religijnem u", a jednak 
łak jest,

Objawem  w yzdrow ienia in telektualnego jest 
rosnąc* k rytycyn n  v łaknie w stosunku do inark 
sięeiny.

K. C zu k iiw k i zyskał na K ongresie Kom-so 
mołu gorące oklaski. gdy ęjechał porządnie  
niarksięeinę i p ielęgnujący ją... kom isariat lu ­
dow y ośw iecen ia  publicznego.

Gdy na kongresie .ow ieekU li k r .ty k ó „ lite ­
ratury w grudniu roku ub. Seliwaniow w ygłosi! 
tezy knm isar jutu ludow ego ośw iecen ia  o  „war

tośeiacli tw órczości Puszkina" (krytyka ustroju  
autokratycznego, ujaw nien ie m alw ersacyj sądów  
carskich i w yzysku chłopów ) sala  w ybuchła... 
Śmiechem. . Ten sani los spotkał próbę Z. Gross- 
m anna ujaw nien ia  „klasow ego oblicza P uszai 
na": „hrtpitaiizn jacy się ouszan iik (??!), zdekla  
.owuny szlach cic, zaw odow y obyw atel, w ieszcz  
chłopsk iej rewolucji...".

„K lasow ę oblicze" Puszkina pozostało nara 
zie n ieujaw nione... N iew ątpliw ie jednak ten 
„burżuazyjny" poeta od|Kiwiada szerokim  n u  
s«m . Pam iętam y w szyscy ów  słynn y aforyzm  
„Puszkin w io taki łurzsze' . (Sp.)

1 TĄ TYLKŁ JN D*4C i[ 1 . i w--- - KOftinu !
crniłfli

W alk a  z p o zo rem  nie jesl i ru d n a .  gdy jesi 
się n a leżyc ie  zo igan lzo .v i.ny in  i gdy się ma 
p o t rzeb n y  ■sprjfcł l.eCz o to m atę  „g d y "  ro z ­
bij., się n ieraz  ak c ja  ludzi do b re j  woli, k tó rzy  
nie zHiajdiiją należytego pop a rc ia  w spo łeczeń­
stwie, a czasam i i u o d n o śn y ch  władz 1' s taw a  
o ochron ie  p rzed  p o żarem  ro z ró żn ia  c/dery ka- 
legorjt  s t raży  p o ż a rn y c h :  ochotniczo, p r z y m u ­
sowe, zaw odow e i p rv w a lu e .  O Straż aa wodo wą 
troszczą się n i ia roda  jne czynnik i  u rzędowe,  lecz. 
gorzilj jest "ze s t ra żą  ocho tn iczą .  O p a r ła  na  n- 
spo ljcz i i ien iu  ogółu,  ap e lu je  do wszystkich.

W  Polsce is tn ie j"  obecnie  okoio 12 tys. zor- 
gicni/.nwanych s t raży  pożarn y ch ,  skupia jącycii  
o kot i p ó ł  m il jona  czynnych  czionKów. Na Wi- 
leńs /czyźn ie  m am y 355, w sam em  zaś W iln ie  
t  oddzia le .  W ileńska  O chotn icza  S traż  P o ż a rn a  
założona  w 1875 r.. ro z w iąz an a  przez Niemców 
w r. 19 1fi wznu ,. iłu swą dz ia ła lność  w r. 1034. 
W  czerwcu  h. r. Wit. Och. S traż  Poż. obchodzi 
(,0 -lccie swego is tn ienia.  Jub i lensż  ów nie  p o ­
winien być ezezó fo rm alnośc ią  iecz k ry ly czn y m  
przeg lądem  lego. co się d o t y c h c z a s  zrobiło  i ro z ­
p a trzen iom  tego, co z rob ić  na leży .  Pow in ien  
b y t  zachętą  do dalszej,  d a j  Róże owocnej ,  
pracy.

■ Gtraź„ci wo na jlep ie j  p ro sp e ru je  na si, gdzie 
o b aw a  o gn ia  budzi  z rozum ien ie  d la  ha se ł  stra-
■ ■ ■ ■ H H B n H B L I

Budowa wieiKfeJ tamy na Dunajcu w Rożnowie

y. k redy tów  Pożyczki  Inw estycy jne j,  o g ó ln y m  na  k ładem  ok o to  .'!() m il jonów ziolycdi. p row ad zo n e  
są w Rożnowie  wielkie rolroly  dookoła  b u d o w y  lam y  i e lek t ro w n i  na  Blin.. jen. Inw estyc ja  ia, 
'zak ro jo n a  na b a rd zo  sze ro k ą  skalę, posiada  po ważne  znaczenie  gospodarcze  i s tanow i jeden z 
w ie lk ich  elapo". akcji  inw estycy jne j  Rządu, d l a  „Wizladowa-nia" bezroboc ia  w k ra ju .  Długość 
tam y  wyniesie  550 mtr. .  szerokość  pEH+dWwy 40 mir.  oraz  wysokość  .45 mir Z djęcie  nasze  p rzed  
s ta w ia  f raą m en i  roból w Rożnowie, zw iązanych  z w ykopem  pod b u d o w ę  g igan tyczne j  tam y.

H n m n m

SlYr\ . .un iia rkow .tne"  (jak Wstydliwie 
Same .siebie przezy w a ją  nasze k lasy  po 
s ia d a ja.ee) m usza  nareszcie  zrozum ieć, ze 
u stró j kapita lis tyczny n a p ra w d ę  już  “ię 
p rzeży w a  podobnie , jak  przeżył się feu 
d a l i /m  i szereg sys tem ów  wcześniejszy oh. 
Ducli czasu  w ym aga  re fo rm , k ló ryeh  
p rz ep ro w ad zen iu  nic zapobiegnie  żadna 
represja .  Każdy rozumie, że re fo rm y  Ie. 
wymagajfj.de o f ia r  —■ często znacznych  

ze słrony kapilalistóv\ podnb tć się 
im nic lh o g ą  z.e więc oy’ i kapitaliści i 
część inUligcncji. zaintcresoyyancj yy u t ­
rz y m a n iu  s ta tus  cpia. d ob raw oJn ic  nie 
usl ipią z pola.

't ru d n o  je d n a k  rozum ieć, dlaczego 
v. a lke p row adzi się głupio?

U nas  robi się z jednej s lrony  kom u 
n izinowi rek lam ę, a z d rugie j walczy się 
n iem ąd rze

S traszny  nicdayyno poyyslat rej wach 
z pow odu  lego. że , .P ło m y k “ opisał so­
w ieckie teatrzyki.

M otywy k a in p an j i  —  m im o  pozorów 
—- by ły  m a ło  ideoyye. I to jest złe. Pismo., 
k tó re  a la rm  podniosło, pragnęłoby  .Pto 
m ykoyvi;i nogę podstaw ić , gdyż zam ierza

teren dla wła.mego w ydayy nict-( . c z y ś c i e
wa tego sam ego rodza ju

Sprayyę rozyvałkoyvala bezmyśinośi 
gonitjcycli za sensacją  d z ienn ika rzy  A 
rezu lta t  yv iecie ja k i?  Oto yy ty ch  dn iach  
rzek ł  do nanie pew ien  ruboHnik: „Musi 
v\ tych Soyyietach być je d n a k  ludz-iom 
dobrze, kiedy nasze b u rż u je  naw et t a m ­
tejszych tea trzyków  dla dzieci się b o ją “ .

N ajzabaw niejsze ,  że te sam e  pisma 
które  yy to ru ją  a la rm o m  i żąda ją  represy j 
d la  , .P ło ty k a“ , sam e id en ty e /n e  popełni# 
ją  grzechy Ho jeżeli ma się konfiskow ać  
p isem ko  dla  dzieci za poch lebny  a r ty k u ł  
o ten trzy krećh soyyieckich, to d laczego nie 
m ia łby  byt ■.konfiskowany dziennik , opo 
w jada jący  o ekipie  lekarzy , skoczków 
spad o ch ro n o w y ch ,  k tó ry ch  yyycyyiczył so 
yyieeki Czeryyony Krzyż dla n a  sienia po 
mocy tam . gdzie ae ro p lan  wylądoyyat nic 
może. Czy yyproyyadzente czegoś podoji 
nogo i u  nas lakżc  by łoby  bnłszeyyiz 
inem ?

(ii. g łow y ' głowy!
B e n e d y k t  H ertz

WA MARGINESIE
i

Kawały „Szpilek1*
W  os ta tn im  n u m erze  „Sapilok'*, k tó ry  po ja-  

■wił wą wczoraj w WHnic, p y t a m y  miedzy ttuic 
m i:

KOLONJL DLA POŁ-SKl.

Laki ióiuropa zgodnych jest poglądów,
Że nam  należy oo.ś z Czarnowo lądu. 
Spraiwa lin jur/ pun o  klei się konkre tn ie :  
J»(‘<Dieii] mieli  ko km je, lec/..  navaaie  letnie.

0 rycerzach świętego Florjana
w e

(Jzić.

Mamusiu. jXH‘o tygrys mn aką  dużą  ęło 

Polo, aJiy jej iwc nnćgl precz kraty  wysa

laków . W ie śn iak  m a lo r ja ln ie  p o p a r łb y  yyysiłki 
s lraży  w k ie ru n k u  zwiększenia  sprzę iu  g a śn i ­
czego, loez wiemy, w jak ic h  w a ru n k a c h  tam  
się żyje  i j a k  b a rdzo  t r u d u  o jest  w wiosce o 
grosz. \  rozchodzi  się d os łow nie  o  grosze! 
Nierii  k ażdy  zapisze  się  na członka  Ocli. Straży 
Poż. a z 25-iiogroszoyvvcIi . 'k ładek  miesięcz- 
oych  l i n ś n i e  p o k a ź n a  suma.

W ieś  zas to so w ałab y  się do w skazó w ek  s lra  
Żackich, imających n t  eelii przeclwą>ożarow ą 
a k c ję  zapobiegaw czą ,  — stawiataliy  p a len isk a  
k ry le  1 komtcij m u ro w a n e ,  od po wiedli io oliciio 
dz itaóe  się z m a lo r ja ta m i  lalwonialnem: i n a le ­
życie u s ta w ia t ib y  stogi zlioża. .S łuchałaby i po 
jęta. —  g d y b y  słowo p ouczen ia  d o ta r ło  w szę­
dzie. do k ąd  do trzeć  pow inno .  W  t \ i n  zaś celu 
p o t rzeb a  ludzi chę tnych  d o  tej p iękne j  i o f iar  
noj pracy w o rg an izac j i ,  k tó rą  Rozp. Rady 
Min. n ied aw n o  u z n a ło  za s tow arzyszen ie  wyż 
szej nżylcezności pub l iczne j .  U s taw a o ochro  
me przed  p ożarom  przew iduje ,  że m ias ta  Uczą­
ce ponad  4d ly*. m ie szk ań có w  o liow iązane  są 
do utrźy n ian ia  w łasne j  zaw o d o w ej  s l raży  po ­
żarnej.

A więc —  zaw o d o w a?  I pocóż o b o k  miej 
m a się o rg a n iz o w a ć  jeszcze oclio ln icza  s iraż  p o ­
żarna.? Niech ochotn icze  s t raże  p ra c u ją  n a  wsi, 
gdzie nawi t ła tw ie j  jesl o z rozum ien ie  ich c e ­
lów. -  T ak ie  zdan ie  słyszy się .nieraz Pogląd  
to m ylny ,  gdyż w  wielu  m ias tach  s i raż  z a w o ­
dowa jest za m ało  ro z b u d o w an a ,  lub nie zn a j  
da  je należy lej opieki  ze s t ro n y  z a r z ą d u  gm iny. 
Poza  tern w chw il i  „gdy pa lec  Boży ziemię 
do tyka ,  s tu le tn ie  dęby  k u  ziemi gną szyje, a  
gdy g rzm oty  i h iyskaw ice  po niemi idą"  —  Jak 
mówi M arszałek  P iłsudsk i,  gdy p rz y jd z ie  w o jna  
z ca łą  ok ro p n o śc ią  a ta k ó w  lo tn iczych  i  bom b 
gazowy cli. lub z ap a la  jących,  —  r a to w a ć  trzeba  
będzie  tysiące  ludzi 4 gasić se tki pożarów .  T ak  
rozsze rzo n em u  zadaaiiu i.stniejąee w m ia s ta ch  
straże  zaw odow e inapewno nie będą  m ogły  sp ro  
stać, jeśli n ie  wesprze  je  nasza  a k c ja  o c h o tn i ­
cza.

Nasze są.siednie pań s tw a  zgłębiły  len prob  
tem  i n a leżyc ie  oceniły  go. O rgan izac ję  s lraży  
ocho tn icze j  szeroko  rozw in ię to  tam  w czasie  p o ­
koju ,  prze  widując też dz ia ła lność  je j  po  eweri 
tu a in e j  m obil izacj i ,  z uw zg lędn ien iem  przyszłe  
go podz ia łu  fm ikeyj .  W  Anglji  p ro g ram  s/.koln, 
o s ta ln io  (ił)jął t a k ż ę  pożarn ic tw o .

P ra sa  n a j ła tw ie j  m ogłaby sp o p u la ry zo w ać  
a llruisiYczną ideologję s łużby st rażack ie j.  Nie- 
ty lko  w a r ty k u ła c h  spec ja ln ie  pośw ięconych  za ­
d a n io m  dzia ła lnośc i  p o żarn icze j ,  loez też w co 
dz ien n e j  re p o r te rce  z pożarów , o d p o w ie d n io  p o ­
danej .  Żle jest, gdy p ra sa  p rz e m i . r z a  wysiłki 
s t raży ,  lecz bodaj,  że jeszcze gorzej,  gdy p o d a je  
sp raw o z d an ia  n ied o k ład n e  lub fałszywie od 
zwierciacłlające  pracę  s l rażacką .  Niefachowy 
wniosek, -niebacznio d y sk w al i f ik u jąca  k ry ly k a  
—n a  (lingo p o d ry w a ją  k re d y t  zau fan ia  pubjicz  
nogo.

Nic uw zg lęd n ia jąc  lu rzadk ich  w y p a d k ó w  
złe j woli, w yn ika  jące j  z jak ic h ś  am m ozy j oso 
b is lych  trzeba  siwierdziń,  że p rzew ażnie ,  w in n ą  
jes t  źle z o rg an izo w an a  w sp ó łp raca  s t ra ży  poż 
z przedstaw ieielam. p rasy .  W  N o ry m b erd ze  po 
rad zo n o  sobie  w ten sposób, że w razie  p o ż a ru  
d y żu rn i  telefoniści natyelimia.sl p o w ia d am ia ją  
r e d ak c je  pism, p oza  tem zaś s i raż  lam lo jsza  
przesi  ta red ak c jo m  odpisy  r a p o r tó w  p o ż a r o ­
wych. dla  uzgodnien ia .  W  ton sposób d z ie n n i ­
k a rze  m ogą  dać  sp ra w o z d an ia  o p a r te  na  pod 
stawie  w łasnych  w rażeń  wolne od sprzeczności  
tech.ni-uznych i p o m ie sz an ia  fak tów , nie p o t r z e ­
bując- się o p ie rać  na wyniknęli  d o chodzeń  poli 
cy inych .  Z a jm u ją c y  i zgodnyT z p r a w d ą  op is  po  
żaru jesi n a j le p szy m  i n a j t a ń s z y m  śro d k iem  
p ro p ag an d y ,  gdyż zbliża spo łeczeństw o z n iebez 
p ieczną p ra cą  slraiżaka podjęta, pro publ ico  
bono, a  jednocześn ie  uczy  j ą  cenić  —  i m p o  
nu.gn Cz,. Monikow.ska.

Na nutę poloneza
W oda  zawsze m o k ra  bywa 
Pies jtik k o n ten l  chw ostom  k iw a  
l)o „ l . s f r iu i ia "  w ciąż  p rz y b y w a  

(ioraz więcej gości.
.(eden kun m a cz tery  nogi,
A dwie krowy cz tery  rogi,
\  w „ l 's tronili"  miłe p rog i  

Człeka c iągnie  eo.ści.
Nie— Marlcułny.

JL E A T ?  _ k  E TJ L L
Dziś o  godz .  8.15 wiecz.

CHCĘ W ŁAŚNIE CIEBIE
Ceny zniżone  

t ! ! ł m f ! ! ! ! T ł ! i m H T! W H m TTTT! ? n > » T T

—  Zadi/wo-ń kicały do mnie.
—- To ty m asz  te le fon?

•Jakto? Nie c ? j * t k £  ks iąż ik  le - l ( ' fon iczne j^ !

w  v m i : r v < i;.

— (iiężlko jest żyć cz ł -w i t  kowi, g d y  n«* dużo 
dzieci. P o p ro s tu  b r a k  ińeniędzy.

—  O dobrze  o kim w iein. Ledwo- się wykupi 
od bcmlcłyUKy młodszego, a tu już  „radną siar .  
.szego...

■i.

Daw-niej INdak ciągłe IiikIow^I częslukoły 
dzi.ś rzadko  buduje,  bo  ozęslo g o . .

Pudobnto i>remjei- Stawa.j-SIcładkowski diak* 
go ob jął  jednocześnio  tekę sp-raw wewnęlrz- 
nycli,  że, jako  giinokokv', wajleinej potrafi  -zapo 
biegać  wszetik-im zajściom.

Saniopadącą g/!zę ja cm-ię zarówaio 
z. .s-amojliszącą Iłłaknw-iczówną.

Powyższe kaw ały  ze „Szjiik-k" siau-jWią nie 
■de ką sk i  diia sm-aiijoaza l ium oru. C.ałc .••"'zpilbi** 
■natomiasl są coko lw iek  m nie j  slrawue...

am ik.

— 10—

Obi kongresy robotnicze przeew ko  
actysem ityzm ow i ih k a ia ie

Na 13 cze rw ca  zw oływ ały  w W-ars«awle dwie 
i-oboliiieze p a r ł  je ż y d / iw k ie  „ R u n d "  ■ „Poa le j -  
Si in i"  d w a  udi-ęlme k ongresy  przec iw ko an ty  
.semityzniow i z udzia łem  p r z c d s ł a w n u l i  p«V 
•skicti p a r ty j  ro b o tn i(z y eh  W Ciałem p aństw ie  od  
by ły  się w y b o ry  de lega lów  na wspo m i a n e  2 
konkurencyjne- kongresy ,  w y d a n o  ulo tk i ,  pnświę 
eoiie lej sp raw ie ,  j ed n o d n ió w k ę  i t. p- Rrzed 
k i lku  d n iam i  o t rzy m a ł  k om ite t  „ B u n d u "  w 'Var 
■szawie zaw iadom ił  nie od  K /fw iaorja tu  Iteadu, 
że k o n g re s  len zosta je  zakazany  Onegdaj  o t rzy  
m at po d o b n e  z aw iad o m ien ie  kom ite t  warszaw 
sk i  „ P o a le j  —  Sj/OH

(Jim kżiinitc ty ocfwołały .się cło Ministerstw.. 
S p raw  W ew n ę trzn y c h .  Ponieważ, is tn ie je  mo-żM 
wośe, że Min. Spr.  W ew n .  zgodzi się na  od  by 
cie k o n g re só w  p rzy g o to w an ia  do zw ołan ia  Ich 
w późuiejsizym te rm in ie  czyn ione  są p rzez  o b ie  
p a r t j e  w Warsz,awic i na  p ro w in c j i  cv da lszyn  
ciągu. (m -)

Od sportu do filmu

/. i ca n a na obu pó łku lach  mislazyni w jezdzie 
Higurowej na  łyżw'ac*li Sonju Hemie. kls>ra ns 
ca łym  świeeie  cieszy się wielką syintpafją,  pod 
pis-ila k o n t r a k t  z jed n ą  z wytwór** I i I ni owy oh 
w Im eryce.  Nakręcanie  logo lihiiu roajzooziwc 

sic n iebaw em
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Mieści z Nadbałiyki
L I T .W  A

EC H A  SPR A W Y  ŁUK SZY.

O trzym aliśm y’ list od znanej d ob izc  sj»..ie 
czi-iistwu wileńskiem u p. .lulji W ieliert — Kuj 
ruksztlsow ej z K owna, do której dopiero n ie ­
daw no dotarł artykulik p. t. „Fiual spraw y  
Ł ukszy” zam ieszczony w Nr. 57 „Stów a”. Arty­
kulik ten podpisany „.I” byt utnzymuny w Umie 
bardzo dla Łukszy nieprzychylnym  podobnie  
zresztą, j u k -  w szystkie notatk i „Stów a” w tej 
sprawie.

Cist p. k a jruk sztisow ej w yczerpująco i dobit 
nie piętnuje autora tego artykułu i kończy się  
słow am i; „W styd i hańba p. J. rzucać oszruer 
stw a nu człow n aa, który się bronie nie m o/e".

Cist jesl datow any w K ownie dnia 25 maja 
b. r.

K om entarzy n ie wym aga.
O  się zaś tyczy sam ego Łukszy tn posiada  

n.y inform acje, że po zw olnien iu  z w ięzienia li 
tew skiego w drodze ainne.stji nic odzyskał piviw 
politycznych.

NOWA USTAWA O SŁUŻBIE W W OJSKU.

Gabinet m in is t ró w  p rz y ją ł  n o w ą  us taw ę  o 
o b o w iązk o w e j  służbie wojskow ej.  Mężczyźni nic 
zdolni ze względu n a  s tan  zdrow ia  do odbyw a 
nla  s łużby w ojskow ej ,  obow iązan i  są przez  15 
lat płacić spec ja lny  poda tek ,  t. zw p o d a te k  wo 
jenny .  U s taw a p rzew id u je  da le j  na w y p ad ek  
w ojny  m ożność  ochotn icze j  s łużby w ojskow ej  
kobiet.

- M —

Lanaoo konirkandydaiem  Rooseteita 
aa  s ian u w is io  p re iyaem a U, S. A.

LONDYN. (Pat). L an d o n ,  g u b e rn a to r  s tanu  
Kansas,  w y b ra n y  zosta ł  na  o d b y te j  w Cleve 
land  k o n fe ren c ji  re p u b l ik ań sk ie j  jednogłu  
śnie k a n d y d a te m  re p u b l ik ań sk im  na  prezy den 
ta SI. Z jednoczony cli. L an d o n  u zyska ł  o lb rzym ią  
większość 984 g łosów wobec  19, k tó re  p ad ły  na 
sen. Horalia.
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Proces o zajścia w Przyiv ku

Zeznania świadków obrony
BADOM. (Put). W 9 titi dniu procesu o zajś 

cia w Przytyku, sąd w dalszym  eiągu przesłucbi 
wal św iadków  obrony Czubaka, W ójcika, Pyt 
lewskieg,!), B iigajczyka, Kozea, Siziiku. Kubiaka, 
Florczaka. W szyscy oni tw ierdzą, że w krytycz  
nym dniu t o « arzysizyli oskarżonym  w załatw ia  
iiiu różnych spraw go.pnd iirezy iii, wobec eze 
go ei n ie  m ogli brać udziału w zajściach. W clą 
gu rozprawy przedpołudniow ej przew inęło  się  
przed sądem  36 św iadków . \Y zw iązku iz tcmi ze  
iznaniami o kurzeni P ytlew ski, Borensztajn, od

pow iadali na py lania przew ndnicząecgo, proku 
rulora i obrony.

BADOM. (Pał). Po przerwie południow ej sąd  
przesim  liiwał w dalszym  eiągu św iadków  obro  
11 y. którzy w zeznaniach starują się odciążyć  
poszczególnych oskarżonych, op isu jąc zajśela na 
rynku i na ulicy w arszaw skiej w dn. 9 marca 
r. b. Ogóiem w dniu dzisiejszym  sąd przesłuchał 
53 św iadków , puczem dalszy ciąg rozpraw y od  
roezuno o  godz. 15-ej do jutra.

rlcwa Konstytucja  sowiecka
MOSKWA, (PAT). — Leli walim y wczoraj 

przez C. K. Z. S. S. R. projekt now ej kolisty  
Iiicji sow ieck iej skluda się  z 13 rozdziałów —  
N ajw ażniejsze postanow ienia konstytucji przed 
staw iają się  następująco:

KOŁCHOZY 01 GZA ML J A ZIEMIĘ AA AA II
GZN1 W t A DA M L  Nurówn, z socjalistycznym  
sy-itrmrni gosjaidarki zezw ala  się on pryw atne  
wtadanij. ziem ią, oparte na praey osob istej. — 
O bywatele maju prawo (lo osob istej w łasności, 
juk: dum y. inate gospodarstw a i przedm ioty o- 
soblstego użytku.

W skład ZSRR, weluidzi 11 REPUBLIK  
ZW IĄZKOW Y, tl, zam iast dotyelieisisow yeli 7. 
Republiki u/erbrjd/.uiiska, gruzińska i oriniuń- 
sku. stanow iące federację zakaukaską, wcliodzą  
sainodzieliiie  w skład zw iązku. A iitonom ieziie  
republiki Kuzakshui i kirgiska zostały podnie­
sione do godności republik zw iązkow ych . Każ 
da zw iązkow o republika posiada sw ują w łasną  
konstytucję i zachow uje prawo w yjścia z e  
zw iązku. W  razie rozbieżności pom iędzy pra 
wem zw iązkow ej republik i a praw em  wszeeh  
związków ein obow iązuje  prawo zw iązkow e.

N ajw yższym  organem  w iadzy państw ow ej 
ZSRR. jest n a jw yzs/ii rada ZSRR (W erchow uyj 
Sow iet), do której należy władza ustaw odaw ­
cza. N ajw yższa radu ZSRR. sk łada się z dwuch  
itzb: rady z -  iu /kow ej i  rady narodow ościow ej. 
Rudę zw iązkow ą w ybierają obyw atele  ZSRR. 
weillng normy 1 na 300 tys. ludności. W skład  

• rady nuroiktw uśriowej w chodzą deputow ani wy 
brani przez najw yższą z rady zw iązkow ych i 
autonom icznych republik oraz przez sow iety  
lokalne.

N ajw yższa rada Z.ilSR. wybierana Jest na 
okres 4 lat. Obie izby są rów narzędne. Sesje  
zw yczajne najw yższej rady ZSRR. zw oływ ane  
są dwa razy do noku.

Prezydjum  najw yższej rady jest odpow ie  
dzielne przed najw yższą radą ZSRR Koiupeteu  
o je  prezydjum  są bardzo szerokie. AA ystarezy  
podkreślić, iż obejm ują one zm ianę najw yż  
szego dow ództw a sił zbrojnych ZSRR., w okre  
s ie  m iędzy sesjam i najw yższa nada prezydjum  
w ypow iada w ojnę, zaw iera pokój, ratyfikuje u 
m owy m iędzynarodow e etc.

Deputowani najw yższej rady ZSRR posiada  
ją zagw arantow aną nietykalność osob istą . De 
pulow any n ie  m oże być aresztow any, ani pocią  
gnięly do odpow iedzialności sądow ej bez zgody 
najw yższej rady lub jej prezydjum . N ajw yższa  
lada na łącznej sesji wybiera rząd ZSRR., radę 
kom isarzy Indowych. Ił,uda koili.m rzy ludowych  
odpow iedzialna jest przed najw yższą radą 
ZSRR.

Nujwy-ższa rada w republikach związków yeli 
jest jednoizbow a. Organem w ładzy państw ow ej 
w krajach, prow incjach, okręgach, rejonach, 
m iastach i wsiach są rady deputow anych, wyb  
rane na dwa lata.

llzud ZSRR. lub kom isarz ludow y ZSRR. win 
ni odpow iedzieć nu interpelację deputow anego  
w eiągu 3 dni. N ow a konstytue,gi zachow uje da 
w-ny podział kom isarjatow  ludow ych na wszech  
zw iązkow e (obrony, spraw zagranicznych, han ­
dlu zagranicznego, kom unikacji, łączności, tran 
sportów w odnych i ciężk iego przem ysłu) i na 
zw iązkow o-republikańskie. Sądy w ybierane są  
p r z .z  obyw ateli na podstaw ie 4 przym iotniku  
w ego głosow ania nu okres lal 3.

KOŚCIÓŁ ZSRR. ODDZIELONY JEST OD 
PAŃSTW A A SZKOŁA OD KOsi lOI A. Konsty 
tueja gw arantuje sw obodę w yznania oraz SAVO 
BUDĘ PROPAGANDY AM YREL1G1JNKJ. Za­
gw arantow ana jest rów nież sw oboda słow a, pra 
sy, zebrań, obyw atel, ZSRR. maja zagw arauto  
wauą sw obodę zrzeszeń.

PARTJA KOMUNISTYCZNA JEST CZOŁO 
WYM ORGANEM PRACUJĄCYCAL JEST M K- 
ROAYNICZYM OŚRODKIEM („JĄDROM”) WSZY 
KTKICH ORGAN1ZACA J, zarów no społecznych , 
jak i państw ow ych.

O bywatele ZSRR. m ają zagw arantow aną nie 
tykaino.ść osobistą: nikt n ie m oże być aresztu  
wany inaczej, jak na podstaw ie decyzji sądu, 
lub rozporządzenia prokuralora. Zagwyiranlowa

na jest n ietykalność m ieszkań, tajem nica ko 
resjMiiideueji. Z agw arantow ane jest rów nież pra 
wo azylu  dla cudzoziem ców .

Pow szechna służba w ojskow a jesl prą wem  
obiiwiąizująeeiu. Każdy obyw atel po dojśrlu  do 
lat 18 posiada czynne i bierne prawo w yb orczo

AYybory są pow szechna, rów ne, bezpośrednie  
i tajne. ATtM.IA POSIADA CZYNNE I BIERNE  
PRAWO AWRORCZE. Praw o w ystaw iania ka.i 
dydntów posiadają organizacje społeczne, par­
tyjne organizacji kom unistyczne, zw iązki zaw o  
dow c, spółdzie ln ie , organizacje m łodzieży o  rur 
organizacje kulturalne. Każdy deputow any o  bo 
wiązuny jest zdaw ać spraw ozdanie ze sw ych  
prac sw oim  w yborcom  I na podstaw ie decyzji 
w iększości w yborców  m oże być pozLawlony  
m andatu. ,

Zmiana na pterówce dyplomatycznej

A m b a sa d o r  R. P w P a ry ż u  p. Alfred C h łap o w sk i ,  zosta ł  zw oln iony  z d n iem  20 hm. z z a jm o ­
w anego s tanow iska  Z ty m  sam y m  d n iem  n a  jego m ie jsce  z a m ian o w a n y  zosta ł  a m b a sa d o r  
R. P  w P a ry ż u  p. Ju ljusi .  Lukasiewicz,  d o ty ch c za so w y  a m b a s a d o r  R. P. w Moskwie, Zdjęcie 

p rz ed s ta w ia  podob iznę  a m b a s a d o r a  Łukasiewicza ,

Maż i a szerz Polski
P roces <i (zniesław ienie 
sen . Sieroszewskiemu.

W ydzia ł  odw oław czy  Sądu O kręgowego w 
W arszaw ie  ro z p o zn a ł  sp raw ę  r e d a k to ra  tygodni  
k a  „ P ro s to  z M ostu" S tan is ław a  P iaseck iego  i 
k a ry k a tu rz y s ty  tego p ism a  J a n a  Polińskiego, os 
k u rzonych  o zn iesław ien ie  prezesa  Po lsk ie j  Aka 
demji L i te ra tu ry  sen. AA’a c ław a  Sieroszewskiego 
pnzez zam ieszczen ie  ob raź l iw e j  k a ry k a tu ry .  Ka 
ry k a tu ra ,  a w łaściw ie  złośliwy fo tom ontaż ,  ’.ika 
zał się w zw iązku  z w ys tąp ien iem  sen. Siero 
szewskiego w sp raw ie  am n es t j i  d la p rzes tępców  
pra so w y ch ,  sk a z an y c h  w procesie  Centro lewu,  
oraz  w ięźn iów  z Berezy Kartusk ie j .  F o to m o n ta ż  
p rzed s taw ia ł  W ac ła w a  Sieroszewskiego u b ra n e  
go w  m u n d u r  ca rsk i  i z ao p a łrz o n y  był podp isem  

Sen a to r  Sieroszewski t rzy m a  m ow ę  o Berezie".  
Miała to być i lu s trac ja  do a r ty k u łu ,  o m aw ia ją  
cego wys tąp ien ia  AATacław a  Sieroszewskiego, 
gdzie rów nież  a u to r  dopuśc i ł  się zn iesław ien ia

Sąd grodzk i  skaza ł  P iaseckiego za  zamiesz  
czenie k a ry k a tu ry ,  na  1000 zł. g rzyw ny,  zaś  Po  
lińskiego n a  50 zł. m o ty w u jąc ,  że n ik ry m in o w a  
ny fo to m o n ta ż  nosi wszelkie  cecliy zniesławię  
nia

Sk a z u ją cy  w y ro k  Sądu  g rodzk iego  a ta k o w a ł  
w czora j  p rzed  Sądem  O kręgow ym  o b ro ń c a  adw. 
H ofm okl-O strow ski,  dow odząc ,  że k a r y k a tu r a  
nie m oże  być p rzed m io tem  o sk a rże n ia  i że ka  
ry k a tu ro w a n ie  m ężów  s ta n u  n a le ży  do p rz y ję ­
tych zw ycza jów  p rasow ych .  Rzecznik osk a rżę  
nia p ry w a tn eg o  adw. Skoczyńsk i  d o m ag a ł  się za 
tw ierdzen ia  p o p rzedn iego  w y ro k u  i wskazywał,  
iż p rz ed s ta w ian ie  w rosy jsk im  m u n d u r z e  źan- 
du rm sk im  człowieka, k tó rego  w m łodości  ściga 
li ż a n d a r m i  carscy  za dz ia ła ln o ść  n iepodległoś 
c iową n ie  m a  nic wspólnego z k a r y k a tu r ą  dop u  
szczalną,  gdzie obok  złośliwości m usi  się także  
znaleźć  m ie jsce  na ku l tu rę .

Sąd zmienił  jedyn ie  w y m ia r  ka ry ,  zmnie jsza  
jąc  g rzy w n ą  p  P ia seck iem u  do 150 zł., a Poliń 
sk iemu do 10 zł.

„Iskra‘“ oficja lnym  organom  Zw iązku  
LegjonLstów

K om enda  n acze lna  Z w iązku  Legjon is tów  Pol 
skicli k o m u n ik u je ,  że Agencja  P ra so w a  i Publi  
cystyczna  „ I S K R \ “ jest  o f ic ja ln y m  o rg an em  
Związku L eg jo n is tó w  Polsk ich

lęg /am in y  adw okack ie zdaje  
w W arszaw ie 5 kobiet i 59 m ężczyzn.

AA’ Warszaw-skiej Radzie  Adw okackie j  rozpo  
ezęla się  letnia  sesja  eg za m in a cy jn a  dla k a n d y  
datów- do pa les try .  Do egzam in u  a dw okack iego  
p rzyst  ipiło ty m  razem  04 k a n d y d a tó w  w tern 
5 kobiet.

Poszuk iwanie skarbów poei figuram i na
drogaeli k o ło  gór Św iętokrzyskich
Służba  śledcza o t rzy m ała  m eld u n e k  o ta jem  

iilczych w y p a d k ac h  podkopów- p o d  f igu ram i 
świę-tycli na d rogach ,  w okolicach  gór  Święio- 
k rzyskich .

Ponieważ  w y p ad k ó w  takic li  było k i lka ,  n a k a  
zano p rz ep ro w a d z en ie  dochodzeń ,  p rzyczem  w \  
szła na  j a w  n iezwykle  sen sa cy jn a  okoliczność. 
Okazało  się, że p rzy czy n ą  tycii  p o d k o p ó w  jesl 
ob iega jąca  od dłuższego czasu  pogłoska  wśród 
ludności w ie jsk ie j  w oko l icach  Świętego Krzy­
ża, że w czasie woj-ny św ia tow ej  u s tępu jący  
przed  L eg jonam i R osjan ie  zak o p a li  pod jed n ą  z 
t ig u r  p rz y d ro ż n y c h  kasę  p u łk o w ą  zaw ie ra jącą  
100 tysięcy rub l i  w złocie.

Obecnie  o p ę ia n i  m a n ją  p o szu k iw an ia  ukry­
tych skarbów p o d k o p u ją  f igury , sądząc  że na  
trafią  wreszcie  na  ska rb .  W y a a n o  zarządzen ie  
dla u k ró c en ia  tych poszukiw-ań.

P ociąg  zab ił 6 krów .
Na prze jeźdz ić  k o le jo w y m  blojj Grochów 

koło Nowego Kawęczyna ,  gdy p as tu ch  p rzepę  
dzał przez to r  ko le jow y  7 krnw n a d je ch a ł  po 
ciąg tow arow y  Cztery k ro w y ’ d o s ta ły  się pod 
k c ła  i b y ły  zab i te  na  m ie jscu ,  dw ie  uległy ta k  
s i lnym  oKaleozeniom, że je  dobito ,  ty lko  jed n a  
wyszła bez szw anku .



6 „KURJEK g -dnia 13 czerwca 1936 r.

Na Świąto Morza Polskiego
Prasa Wileńska i aiiljowana w Wiln.e urządza wycieczkę dla swych czytelników do Gdym i na Hel w dniach 27, 28 i 29 b. m 
Koszt biletu III klasy —  25 zł., II klasy — 35 zt. łącznie z 2 noclegami, statkiem na Hel i zwiedzaniem portu motorowką. Ilość 

miejsc ograniczona. 3 pełne dni spędzimy nad morzem1 Zapisy przyjmują wszystkie redakcje i biura podróży „Orbis". Do pociągu prasy 
dołączony będzie specjalny wagon bar-dancing.

K U R  J E R  S R R R T O W *  ******
d z i ś  vri :cz o g n i s k o  k. a \ w .  — 

—  MAKAR!
D ziś o godz. 17 na boisku przy ul. W iw ulskie  

go odbędzie się  m ecz p iłkarski o m istrzostw o  
H iliin  Ogniskiem  KI’\V., a M akabią. Początek  
o  godz. 17.

Mecz znp.iwl.idn się  interesująco.

MISTRZOSTWA LEKKOATLETYCZNI. 
W ILNA ODfefJDĄ SIE ZA TYDZIEŃ'.

Term in m istrzostw lekkoatletycznych W ilna  
przesunięty zo.stal ostateczn ie na 20 1 21 czerw  
ca tz tern, że m istrzostw a odbędą się w konku  
rencjacb m ęskich i kobiecych.

W  spraw ie m istrzostw  W il. Okr. Zw. I.ck 
koafletyczny wyda w najbliższych dniach oficja ł 
ny komuniKOt.

O Zł. O TA IIELM NIEMIEC.
W  obecności  50 tysięcy widzów odby ł  się wy 

ścig m o tocyk low y  na  tras ie  M onach jun i  —- Dag 
lfing o czw ar ty  Z loty H eim  Niem iec11. T rasa  
wynosiła  p o n a d  10 k im. P ie rw sze  m ie jsce  zdobył 
N iem iec  S u n z e n h au se r  w czasie 0:30 sek., śred 
nia szybkość  90,90 km. n a  godz.

Drugie  m iejsce  za ją ł  Szwed Edlung.

WALASIEW iCZÓW NA U  YRÓWN VŁA 
* REKORD ŚWIATA.

W alasiew iczów na,  k tó ra  pod koniec  bież. 
m iesiąca  wyjedzie  do  Polski  p ro w ad z i ła  osta t  
n io  energ iczny  t ren ing  w Cleveland, gdzie  stale  
z am ieszku je  ze sw ym i rodzicam i.

W cz o ra j  na  z aw o d ach  lekko a t le ty czn y ch  w 
E r ie  Po lka  uz y sk a ła  zn ak o m ity  w yn ik  na  100 
m tr.  —  1 ) 0  sek. w y ró w n u ją c  w ten sposób no 
w o u s ta n o u io n y  rek o rd  św ia ta  przez a m e ry k a n  
kę Stephens.

Sport w kilku wierszach
Po n iespodziew ane j  p rzeg ran e j ,  j a k ie j  d o ­

znała  w m eczu  z czeską Sp a r lą  p i łk a rsk a  rejire  
zen tae ja  I lo la n d j i  (0 :2) — p i łk a rsk i  związek 
holender.,k i  pos tanow i!  m e  wysy łać  sw oje j  d ru  
-ży-ny na tu rn ie j  o l im pi jsk i  w Berlinie.

*  *  *

P ó łf ina łow y  mecz w strefie  e u ro p e jsk ie j  o 
piil iur Davisa pom iędzy  A us tr ją  i Jug o s ław ją  
o dbędzie  się  w W ie d n iu  w d n iach  13— 15 lun. 

* * *
W  t r a d y c y jn y m  m eczu l ek k o a t le ty czn y m  wyz 

szy-h  uczelni Kilonji  — Osyo, wygra l i  k ilon 
czycy w s to su n k u  04:40 pk t  C iekawsze wyniki 
n o lu jem y :

Dysk — Sievertsen  (Oslo) 47,23 m tr . ,  2) Sie 
vert  (Kilonja) 43,42 m.

Kula —- Mevert 14,30 m tr
Wsiał — Dalim an (Ki.lonja) 080 cm.
400 m tr.  —  Pociia t  (Kil.) 51,4 sek.

* « •
G enera lny  s e k re ta rz  k o m ite tu  o l im pijsk iego  

S tan ó w  Z jednoczonych  ośw iadczy ł ,  że n a  igrzy 
skaeh  w Berlinie St. Z jednoczone  reprezentował 
ne będą re k o rd o w ą  liczbą zaw odn ików .  E kspe  
dyc ja  o l im p ijsk a  Si Zjedn. sk ład ać  się będzie 
z 395 z a w o d n ik ó w  i z aw odniczek  A m erykan ie  
s ta r to w a  ebędą  we w szystk ich  k o n k u re n c ja c h  z 
w y ją tk ie m :  g ry  w polo, w a lk  g recko  - r z y m ­
skich  i m a ło k a lib ro w eg o  s trzelan ia .  L iczba k o ­
biet  obe jm ie  53 zawodniczk i .

Podział  s ta r tó w  a m e ry k a ń s k ic h  przeds taw ia  
się n a s tęp u jąco

Lekkoa-tlelyka —  85, p ływ an ie  — 58. wioś 
l a r s t ',.0  — iii,  k a ja k a r s tw o  —- 14, żeg la rs tw o — 
24 sz e rm ie rk a  —  21, s trze lan ie  z p is to ie lów  —  
f> p ięc iobój  n o w oczesny  — 3, j e ż d z ie i 'w o  — 8 , 
g im n as ty k a  — 19, boks  HS, k o la rs tw o  —  8 ,

Kalisz uczcił swych bohaterów

Na m ie jscu  ob e lisk u  u s taw ionego  na  p am ią tk ę  
czci poległych swvch synów. N a w ynios łym  cok 
skiego. sześć tab l ic  mieści n azw iska  oficerów i 
da li  za Ojczyznę. Umies-zczona na  f ru n to n ie  pla 
m jr .  s t e fa n a  W ai te ra .  P o m n ik  w y k o n an y  z pia 
s twa ziemi kie leckie j  oraz  oficerów i żołn ierzy  
p ro je k tu  odznaczo n eg o  I-ą nag ro d ą ,  nil konl.i l  
szowskiego, p rz \  w spó łp racy  art.  g ra f ik a  Ta

'z jazdu d w ó ch  cesarzy  w zniós ł  Kalisz p o m n ik  ku 
ole, pod sk rzy d łam i p ra s la rc g o  orla  pia Uow- 

żo tm erzy  29-go p u łk u  Strzel.  Kan., k tó rzy  życie 
skorzeźba  przedsta  w La śm ierć  b o h a te ra  p u łk u  
skow ca k ieleckiego s ta n ą ł  ze sk ład ek  społeczeń- 
29-go pu łk u  Slrz. Kan P o m n ik  w y k o n a n o  wig 

rsie, a będącego  dz ie łem  art.  rzeźb. Józefa  P ro  
deusza Kasprzyckiego.

Wiadomości radiowe
Gospodarcze znaczenie morza

POGADANKA PRZEZ RAW O.
W  cykiliu odczy tów  nunrslkłch k ló r  ■ wiprowa 

dza radljo do  p ro g ra m u  li tn iego,  -o-mówione sko 
tej zois4aniie aagadlirioutie na tu ry  g-ospo-da re/ej.  
Z\vią/..!nt- z naisizy.tn dostępem  do  morza.  W  durni 
13 czerwca o godz. Ili,45 n a d an y  będzie trdie/yt 
Józefa  Rorow łka p. t. .jCiosposlareze zna czelnie 
m o r z a ' .

Dożynki szkolne
BARW NA TRANSMISJA Z TORUNIA.

W  dn iu  13 czerwca T o ru ń  na  S tad jon le  Miej 
skini o rg an izu je  wysoce c iekawe A barw nt w ido 
w isko p. t. ..Doiżynkii szkolne",  s \ niboliz-ujące

olwaizowo zakończenie  roku  szkoiliuego. W  imipre 
zie tej, zas ługu jące j. '*e  wsizeeh m ia r  na uwagę 
całego, sjiołeczeńsliwa, jako  pierwszej  teigo rodzą 
ju, weźmie udzia ł  15 szJkół iKuwisizeelmydli — 
900 dzieci. Do T o ru n ia  z ja d ą  się dzieci ze wszy 
slikich regjOnów Polski. T-ramMUisję ..Doi/.vn'Uńw 
szkoli) v-ch ' p rzep ro w ad z i  PoM iie  ILidjo o gdd/.  
I 7 20

Podróż do HiszpanJI
W  ilimiu dzusuejsizym ^sobota) o godz. 18,10 

rozgłośnia  wtileńska d a je  m iłą  audycję  dr. W a  
cłaiwa Korabiewicza,  ktióirn wiproiwaslm słuchaczy 
w h iszpańsk i  nas t ró j .  Będą to u twory z muzy 
ki h iszpańsk ie j  p rzep la tane  specąailmiie nap isa  
nym  tekstem

z apaśn ic lw o  — 14, podnoszen ie  c iężarów  — 10, 
p iłka no żn a  —  tli, p i łka  ręczna  —  10, koszyków­
ka — 14, h oke j  — 15.

*  *  *

R eprezen tac ja  Austrj i  w piłce w odne j  dozna 
la p o n o w n e j  p o rażk i  w Niemczech, p rzeg ryw a  
jąc  ty m  razem  do re p rezen tac j i  O kręgu  DoJna 
go Renu w s to su n k u  0:4 (0:0).

* * .  *

Na p rz ed o l im p i jsk ich  zaw o d ach  pły wackich  
w Berlinie  p a d l j  d w a  nowe r e k o rd y  k ra jow e,

0±>a rek o rd y  us tanow i!  F reese  z R remy, a 
m ianow ic ie :  1500 m. s ty lem d o w olnym  — 20:29 
sek., a na 1000 m tr.  - -  13:27.3 se.k.

W  w y n ik u  losow ania  p ro g ra m  m eczów  w pól 
f inałoweni sp o tk an iu  ten isow em  o p n b a r  Davi 
su N iemcy —  l r la n d ja  p rzedsl . iw ia  się nas tępu  
jąco :

W  piątek  12 Inn.: von C ra m m  — Rogers,  o 
raz  H en k e l  — Mac Yeagb.

W  sobotę  13 lun.:  g ra  p o d w ó jn a  ( .ranuii  — 
Henkel  p rzec iw ko Rogei s — Mac \  eagh.

W niedzielę  14 lun.:  Henkel  Rogers  i
Gram ni — Mac Veagh.

* * *
Austrn lja  r e p re z en lo w a n a  będzie  na ig rzy ­

skach  o l im pijsk ich  w Berlinie przez 24 zaw odn i  
Inny.

M. in. s ta r to w ać  będzit  jedynka  i ósem ka 
w iośla rska ,  zn an a  p ływ aczka  Dennis,  k tó ra  
przed cz te rem a  laty w L.os Angeles zaję ta  pierw­
sze mie jsce  w p ływ an iu  na 200  mtr. s ty lem kia 
sycznym  i t. d.

* * *

L w o w sk a  -Pogoń te leg ra f i izn ie  zapros i ła  mi 
s t rzow ską  d ru ż y n ę  Belgji feta ring Club na  przy  
jazd  do L w ow a, celem rozegran ia  ilwueb m e ­
czów 28 i 29 hm.

* * *
Z ako ń czo n y  został  21 ty wyścig ko larsk i  

„D okoła  I ta l j i1
Zwycięzcą wyścigu (3,750 kim.) został  Cino

Barla l i  k tó ry  p rzeby ł  ra ty  d y s tan s  w ezasie
120-12:30 tek.

Drugie m iejsce  zają ł  Olmo.

W  odpow iedzi  na zap roszen ie  angie lskiego 
zw iązku  klubów strzeleckich ,  sow iecka  rada  wy 
ch o w an ia  f izycznego zdecydow ała  wysiać  do 
L o n d w iu  n a  zawody strzeleckie  w Rn. 17 hm 
trzech  swych zaw odników  do strze lan ia  z bro  
ni m ało k a lib ro w e j.

*  *  *

W  p rzed o l im p i jsk ich  e l im in acy jn y ch  z aw o ­
dach  lek k oa t le tycznych  n s law io n o  9 n ow ych  re 
ko rd ó w  k ra jo w y ch

Ha zasadz ie  u z y sk a n y ch  w y n ik ó w  chiński 
kom ite t  o l im p i jsk i  zestaw,il sk ład  o l im pijsk iego  
zespołu w sk ładzie  15 z aw o d n ik ó w  i I zawód 
niczki.

Cnińczycy s la r to w ać  będą, w- n a s tęp u jąc y c h  
k o n k u r e n c j a c h : 100 m. 110 m. plolki,  dysk, 
200 m., 400 ni., 800 m., 1501! m., 400 m. plotki,  
•maraton dzie-sięciobój, skoki  wzwyż i wdał 
o ra z  kula.

J e d y n a  lekkoaH etka  ch ińska  s ta r to w ać  la;- 
dzie  w biegu na 100 ni,

sm m m w m a m m a m m m m

O sta tn ie  la ta  p rzyn ios ły  n a m  tyle nowych  
wrażeń,  k tó re  zaw d z ięczam y  n a jd z iw n ie jszy m  
odkryc iom , że wszelkie  b a jk i  z 1.00.1 n o ry  są da 
leko zdys tansow ane .

Są cuda,  o k ló ry ch  się śnito tylko a r ty s to m  
i m arzy c ie lo m : rozm ow y na odległość w idzen ie  

-ija p rz e s t r z e ń — telewizja,  r a d jo ,  sam olo ty  i w ie ­
le jnnyoti.  J e d n y m  z cud ó w  —  to b a rw y  i gra  
świateł.  To cuda  b la sk ó w  e lek trycznych .  Jed  
ny m  z częstych dziś z as to so w ań  św ia tła  elektry 
cznego, jest rzu can ie  snopów  św ia tła  na  posągi 
i gm ach y  w m ias tach .  W idzie l iśm y i w W ilnie  
p rz e śb rz n e  e fek ty  ośw ie t lan ia  v-- ten sposób 
Trzech  Krzyży, wiszących w powic lrzu ,  w aksa  
i i i ib ro  e icm m  j nocy,  widzi- Lsmy, ja k  K a ted ra  
i kościoły  s taw a ły  się a lahas i  :o ve o-l p rr .em ka 
j i i y c h  nniry  p r  vni’.ii i lękin- to, c za ru jące

Piszą  -nam z P a ry ż a  o tak iem  w rażan iu  O ś­
wietlono o s ta tn io  ga ler ję  rz -ih s ta ro ży tn y ch  w 
L u w rze  w ten  sposób. To jcsl coś wspania łego  
Cala sa la  P a r le n o n u ,  iala p o k ry ta  szk lanym  su 
fi,leni, przez  k tó ry  *a.:zy się d e l ik a tn y  blask, 
n i lo  księżycowy, ni jak ie jś  żarzące j  się p lane ty ,

, sala K ar ja lyd .  p o d t rzy m u jąc y ch  ty m p an o n ,  la 
kie o lb rzym ie  postacie  u g in a ją ce  się pod ciąża 
rem g m a d iu ,  spoczyw ającego  na ich b a rk ach .  
A lr ium  po św ięco n e  bogom  egipskim, kędy  mu 
mjc leżą sm ukłe  i świeżemi b a rw a m i  u d e rza ją c e  
od lat tysięcy. W idzi  się je  n an o w o  i n ieznane  
o d k ry w a  piękności,  bogi zastygła w h iera tycz  
n ych  pożarl i  z d a ją  się żyć żywieni m iędzyp lane  
la rnem . Cudno, bezgłowa, a le  lecąc i w dal Vic 
tof ja z Sam otrak i  w y sm u k la  się u szczytu scho 
d ó w  i zda się p łynąć  w ja s n y m  eterze, p rz e ­
św ie t la jący m  jej  szaty, lecąre  za wic-irem od 
m orza .

Światło  pada  tak. że posągi nie m a ją  eie 
iiiów. Yenus z Milo, la t ro ch ę  cię.żkawa, dobrze  
w y p as io n a  b u r ż u jk a  n a b ra ła  jak ie jś  n ieznu i . i j  
n igdy  lekkości i c ioto j e j  m a r m u r o w e  nab ra ło  
życia,  ja k b y  jasna krew k rąży ła  w tych  ha r inn  
n ijnycli  ksz la l tacb .  Nowy ten p om ysł  będzie  pew 
nie n a ś lad o w an y  przez wszystk ie  g a !e r je  posą 
gów, gdyż d a je  nowe w rażen ia  a r ty s tyczne ,  ja 
k ich  jeszcze zb lazow an i  a m a to rz y  sz tuk i  nie do 
znali  do tąd ,  to  leż t łu m y  e.e,dzień śpieszą  do 
L u w ru  i og ląd a ją  d obrze  zn an e  f igury  nowem i 
oczami.  Pom ysłow ość  lu d zk a  w k ie ru n k u  uprzy  
j em n ia n ia  ludziom  życia i d a w a n ia  coraz  no 
w-ych w rażeń  jest  n iew yczerpana .  Gdyby równie  
pom ysłow ą  była liusza k u l tu ra  d u c h o w a  byli 
byśmy równi an io łom  chyba. R.

AtllfeAAAiAŁkŁŁŁŁŁŁŁAŁŁLAAi.ALAlŁŁ*

TEATR NA POHULANrE
Dziś o  g. 8 15 wlecz, gośc in n y  w ystęp
zespołu argentyńskiego 

EDUARDA BIANcO
C eny sp e c jn ln e

Zniszczenie w zasiewach 
w pow. pnstbwsklm
K om isje rolne gm in norzyeLlej. dunilow le- 

klej, żośn iańsk lej i kozbiw.sklej, pow. poslaw  
sk iego prow adząee dochodzenia odpraw  w ysoko  
śel strał, które i pow odow ała sllnzi burza grudo 

.w a  ustaliły , że w gm inie dunlłowh-klej 
na przestrzeni przoaolo 100 ha zostały  dosz­
czętnie zniszczone zasiew y żyta I pszenicy. Na 
leren ie pozostałych gm in proeenl zniszczen ia  
waha się  w groiih-aeli 5 0 - -90 piroc.

S lraiy te są leni dotk liw sze dla pow iatu , że 
ogólny stan zasiew ów  jest w roku bieżącym  
przeciętnie o  30— 10 proc. gorszy od norm alne  
go. W płynęła na to zim a oraz trwająca w osta ł 
nich tygodniach posuclio.

ZDR0J0WESK0 NAD NIEMNEM

[ RUSK5EMIKI
KĄPIELE S O L A N K O W E  

B O R O W I N O W E  
K W A S O  W Ę G L O W E  
T L E N O W E  
P I A N K O W E

HYDROTERAPJfl. ELEKTROLECZNICTWO ZftBIEGI G INE­
KOLOGICZNE. I N H A L A C J E  SO LA N KO W E za pomocą 
aparatów rozmaitych systemów. KĄ PIELE  KASKADOWE.

S Ł Y N N Y  Z A K Ł A D  L E C Z N I C Z E G O  S T O S O W A N I A  
SŁOŃCA, POWIETRZA I RUCHU IM. DR. E. LEWICKIEJ.

S ezon  kuracyjny od 15 maja do 30 w rześnia. 

W okresie od 15 maja do 15 czerwca ceny zniżone
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NASZE S P R A W Y
K o l u m n ^ 2 f r l o k o w a n y c h ^ W £ a ^

Młodzież szkoły powszechnej 
na rozstajach dróg życiowych

—  'Do Jakiej szkoły się ?,ap>sać? . 1;ck: ob rać  
«rawód? — lo chyba liajhardiziej ak tu a ln e  p y ta ­
n ie  w s ta rzy ch  k lasach  szLoly powszechnej.

Mf**łziits zdajje sobie jasno  praw ę z ważneści 
decyzji ,  k tó ra  t *z-s,trzygi'.ie o  jej losie, a  na  
b liższą  me! o  przyffołwv>;,nktch do całkom cie 
n ieza leżne j  e,trzęsienieji, o p a r le j  na  samml-zieilnej 
p ra c y  zawodow ej.

Ju ż  od k i lku  miesięcy w k lasach  n a j s l i r  
•--szych n a u k a  od b y w a  się [sod has łem  należy tece 
w yboru  zaw odu o d p o w iad a jąceg o  zam dow a-  
n ;o m .  uzdo ln ien iom  i m ożliwościom  m aie rja l-  
n y m  uosn-ia, Roizwiąza-nue tego zagadnien ia  u i ru d  
mi a fakl  reorgan izac j i  szkolnictwa i I morzenia 
się  szkół  zawodow ych  liomaigo lypn daw nie j  
n ie z n a n y c h  j a k  G im nazjum  Krawieckie,  G..n 
s iazjurn  Kupieckie  i I. p.

W  lej n iezm iern ie  trudni. j  i ważnej  chwili  
jHzychodizi sp leczeństaro z, pom ocą  P o ra d n ia  
ZiwodoiW a" T  w a  Służby Obyw atelskie j  —  pla 
ców ka  istn ie jąca  w Vv ilniio załedw ie o d  dwoclr 
Jak  Poaeażiire rozullatv p racy ,  j-alk‘lenni m oże  się 
oocli lubić  oraz. fak-l. że slala  się już mieznędną 
j e j  szybki rozros t  i po p u la rn o ść  w śród  ruinto- 
rre.so-w aneffo- społeczeństwa.

Ki.-rownieZką P o ra d n i  jest  p. M arja  P rze ­
sył, rei-. a. czyli ja k  dziewczynki  będące  na  wy- 
“wiail zn Określiły s łusznie  .nriła i koiclia 
*va P a n i  ‘ Korzy sta jąc  z Je j  upnzejm ych  infoir 
mayij z eb ra łam  garść w iadom ości  kłócenia 
p ra g n ę  się podzielić  z czytelnikami.

P o ra d n ia  pracuje w soisłem p o rozum ien iu  z 
w ła d za m i  szkotaemi.  w szetzególirouci z 
I m p ik l o r e m  Szkolnym  nu mi as! o W ilno.  V, 
p ie rw szym  ro k u  istnienia P o ra d n ia  objęła swą 
■działalnością 8 szkól pow. żeńskich, w b r. 
s ió d m e  oddz ia ły  11 szlkół żeńskich W  przyszłym 
r b k u  szkolnym  zakres jej dz ia łan ia  powiększy 
sic. Ołiejinio k lasy  VI i VJJ w s/.kolarli  żeń ­
sk ic h  i k oedukacy jnych .

Pom oc  PcradiM dla młodzieży męskie j  szkol 
* rp e w  ograniczyła  się merazię do  p rzep row adzo­

n a  dla niej  pog ad an ek  o wyl>orz< zawodu, ro 
••■izajaeh szŁ ó j  zawodkiwych. v. a ru n k ac h  przyjęcia  
i ksz ta łcenia  sic w tych  szkołach. Również. Pr 
p an izo w an e  przez P o ra d n ię  wycieezkii do S/ko 
t y  Technicznej ,  Rzemieślniczej,  H and low ej  i iii 
•nych przyczyniły  się znacznie dlo. naocznego  za 
p o z n a w a n ia  m łodzieży z p ra ca m i  przygnlownw 
czemi dn d a n y ch  zaw odów

O grom nym  powodzeniom  cieszył się wśród 
Jfczenic film p. I. .„S-żkoJaiiolwło- Zawodowo Zeń 
s k i e ‘ wyświellany w kin ie  Pan.  a subsyd jo-wa 
n v  przez Ki r Okr. Szk. Wńl. z ra m ien ia  Min. 
i v y a n  Roi. i Ośw Publ. Na seansach by ła  nhec 
•rą młodaież szkól powszechnych. średnich  oraz  
rwlziec.  Piłni wyświe liano pięciokrotn ie.  Ogółem 
Łydo na n im  oheenynth 8.3,80 osob. Szczególnie 
pożylecznem  o k a za ło  sic zaproszen ie  rodziców, 
gdyż jrh za in teresow anie  szkolnic twem zaw ado  
w em  wzmogło się znacznie  a. w skutek tego 
P o r a d n ia  pozyska ła  n o w e  ko le jk i  in te resantów .

Je d n a k  .chyba n a jw iększą  p rzy jem n o ść  
■sprawia pójście  do P o r a d n i  sumv.m dziewczyn 
k o m .  P odn iecone  ważnośc ią  chwili  w yru sza ją  
■zwykle t łum nie  i spieszą aby się nie spóźnić. 
P o ra d n ia  mieści się przy ul B iskupiej  4 -m .  fi. 
Dzerwozynki piszą łam  życiorys, w ype łn ia ją  
icwerst jon-jr jusz  i ankietę- skłonności.

P an i  Kierowniczka w ym aga ,  In  w życiorysie 
jm a ły  Rzezerze o sobie  w szys tko  tak. jak  no 
spowiedzi.  Dziewczynki s t a ra ją  się dostosow ać 
•Ai życzenia , .iniiej‘‘ pan i  Kierowmiiczki, a Pan i  
czyta  i poznaje  w runk i  w jak ich  żyją . Dowia 
d u je  się, że H a n k a  musi  z dom u uciekać, gdy 
■ojciec w raca  pijany po  o t r zy m an iu  wypłaty ,  — 
że Anielka n ie  znosi  szkoły- P o rad n i  właściwie 
n ie  potrzebuje ,  jest n ieufna ,  podejrz liwa .  Pan i  
•edna-k m im o wszystko, zwiraea się w łaśn ie  do 
niei ,  by  pom ogła  zbierać w ype łn ione  kw es t jo  
narju.sze. Anielka jest d u m n ą  z  lego wyróżnię  
n ia ,  shiira się p rz y p o d o b ać  Pan i  sum iennośc ią  
3 w brew  &wOiłn złym słowom  przybiega znowu 
®a**u rl,> Porodinj,

d o k ła d n ie js z e  p oznaną ,  dizieoka u ła tw ia  ]>ani 
■"ernwuicree ,.K a r la  o sob i ta“ uczen-icy, w ypeł  

®»una przez n a w  zocielke— wychowawczyniię, 
' • raz  kwe-srtjanarjusz o  s tan ie  zdrowia,  wypełnio

uy przez lekarza  s/J.ołnean.
f»'a koniec  o d b y w a  jeszcze pani Kiamiwnicz 

ka konfe renc ję  m pp. Nauczycielkam i— w-ycho 
wuwti/smiiimi danych  uc.zcniic. oraiz wywiad z 
rodz icam i dziecka,

—  P a n i  nul w i z n am i tak, jaktidyliy nas  Pa 
ni dobrze  znalu — duiv ią się rodzice -— bo 
Pan i  Kierowniczka pam ię ta ła  o wwzyslkiem. 
I niie dobrze  jw radzić ,  p rzekonać, zachęcić, na  
[n kiść u fnośc ią  i, w ia rą  w przyszłość.

D ziewczynki  opu szcza ją  Po ra d n ię ,  z a o p a ­
t rzono w sk ie ro w an ia  do  szkól , n a jh a rd z ie j  im 
o d p o w ia d a jąc y c h .  O p ieka  'P o r a d n i  n ie  kończy 
się z t ą  chwilą .  P o ra d n ia  d o p o m a g a  w  zwolnic  
n iu  od o p ta t  za n a u k ę  dzieci zdolnych ,  a n iczn 
m ożnych ,  o raz  p ro w a d z i  d z ia ł  P o ś red n ic tw u  P ra  
cy w  p o ro z u m ien iu  z F u n d u s z e m  P ra c y  Tzbą 
Rzemieślniczą ,  i P rzem y s ło w o  H an d lo w ą .  T ak  
dzieło swe d o p ro w a d za  do  końca.  Młoda obywa 
lelka ,  k ie ro w a n a  w na jc ięższych  chw ilach  iy  
cia t ro sk l iw ą  o je j  d o b ro  dłonią  wchodzi w 
s ie rn k i .  o tw a r ły  p rz e d  n ią  św ia t  —  zaczy n a  sa 
n iedz ie lne  życic, wdzięczna za życzliwą p o ra d ę  
i poinoc, k ló r ą  j e j  o k a zan o .

W p ierw szym  ro k u  is tn ien ia  P o ra d n ia  udzie 
lila porady  860 a l tso lw en lkom  szkoły powszecli 
nej,  z k tó r y r h  281 sk ie ro w an o  do  szkół zawodo 
wyeli, —  28 n iezam o żn y m , a szczególnie, uzdol 
n ionyni  d z iew czę tom  d o p o m o g ła  w u z y sk an iu  
zw oln ien ia  od o p ła t  za n a u k ę ,  — lOh dziew 
czelom  ofiarowPiła p ra cę  In fo rm a c je  o wylrorzi  
zawodu,  o raz  szko łach  zaw odow ych  i s tn ie ją ­
cycli w  n a sz y m  o k ręg u  rozpow szechn ia  b roszu r  
ka  p  M arj i  P rzew ło ck ie j  p. t. . .W ybc* zaw odu  
1 p rzy g o to w an ie  do  niego .

D z ia ła lność  P o ra d n i ,  w y n ik a ją c a  z potrzeb  
w y łonionych  przez  życie —  zas ługu je  na  głębo 
kie uznan ie .  W in n a  ona  sp o tk a ć  się z jak n a  j 
żrc-zliwszą postawa, społeczeństw a,  po p a rc iem  
w ładz

Koniecznem  jest,  a b y  p ro je k to w a n e  rozsze. 
rżen ie  Działalności P o ra d n i  na  szkoły m ęsk ie  i 
k re d u k a c r  pie by ło  u sk u teczn io n e  w  możliwie  
na jk ró tszym  czasie.

Rów niuż b a rd zo  w a żn ą  jest sp raw a  zwolnic

H a l lu ’. Ilallo! W iln ian k i!  Gzy wiecie, że w 
(Iniu I fi.VI o  17.30 ]ip. w lokalu  Gzerwonego 
Sztral la  odlięilz ic się W ie lk a  Rew ja. P roszę  tej  
sprawy nie bugalc l izować. Już  p rzed  dw om a 
laty W a rsz a w a  wy.sląpila z c ie k aw ą  re w ją  „M o­
dy P o lsk ie j ’ w .simie. A ą ś l a d  za tą  re w ją  p o ­
sypały  się -pokazy po lsk ie j  wolny, jed w ab iu  
lnu. 1'ow s ta ly  p o m y sły  naszy ch  ar lys lów  — z a ­
częliśmy tw orzyć  p o lską  modę.

Czytaliśmy p ew n o  wszyscy o w sp an ia ły m  po 
kazić,  kh iry  odbyt się lej w iosny  w W arszaw ie  
w k a w ia rn i  1!'S nV U rządzony  on by ł  przez 

Ton W ile ń sk i” . P om ijan i  już  kw o s lję  wielkiego 
p ow odzen ia  n a  terenie  W arsz a w y ,  o raz  cąłej  
Polski.  Chcę p rzed ew szy s t l  iom zaznaczyć, W 
kreac je  ic zain teresowały  i zag ran icę .  A więc 
Anglję Szwecję. F ra n c ję  i Niemcy. D o s ta jem y  
bowiem  teraz  m oc zam ów ień  na sukn ie  W ysy  
i iinn do tych  k r a jó w  m o c  tkan iny .

Dzieje się lo p rzed ew szy s tk iem  dlatego, iż 
ob ie  w ym ien io n e  f i rm y  stanęły  o d ra zu  na w yso­
kości swego zad an ia .  P oza  m o d n e m  dz is ia j  p ló t  -  
nem n u c i l i  one na  ry n e k  k onfekcj i  o ry g in a ln e  
modele.  B ardzo u d a n e  kreac je .

1 cóż dz iw nego?  K ie row nic tw o  obu sk lepów 
Ira l i ło  w lach o w e  ręce. Sler ujęli  znaw cy  sźluki 
i mody.

„Inie  jalvw;ę (o sa lon  . .hanie  c o u fu re ” 
w dostow nem  znaczeniu .  K ie row niczką  gtówną 

, . .lnic  jaływ y ‘ jest d obrze  z n a n a  a r ty s tk a  pani 
B u jakow a.  , , l . r n  W ile ń sk i” to p laców ka  posta  
w ioną na n a jw y ższy m  poziom ic  —  propagmjąca 
p iękno  v n a jd o sk o n a lsz e j  formie.

Szale je dziś Wńirszawa za lnem polskim! Za 
w y ro b am i  z k re só w  i Wilna!! P o dz iw ia  te wv 
roby  w raz  z W a rsz a w ą  caty świat.  My nafn  
m iast n ie  wiemy, żc m e l rv  tk an in  na  te wszySl 
kie  rzeczy dą do  Wra rszaw y  z B azaru  Prze  
m ystu L udowego w W iln ie  k tó ry  jes-t n ie jako  
cen t ra lą  lim ta k  p iękn ie  p ro p a g o w an e g o  w s t o ­
licy. Podczas  gdy W arsz a w a  tw orzy  istne  a r c y ­
dzieła sz tuk i  m o d n ia rsk ie j ,  n ie św iad o m e  togo 
W ilno k ręci  n o se m ” n a  k o s t ju m y ,  lub pa l la  
7. p lo tna .  I słusznie.  M e  widz im y bowiem  tu ta  i 
wzorów. Nie z n a m y  możliwości  w y k o n a n ia  coś 

naprayvdę> ładnego.  Nie m a m v  gdzie  nauczyć  się, 
jak na leży  .się u b ie rać

a i„  od oplal  za n a u k ę  młodzieży z d o ln e j  a nie. 
zam ożnej .  P rzec ię tn ie  op ła ty  te wynoszą  1ó -  
30 zł. miesięcznie , nie licząc na leżnośc i  wpiso 
wycii. t aksy  e gzam inacy jne j ,  o p ła t  za in te rn a ty  
i f p. Czyni lo n a u k ę  d o s lęp n ą  jedyn ie  dla 
dzieci z w a r s tw  z am ożn ie jszych ,  a przecież 
wszyscy rozum iem y,  że jed n o s tk i  w y ją tk o w o  
zdolne  bez względu na s tan  m a te r j a lu y  środow i 
tk a ,  z jan iego  pochodzą  — m uszą  byt d o p u s /  
czone do szkoły.

Gdzieniegdzie d a je  się zauw ażyć  an alog icz ­
na do p ro w a d zo n e  j przez  P o ra d n ie  a k c ja  
za s t ro n y  sam ego społeczeństw a.  T wo Opieki 
nad  Młodzieżą. B ady Pedagogiczne  n iek tó ry ch  
szkół pow szechnych ,  n iek tóre  k o m ite ty  Rodzi 
cielskie —  o f ia ro w u ją  s ty p e n d ja  d la  wybi tnych  
uczni, czy uczenie. Gdyby sp ra w a  la zna laz ła  
na leży te  z rozum ien ie  i poparc ie ,  nie  byłoby 
ani jednego  zm a rn o w a n eg o  ta len tu ,  ani  jedne  
go zdolnego dz iecka  p o z a  m u ran i i  szkoły!

R eorgan izac ja  szko ln ic tw a  z m ie rza  w k ie rn n  
k u  w ysunięc ia  szko ln ic tw a  zawodow ego  na 
p lan  p ierw szy  Życic g ospodarcze  naszego Pań  
s tw a  wymiaga zas ilenia  p rzem y słu  i h an d lu  fa 
chowy mi p racow ii ika in i .  P rzy h o lo w a n ie  w ykw a 
l if ik o w an y ch  zaw odow o i a r ty s tyczn ie ,  m l cli - 
gcniiiiyeh p ra co w n ik ó w  w płyu ie  rów nież  doilat 
nic na  p odn ies ien ie  poziom u rzem iosła ,  k ló re  
o becn ie  w  zes taw ien iu  ż rzem ios łem  innych 
państw  —  s ło i  b a rd zo  nisko.

Rozwój n aszego  rzem io s ła  niu o lb rzym ie  m a  
rżen ie  d la  zapew n ien ia  d o b ro b y tu  na jsze rszym  
m asoni  spo łeczeńs tw a.  Szkoły zawodowe, wlałijj 
przez  p ra k ty c zn e  p rz y sp o sa b ian ie  do życia gwa 
rfiii inją swym  w y c h o w a n k o m  n ieza leżny  b y t  ma 
te r ja lny ,  a  poszczególnymi gałęziom gospodai 
siwa •— —łn le l ig rn ln y rh  p raco w n ik ó w  obyw a 
teli

K adry  1e zasvodoyvo p rzeszk o lo n e j  m łodzie  
ż.y w yruszyć  m u sz ą  w  zyyycięski b ó j  o p rzysz  
lość gospodarczą  Potoki, k tó r a  n a jsk u te cz n ie j  za 
powni naszem u P a ń s tw u  potny rozkw it  każdej

lb v  więc dać po jęc ie  wszystk im  o u b ra n ia c h  
a w szczególtiośri  o u b ra n ia c h  z p łó tna  Kom ti t 
O rg an izacy jn y  u rz ąd z a  W ielką rewję mody 
Iniaiokiej, na k tó rą  da je  swe k re ac je  „ In ir ie  
Iy w a“, ..Len W ile ń sk i” w W arszaw ie  i Bazar 
P rzem yś lu  J .udowego w Wilnie.

Rew ja odbędzie  się we wtorek  Hi . czttjrw ea 
w O gródku  C zerwonego Sztra l la  o gódz, V%Ht.

Między in lemi Gónn»zjiini  Krasi ieckie w 
W iln ie  p rzed s taw ia  swe p ra ce  szkolne.

Jes t  to  pierw szo wielka rew  ja  mody w W il ­
nie. W ezm ą yv niej  mlzint n ie ly lko  w spo m n ian e  
p rzeze  m nie  f irmy, lecz i zespól a r ty s tó w  tea t ru  
m iejskiego na  P o h u la n ce  pod fachow ą reżyse r ją  
u lu b ień ca  t ea t ru  p. ŚeilioT .a.

Na wJeczór len  w y b ie ra ją  sią, dosłownie  
wszyscy. W iln o  jest  przecież  c iekawo-,— ro  z 
jego tk an in  z robiła  sz lak a  i m o d a?

S p o r t  n a  p l a c ó w k a c h  ZP OK
O sta tn ią  n iedz ie lę  p rzed  m a tu r ą  m łodz i  spę  

dza ją  różnie. Jedn i  n a  łonie  rodz iny ,  d ru d z y  s  
na rzeczoną ,  jeszcze in n i  z k s iążk ą  w  ręk u ,  tt 
wszyscy w m a rz en ia ch  o m a ją c y c h  nadejść  wy 
zw olinach

T ak  się złożyło,  że w Bursie  ZPOK. n a  A nto  
kołu spędzono  ją  n a  bo isku  b io rą c  ud z ia ł  w 
ro zg ry w k ac h  między d ru ży n o w y ch ,  —  t rz e c h  bo  
w iem dziś już  „ P a n ó w  w n o w y c h  k a p e lu sz a c h ” 
(serdecznie  g ra tu lu jem y )  pp. K arpow icz ,  H e r ­
m an  i M arcinkiewicz,  po  n ie p rz esp an e j  nad  
k isążką  nocy ja k o  członkow ie  sp o r to w e j  r e p r t  
zen tac j i  B ursy  musiel i  wziąć udz ia ł  w  ro zg ry w  
kar li  s ia tków ki i koszyków ki ,  gdyż z in ic ja ty  
wy kol. li. W o jtas iew icza ,  P rezesa  K ółka  Sporto  
w*lgo przy tul.  .Samorządzie, zostały ro zeg ran e  
trzy mecze k o szyków ki  i s ia tk ó w k i  re p rezen fa  
eji Bursy ZPOK. z K lubam i S por low em i Strzel 
ca i Katolickiego S tow arzyszen ia  Młodzieży Mę 
skiej.

W ciągu t rzech  godzin  m igały  p rzed  n a m i  nie 
biesicie k o s t ju m y  B u rs iak o w ,  zie lono czerw one 
Strzelca  i b ia ło  -b łękitne  K. Si. M. M Gra obfr  
to w a la  w h. c iek aw e  m o m en ty ,  o b se rw o w a n e  z  
nap ięc iem  przez  l iczną i h a ła ś l iw ą  „ g a lo rk ę ” na 
stolcu leśnym, k tó ra  nie szczędziła  g ra cz o m  p o d  
niet n a g ra d z a ją c  o k la s k a m i  u d a n e  rauty .  S trze  
lec w y s tąp i ł  w l icznym  składzie,  z m ie n ia ją c ,  p o  
k a żd y m  m eczu  zm ęczonych  graczy, co d aw ało  
m u  dużą przew agę  fizyczną. G ospodarze  okaza li  
się je d n a k  n ierycerscy  względem  sw ych gości 
b i jąc  ich w szystk ich  j a k  w s ia tków ce  ta k  i  w 
koszykówce. Ścisłe w yn ik i  poszczególnych  roz 
g ry w ek  są n a s tęp u jąc e  s i a tk ó w k a :  B u rsa  — 
Strzelec 47:39: B ursa  KSMM. 80:18: Strzelec  — 
l\SMM 30:20: ogółetn B ursa  77. Strzelec  69, 
KSMM, 38.

K oszyków ka: Bursa  — Strzelec  21:17 B ursa
KSMM. 86:14; Strzelec —  KSMM. 22:2. Ogó 

lem s losunek  koszy  wynosi.  B u rsa  57 S trzelec  
39, KSMM. 16.

N ajbardz ie j  zacię ta  w a lk a  o d b y ła  się m iędzy  
d ru ż y n am i  B ursy  i Strzelca. D ru ż y n a  KSMM. 
była  zd ecydow an ie  słabsza.  Z p o śró d  na jlep  
szych graczy d ru ż y n  na leży  w ym ien ić  z B ursy  
znanego  d łu godys tansow ca  K azim iersk iego ,  ze 
S trzelca ł .os ia  i L im an* ,  a z Kat. Slow. M. M 
(inłąba. Sędziowali  naprzein.ian kol. W o j ta s ie ­
wicz, dieeis,  Nowicki i Rusiecki.

Należy z wielkiom u zn an iem  p o d k reś l ić  b a r  
dzo k i i l iu ra ln e  i b. sp o r lo w c  zac h o w a n ie  się 
wszy.,(kich d ru ż y n ,  jak podczas  gry, lak  i pod 
czas w ypoczynku .  F a k l  teii św iadczy  o du że j  
kultur*! o sobis te j  g ra ją cy c h  i ry c e rsk im  s losun  
Ku w z a je m n y m  n iezależnym  od w y n ik ó w  gry.

1, IV

D nia  9.VI w  lokalu  „R odz ina  W o js k o w a "  
odbył się b a rd zo  ciekawę o dczy t  p  dr .  s k w a r -  
ęzyńsk ic j  p. t. „Społeczne  znaczen ie  pi zen 
s izke li ' .. .s treszczenie tego o d rzy lu  p o d a m y  n a ­
szym ezylcln iezkom  w n a s tęp n e j  kolum nie .

—  ..Hurii m łodzieżowy z ag ra n ic ą ” w zbudził  
s łuszne  za in te re sow an ie  n a sz ie l i  czytelniczek 
więc przep.rasz. imy bardzo ,  że z p o w o d u  a k tu a l  
licj sp raw y  w y b o ru  z a rząd u  d l i  m łodzieży dal 
szy ciąg lego a r ty k u łu  p o d a m y  n ieco  późnie j .

- Z ebran ie  „R efe ra tu  P ra so w eg o ” n  środę  
o god. fi.bi w loka lu  Z. P. O. K

—  Pos iedzen ie  K om ite tu  R ed ak cy jn eg o  we 
środę o godz. 7-ej w loka lu  Z ,ł 0 .  K (Jag ie l­
lońska  3/5— 3).

Odpowiedzi Redakcji
Pani A -M akowskie j  w  W iln ie .  Z naiw yź-

.17 oj u ro z ra d o w a n iem  p rzy ję ły śm y  do w iad o m o  
śri  obietn icę  Szanuwniej Pan i  w sp raw ie  udz ie  
lenia n am  ar-lyknlu o Orzesz.kowej oraz  jej 
lislireb. W sp ó łp rac a  Sz. Pan i  z iann  jest  b a rd zo  
cenna  d!a nas.  w iec m ożem y i\  Iko prosić  ser* 
deeznii  o p rzybycie  na zeb ran ie  we śro d ę  a lbo  
o  nad es łan ie  n a m  a r ty k u łu  na  imię re d ak to rk i .Zi t.

Pierwsze posiedzenie nowego francuskiego gabinetu

P-arfi Uaeorro (ma lewu) i parni B m m e h w ig ,  picr w %/.,■ kmbiely we Francji ,  k tó re  weszły w sk ła a  
gabinetu,  podczas |xierws.zego posiedizenia w tu w arzy sh y ie  sw y ch  męukich kolegów,

dziedziny życia i Jego potęgę
Sl\. Smoter owa.

W ie lk a  R e w ia  C ze rw c o w a
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Ogórk i...
Sezmn o g ó rk o w y  jeszcze p rz e d  nami i 

s to su n k o w o  datek  u, jednak  in te resy  o- 
g o rk o w e  staj;} się n a  ty le  a k tu a ln e ,  że 
s p ra w ie  tuj w a r to  pośw ięc ić  chw ilk ę  
uw agi. In te re sy  te nbcli iflzą nic,tytko 
e k s p o r te r ó w  k o n se rw  ogó rk o w y ch , 
lecz takż.e w du ży m  stopili u i g ru p ę  p ro  
duccn tó w  ogórka . W.śiód n ich  na i>icr\v 
szem  m ie jscu  na W ileńszczyźn ie  w y s4ę 
p u ja  p ro d u cen c i  o ś ro d k a  trockiego.

W m a ju  r. h. Związek Polsk iego  
P rzem y słu  K onserw ow ego- k ie ru ją c  się 
p o trz e b ą  ujęcia w .specjalne raimy eks 
p o r tu  konserw  ogorkow ycti ,  zwrócił *.ię 
d o  M inis te rs tw a  P rzem y  Mu j H and lu  z 
n iem ot jatom w k tó ry m  pros i ł  o wpi'<> 
w adzenie cła  w yw ozow ego od o górków  
w p u szk ach  w w ysokości lóO złotych 
od 100 kg. Dziwny tem p ro je k t  p rzew idu  
je  zw oln ien ie  od  cła w \ w ozow ego f a ­
b ry k  1 onsi rw ogó rk o w y ch , k tó ie  w 
chw ili  wejścia w życie  o d p ow iedn iego  
ro z p o rz ą d ze n ia ,  b ęd ą  f ig u ro w a ły  na liś 
e ie  ekspo rte rów ’, z a re je s t ro w an y c h  w 
M in is te rs tw ie  P rzem y słu  i H andlu .

•tako m o ty w y  tego dość „o ry g in a ln e  
go" p rzem y s łu  Zw iązek p o d a je  nas tęp u  
ją e e  ro z u m o w a n ie .  M łody s to su n k o w o  
e k sp o r t  ogórkóyy, dzięki o b u s t ro n n y m  
p r o c e s e m  .standaryzacyjnymi, w yk azu je  
w zro s t  • ilości e k sp o r to w a n y c h  ogó rków  
w p u s /k a c h .  Z ag ran ica  uIr/.y im ijąc  jed 
n o l i ty  toyvar n ab y w a  coraz  większego 
z a u fa n ia  do  f i rm  o k sp o r te rsk ich ,  tak ,  że 
dzięki Uff 1 * 1  n ie k tó ry m  e k sp o r te ro m  u- 
d a ło  się podw yższyć  cenę t k sp o r to w ą .

W .i /y s tk o  to  oczyyy iście b y n a jm n ie j  
nie przemayy.a za oparc iem  p o l i ty k i  
o go rkow ej,  aż o c ła  wywozowe.

To leż dalsze ośw ie tlen ia  Zwuj/.ku. 
iiziisa;liii,i| ijce p o trzebę  O p ro w a d z e n ia  
ce ł yy j w c /o w y c h ,  m ów ią  o kon iecznos  
ci obrony f i rm  ek ip o r te rsk ich  przed  
n ieu czc iw ą  k o n k u re n c ją  inn y ch  k ra ju  
w y ch  fa b ry k .  .leżeli chodzi o m o m en t  
k m k u re n c y jn o śc i .  (na tern m iejscu  po 
m ija m y  nieuezciyyą k o n k u re n c ję ,  z k to  
rą  1 1  ileżv w in n y  sposób  ro zp raw ie  sic) 
ma siać się nudyw oiii-d , ,  w p ro w ad zen ia  
ceł w \w o z o w y c h ,  to traobfi go poddać  
najus lrzc js / .c j  k ry tyce .  P ro je k t  bow iem  
(ło lvc/v  p ro d u k tu ,  k t ó r ig o  1 1  nas yv n ie  
który  eh  sezonach  na ry n k u  jesl ba rd zo  
dużo. Cena yyskuitek tego spada  n i w i l  
pon iże j  1 ,.t. za 100 sz tuk  oigorków Nic 
m a  wobec tego żad n eg o  uzasad n ien ia ,  
zac ieśn ian ia  g ro n a  firm  dksporterskrich 
d o  liczby już  z a re je s t ro w a n y c h  i og ran i 
czen ia  w ten sposób  sk u p u  o g ó r k ó w  dla

EUGENJA KOBYLIŃSKA

celów  e k sp o r to w y ch .  O d rę b n e  zagadn ie  
nie s tanow i kw est ja , że sio g ro n a  ókspor 
te rów  winiu; być p rz y jm o w a n e -  firmy 
p o d p o rz ą d k o w u ją c e  się pewmym prz.epi 
som s ia n d a r y z a c y jm  1 1 1  I)0 tego jed n ak
1 1 ie p o lrz i lm  cła yvyyvozosvego. W y star 
c /y  zakaz  e k sp o r tu  to w a ru  nieodpuw ied 
nia przymgliłowanego.

P ro je k t  w p ro w a d z e n ia  cła wy w szo 
wego p rz e w id u je  zmnśejsz&nit ck sp o r lu  
ogórkoyy o 20 proic. Zimniejszcłiie to  o- 
czyw iśc ie  będzb  m u s ia ło  yv k o n sek w en  
cji odliić się u jem n ie  i na* z a k u p a c h  su 
royvc.il p rzez  p rz e tw ó rc ó w  i (cm sum em  
nu poz iom ie  cen o,górkó\y yv sezonie. Re 
zu lta t  tego m usi być  laki, że uprzy wile 
jo w a o y  e k s p o r te r  k o n s e rw  ogórkow ycli ,  
m a jąc  z a b ezp ieczo n y  sw ój in te res  p rzed  
k o n k u re n c ją  f i rm  k ra jo w y c h  poz.bayvio 
nyeli p rzy w ile ju ,  będzie  mógł na ry n k u  
zagranicznymi u zyskać  cenę wyższą. Z 
d rug ie j  s t ro n y  —  p ro d u c e n t  ogórkóyy 
m a jąc  dpi c/.ymieinia ze zm im  jszo n ą  1 1 oś 
cią „upr/yyy :k*jowanyich“ f irm  dkspor- 
ie rsk ich  z a k u p u ją c y c h  su row ice ,  oraz  
jed n ocześn ie  ze zm n ie jszo n ą  ilością Io­
wa, 1 1 yy y ek sp o r to w an eg o ,  a y\’ięc u snn ię  
lego loyyaru z wewmęli znego r y n k u  ]>ę 
dzie m ógł uzy sk ać  cenę niźcszą. T u  się 
Zi.ry si yvmje rozb ieżność  intcresóyy ek 
sporterów  k o n se rw  o g ó rk o w y ch  dom a 
g a ją c y c h  się w p ro w a d z e n ia  cci w yw ozu 
wych. a p ro d u cen tó w  ogó rk a ,  n ieste ty , 
nic tw o rzący ch  zw iązk ó w  b ra n ż o w y c h ,  
które by  m ogły  y\ \ su n ą ć  syyoje a rg u in en  
ty.

Z w iązek P rzem ysłu  Kcmserwowego

przy puszcza , że prze: zas to so w an ie  cła 
wyyyozow ego ro zw in ie  p ro d u k c ję  ogór 
ków wysc ko w artość  i aw vch p o d e jm ie  
w alkę  • k o n k u re n c ją  obcych  eksporte  
■ ów. pod w y ższy  j u je d n o s ta jn i  ceny 
ogórkóyy y\ pusakaiah na r y n k a c h  zagra 
n icznych  i t, d. Z a m ia ry  łe Są b a rd zo -  
poc iesza jąee , lecz e /y  zostałyby spełnio  
m gdyby np. cło  w yw ozow e .o s ta ło  
w p ro w a d z o n e  Ż ad n y ch  gw aru  ncy j  zres,. 
tą n iem a  że tą d rogą  m ożna  będzie 
w p ły n ąć  nu  sy tu ac ję  na ry n k a c h  zagra  
n icznych . gdzie nasz  e k sp o r te r  spo tyka 
Się z k o n k u re n c ją  n ie tyJko  k ra jo w e g o  
ek sp o r te ra  lecz i e k sp o r te ró w  (ug ran ie /  
nycli.

.Niewątpliwie, że p ro d u k c ja  o g ó r ­
ków yy Polsce, m a ją c a  za sobą zwłasz 
cza w n ie k tó ry c h  o ś ro d k ach  p i w n ą  tra 
dyeję  i już jd d aw m a  w y ro b io n ą  m ark ę  
suroyyca, np. .ogórek trock i na W ilc ó w  
czyżu ie. do o d p ow iedn iego  rozw o ju wy 
m aga zap ew n ien ia  zbytu .  J e d n a k ż e  dla 
p ro d u c e n ta  n ie  je.sl obo ję tnem . k iedy 
złiyt ogói kóyy będz ie  m ia ł  zapewniony 
w ja k ic h  ilośc iach  i za j a k ą  cenę. Gdyby 
pT/.einyisl konserw  o\\ y poitrafił zorga- 
nizoyyać ak c ję  z a k u p u  suroyyca w okre  
sie n a d m ie rn e j  jego po d aży  za bezcen 
na ry n k u  yy o k ia s ie  zb iorów , w pływ  
konji .-nklury  j sy tuacji  yy prze,ni.,sle 
o g ó rk o w y m  n a  p ro d u k c je  ogórka  byłby 
o wiele w iększy . O becnie , n ies te ty  w o 
hec nit zo rgoró / .ew anej  akcji  z a k u p u  mi 
row ca  prze? p rz e m y s ł  k o n se rw o w y  yy 
ok res ie  z b io ró w  w p ły w  na p ro d u k c ję  
jes t  n iew ie lk i.  S N.

Sady owocowe w po w. brasławskim
W  związku z nift.kie.mj cenam i na  ziemiojiło 

<l\ ro ln icy  pow ia tu  lnraisławsisiego zwrócili  y/cze 
gólną  uwagę n a  zak ładan ie  sadów owocowych. 
kt<Vre przy dzisiejszej konijunklurze gospodarcze j  
d a ją  g o sp o d a rs tw o m  ro lnym  da leko  większe zv 
sk , niż u p ra w a  zbóż. W  ceilu [loipareia akcji  pry 
walnej  O. T. U i K H. zorgan izow ała  sekcję 
sadowniczą. zadan iom  kt»Vrej jesl fachow y  do 
zór nad  sadam i zal.ładanonii  w gospodars tw a  cli 
skom asuwanycii ,  S, keja  la sp row adz iła  i sjirzo

d a ła  4100 drzeyyek o w ocow ych  iwa* pośredniczy 
la w  roasjuezedaniu oko ło  10.000 drze o  ek owo 
stiwych, p ochodzących  z niiej.sco.wvch szkółek. 
W edług  p r o g r a m u  Izby Rmliiiczoi założono 2 
p u n k ty  dośw iadczeń  z naw o żen iem  i pielegna 
c.ją sadów  o raz  zorgan izow ano 5 z-es.pułów mlo 
d/zieżoiwycli pielęgnacji  sadów

órz y  jiomocy personnhi  (culiinrcziicgo 0 i ( ) .  i 
KR. v> iósnsj ojjry.skano zgórą 2000 drze.w myocn 
wyich. liroiniąc je  p rzed  robaę.l.wcin.

O d  A d m i n i s ś r a c j i

HOobec wypadków mylnego zarachowywania nadsyłanych nam 
kwot pieniężnych, z powodu niezaznaczerua przez wpłaca ących z ja ­
kiego tytułu dana suma pieniężna jest przekazywana, w  celu uniknię­
cia mepoiozurrueń prositny na przekazach pieniężnych zawsze wyróż­
nię dodawać tytu ł wpłaty (ogłoszenie, prenumerata, ojiary i t. p.).

Pom nik króla Alberta pod Rouen  
m e Francji

Uczcie sie chodzić!
Merle O beron ,  k tó ra  zy*skata sobie zaszczy t  

ny ty tu ł  n a jp ię k n ie js ze j  k o b ie ty  A.nglji, a  Uók 
za t e raz  z b ie ra  t a u ry  yv I lo l ty w o o d  twierdzi 
żc sz tu k a  chod zen ia  jes t  je d n ą  z n a j t r u d n ie j  
szych i d la  kob ie ty  —  n a jw aż n ie jsz y ch .  Mówi 
ona:  „ B a rd z o  n ie l iczna  i lość  kob ie t  um ie  n a  
p ra w d ę  ład n ie  p o ru sz ać  się —- te  w y b ra n e  zaś 
m ają  zwykle  ojgromnc powodzenie.  [ 1:11. , u s t a  
gwiazda' rew jow a  —  Misiliugmette jest w e d ­
ług m nie  n iew ątp l iw ie  tą, k lu ra  sz tukę  chodzę  
n ia  po-siadła n a j lep ie j .  Um ie  ona n a w e t  w spo 
sób  w dzięczny  schodzić  z< sch o d ó w  — c o  
jed  już szc-zyicm ig r a  Inności i wdzięku.

\ \  kiśc.iwiie ćiiodlzić -— to ziKicz.y podnieść  
z lekka  nogę, wysunąć  ją  n a p rzó d ,  postawić,  i 
p rzen ieść  .na m ą  c iężar  ca łego  cia ła. Z d aw ało  
b y  się, że to w szys tko  jest n a d e r  proste ,  a  
j e d n a k  ta  w łaśn ie  k o le jn o ść  ru c h ó w  jest  b a r  
dzo r zad k o  —  zgrabna .

Udzielę w am  k ilka  rad .  (>dv w ysuw acie  110 
gę n a p rzó d  —  n a le ży  zgiąć  ją  zh  k k a  w k o la  
nie, i w y p ro s to w ać  d o p iero  wtedy’, gdy d o tk n ie  
ima ziemi.

Niech nogi wasze z n a jd u ją  się p odczas  m  
Cliii p raw ie  rów nulegle do siebie.

Niech zawsze b io d ra  nie p .rusza ją  sit p o d  
t r a s  chodzen ia .  W  przec iw n y m  razie m us ic ie  
z rezygnow ać  z obcis łych  sukien,  z k o s l ju m ó w  
k ąp ię to w y 6J1, ze wszystkiego.

Nie po ru sza jc ie  ló w n ież  ra m io n am i ,  p o d  
nieście głowę, pa trzc ie  p ros to ,  i bądźc ie  duiot 
ne z sam ych  siebie.

Teatr Muzyczny LUT KIA |
Występy J. Kulczyck ej t

Dziś o g. 8 15 w. C
BAL w SAV0Y‘u l

—  0 .  Boże! p a t r / ą ę  na eietiic. widzę, j a k ą  m a rn ą  
jestem niuiezvcit tka! — \vvkr. t k nę łam  raz w ro z ­
paczy.

O jej! Co pan i  mówi. Zę tę a rch a izm y  N..
-— Co tam  arclia izm y! W ogóle nic nie umiesz! 

W ątp ię , czt sam  Klemensiewicz / r o b i łb t  tu cokolwiek. 
1 - — I ja w ątp ię  —  pow iedzia ła  Inka  z p r z e k o n a ­

n iem  .. —  To len od tej g n i m a t y k i E “~«!
A raz chc ia ła  mię o tzlfkać i czy ta ła  ćwiczenia 

z ( tu l /e g o  zeszytu. Ale ja /d a le k a  się zor jen tow ah im  
i p y ta m :

tuko! czy nap isa łaś  ćwiczenie?
Chwila w ahan ia .
—  N— nie  .
- -  V zeszyt twój?

lo  jesl. Ro.. Nie!
— Ach tak?  P roszę  siadać. .Janko, czyta j d dej 
O b u rzy łam  się, oczywiście, ale nie tak, jak na

M dlę f tó r a  1 łam iąc  rob iła  „ a m e lsk ie !! oczy. Inaczej. 
Ro p rzec ie /  to by ła  luk  1 . N igdy się nie tw ierdziło , że 
ona  jest ideałem. Mówiło się .jAcli ta  Inka! P.oże 
drogi, co to  za leń!"

W łaśn ie  po lekcji pob ieg ła  za n m ą .
—  Niech pan i  m ię  w ybije! Niech p an i  k r / c e z y  

n a  mnie. iC

Am myślę. Rób, co ci s i ę  podoba, jeżeli u w a ­
żasz to  p o s tępow an ie  za zgodni z sum ienieip Mnie 
to m oże nie obchodzie .

—  Ale ja  ehcę, żeby jianią obchodziło . J a  już  nie 
będę. Mnie t a k  s traszn ie  p rzyk ro .  O, n u  cli pan i  z ro ­
zumie* że mi p rzykro .  Nie dlatego, że... Ale że patii 
się m ar tw i.

Z iry to w a łam  się.
—  T y lko  dla tego?  W in s /u ję .  A e ty k a?  A sumie 

n ie?  J a k  m ogłaś?
—  M am  łaby  c h a ra k te r  —  pow iada  szczególna 

osóbka i  p ew n ą  d u m ą . —  A Zośka podsunę ła  mi 
zeszyt.

Zośka w łaśn ie  p o tw ie rd za  to sk w a p liw ie . No, bo 
c h c ia ła  ra fo w a ć b ie d n ą In k £ . Wszyscy n a n ią  góry 
mu 17. W v lewa i u sko lc i na Zo-.kę sw oje oburzenie.

—  K łam stwie siedzi w tej k lasie  n a  k łam stw ie  
i k ła m s tw e m  pogan ia ,  brr...  —  w z d ry g a m  się.

—  T o  jost uczn iow sk ie  k łam s tw o  —  bro n i  sie 
Zośka. —  U na-s to przy ję te .  U ch łopców  jeszcze go­
rzej. Żeby p an i  w iedziała, co ta m  s i ę  dzieje.

—  Wiem'! Ale zrozum iejcie, że w asze  k łam stw o  
bardz ie j  m ię boli. Chcę, żebyście by ły  szlachetne. 
Niezwykłe. C zekam  od kob ie ty  polskiej czegoś- szcze 
gólnego. Tak boli m ię  k ażde  rozczarow anie .  A na i  
gorzej pom yśleć, że czyn  tak i  w as n ie  o b u rza .  Że się 
ciągle n a  k łam s tw o  zgadzacie.

—  Mnie już to trocłie  o b u rza  —  pośpiesznie  zga­
dza  się Inka . —  Pew nie ,  że to n ieładnie . Ale- n iech  
pan i  nie w y m a g a  od n a s  czegoś szczególnego. To tak ie

trudne . To tak. ja k b y  cz łow iik  ciągie był na iJSczyejt* 
(luka jest w rogiem  odcz i  tów i re le ra tó w ) .

—  I m il i  pan i  nu  ju ż  daru je ,  l ip  znaczy m o /e  nic 
da ru je ,  ah- uśm iechnie  się. Napiszę to ćwiczenie... d w a  
razy  —  deeydu je  się w span ia łom yśln ie .

T u  n ap raw d ę  się uśm iecham - Dwa r k / y ! l a k i  
nad ludzk i  wysiłek. In k a  już jest zadow olona. Ju ż  n ie  
pa m ięta  wogole, o co poszło.

—  Ja p a n ią  tak  ko ch am , fa k  ko ch am : —  moww 
p rzy tu la jąc  m iłą  tw arzyczkę  do m ego ram ienia .

W e lianie jeszcze się pali oburzenie .
—  E, —  m a c h a m  rę k ą  lekcew ażąco. —  t a k i e  

kochanie! P o k o ch a j  ty lepiej pracę. Ni  ucz się szukać  
p rzy jem ności w spe łn ian iu  obow iązków .

Inka  przechodzi do opozycji.
—  Go tu za miłość p ra c y ?  Nie r o / u m u m .  M p r a ­

cy lubi się ty lko  kon iec  Że już  się .skonozyła. Jak  
m o żn a  lubić  ćwiczenie? T o  niejKidobna' Ja  ćwiczenie  
piszę d la  pani. Szczerze m ówię. W łaściw ie ciągle cos 
m uszę  robić, żeby ktoś się n ie  m a r tw i ł  i tyle! Jeżeli 
pan i  nie chce, żebym dla  p a n i  p racow ała ,  to  w ogóle  
pracow ać nie będę. Mnie to  zupełnie  obojętne, np., że  
są głoski p rzednio językow e, z ę b o w i . Mogłyby . w s z y s t  

kie być  I Inojęzykowe, lo b y łoby  m nie j  roboty . I y lko 
dla pan i  uczę się tego.

—  A więc ucz się d l a 'm n i e  —  m ów ię  zw ycię­
żona. Ale zda je  się, ii- to sp raw a  beznadziejna .

—  Zobaczy -pani — zobaczy p a n i  —  pociesza, m ię  

ro z rad o w an a  inka . —  No! zobaczy pani.

(1). c. n.)
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R O N I K A Dziś rozpoczyna się III-ci Okrężny Lot 
północno-wschodniej Polski

S obota

13
C zerw iec

Dzlśi A n to n ieg o  Pad e w sk ie g o  

Ju t r o  Bazylego B W

Wschód słońca — godz 2 m 44 
Zachód słońca — godz. 7 m.53

Spos trzeżen i*  Zakładu  M ataaraie f tl  U S. 6 
•  Wllnia z daia  12 V[ 1 9 3 5  r

C iśnienie  761 
O p ad  13,5
T e m p era tu ra  ś re d n ia  -f- 21 
T e m p e r a tu r a  n a jn iż sz a  +  16 
T e m p e ra tu ra  na jw y ższa  -+- 25 
t e n d e n c j a  —  bez zm ian  
W ia t r  póln.
Uwagi:  po pod. b u rz a

DYŻURY APTEJi
3) K. S a ro la  (Zarzecze 20); 2) J. Kodowicza (Os­
t ro b ra m sk a  4j; 3) B. R om eckiegn  i M. Ziplańca 
(W ileń sk a  8 ); 4 S-ów W it-Aug is tow sk iego  (Mi 

c k ie w icz a  10); 5) K. SapozniKowa (Z aw atna  41). 
P o n a d to  d y ż u r u ją  ap tek i  n a  p rzedm ieśc iach .

KUCH P O P t  LACYJLNY:

ł  —  ZARE JE ST R O W A  NE URODZIN i  1) Clio 
jinow icz A leksander,  2 ; K .yszejko Lucyna ,  3) 
W ysooka  Jaiawiga, 4, M3k>ziareik Muctuił-iMarjan, 
ó '  Miętawsika 1 Ianul.1, 6 ) Ruszclówma Sura,  7; 
R akowski Jonzy-hyiszara. 8j Janów icz  Janus*. 

O) Bop; rszcz J a n  Adam
—  ZA&LUtBłNY: 1) Sienit ic Józef  — I epko-w 

azowna M a r  ja ;  2) Macutkiewucz SI ani s ław  -• 
SzMcurów-iia M arja  3) W łouow icz  W ik to r  — 
UkuSewfcBówm J a n in a ;  4 ' Pio trowski  Mikołaj 
—  W asilew ska  Helena ;  5) Szyfański Bolesław — 
'romaszewlioz iwma Zof ja.

ZGONY: 1) J a n k o w s k a  Domicela, p en s jo n ar  
ju szka  przytułku, lat  81; 2) ITbanwwicaowa
Józefa ,  la .  91; 3) Botwach Eanńjaa*, l a t  t>8 ; 4) 
oa lan l te ra ik  bucnat tc r ,  lat 00; 5) M cie jko  Sało 
m e  ja. la t  79.

KOMFORTOWO URZĄDZONY

Hotel St. GEORGES
W W I L N I E

A partam enty łazienki, te lefony  w pokojach  
Ceny bardzo przystępne

PRZYBYLI DU WILNA;
DO HO TELU GLORGES a 

Kuczkow ski S te fan  z  W — wy; Biszewski Jo  
zef, z iem ianin  z Łymtiup; Dyr D om ański  W łady 
»łav, z  W — wy Sk i im uii t  E d w a rd ,  z iem ian in  t  
* m aj .  Szemettowszczyzna N eu b au e r  Ozijaisz z 
G rodna ;  S łowikowski Józe f  z  W —iwy: ( isk ierka  
Z y g m u n t  js ie tm anui z Budsfaw,ia; d r  Seidiler 
H e n ry k  ze S ta n is ła w o w a ; Mrozowski Józef  z 
W  - w y ;  Nałęcz Czesław i Y\— w y ; Horbaczews 
ki Zygm., adlw. z G rodna ;  C hw at  Aleksander 
dy r .  S y n d y k a tu  b n n g ra c .  z W —iwy; R osenbaum  
Abraliam, przem ysłowiec  z K rak o w a ;  Brodowski 
Bolesław, notuir jusz z W — wy, prof. Arnold Sta 
t lisfaw z  W — wy

HDTEL EUROPEJSKI
Piei w szorzędny .  —  C eny  p rz y s tęp n e .  
T e le fo n y  w p o k o ja c h .  W in d a  o s o d o w B

Leon z 
Kam ień 
z Nowo

DO HOTELU „EU ROPA’
S im aw sk i  Leon  z W — w y, F o rs te r  

W- -iwy, Zakule-wicz Kaaimiienz z  Oran,
Posi: z Baranowicz,  W o łk  KairaŁzowisk’ 
g ródka .  Holowka '1  ik to r  z Katować, n o ta r ju sz  
Kluków icz Antom z N ow ogródka ,  Żmigrodzki  
Antoni z W —wy

MIEJSKA
—  KIEDY ZOSTANIE PRZENIESIONY RY- 

NEK LI K1SKT? Jak  wiadioniio zarząd m ias ta  po 
s tan o w ił  przenieść  ry n ek  Lnii .ski na  n o w y  plac, 
p o łożony  w pobL żu  obecnego rysiku. łM so ty  
przygotowa/wcze d o b iega ją  już końca. Nowy 
p lac  z a o p a trz o n y  zostaf w  hydlraai'y i  trapy ście 
kowe. Po  k ażd y m  ta rg u  j>lac b idzie  oczyszczam, 
wodą.

Przeniesienie  ry n k u  Łukiskrego p ro jek tow a 
ue  jes t  n a  dz ień  19 b. m.
—  U REGUŁO V\ ANIE R V N KU K ALWAR Y J 

SKIŁGO. M agistra t  pos tanow ił  w najbliższymi 
caasre u regu low ać  p lac  ry n k u  Kalwary jsk iego  
P lac  ten  zostanie  zabruikowan<T i skana lizow any  
o raz  oędą n a  n im  u s ta w ian e  h y d ra n ty ,  k tó re  
st runi lotniom r wody oczyiszazać’ b ędą  te r e n  po 
k a żd y m  tiurgu

—  GDZIE O D B ĘD ZIE  SIĘ  TEGOROCZNY 
KIERMASZ 3 W, PIOTRA 1 PA W ŁA? T rad y cy j  
ny  k ie rm asz  św. P io t ra  i Pawła,  j a k  w iadomo. 
sdbywaJ się d o tychczas  na  p lacu przed koście  

?em św. P io t ra  i P aw ła  n a  Aiitiokolu. W ziwiąz 
k u  z u regurow ajdem  te j  dizietaicy i zaimienie- 
n icm  placu ry n k o w eg o  na  skwer,  w ro k u  bic 
żącym  zaszła konieczność przemieś ierli a k ierm a 
szu n a  in n y  plac. Is tn ie je  p ro jek t  przenieśli en i a 
kierma,szu n a  ry n e k  Kailtwaryjski. Ze wizigilędu 
n a  bltski juiż te rm in  k ie rm aszu  (29 cizerwca) 
m ag is t ra t  pow eźm ie  o-..a!eczną decyzję  w  ciągu 
na jbliższego czasu.

— LIKIYJD 1CJA STRAGA3 ÓW NA RANKU 
ZćRZEGZ-NAM. Zarząd  miejski  powziął decyzję  
zn iesien ia  s t r a g a n ó w  n a  rynlku Zarzecznym. Na 
ry n k u  tym  z n a jd u je  się 8  s t raganów . Mają  one 
być z l ikw idow ane  w ciągu na jb l iższych  tygod 
•ni.

— Al TOBUSY DO ZAKRĘTU 1 NA PORU 
BANEK. D nia  13 i 14 bm . od  godziny 19-ej bę 
dą k u rso w a ły  a u to b u s y  o d  C erkwi do Zakre-

tu przez ul. Konarskiego, cena b ile tu  15 gr. Bi 
lety n a b y w a ć  m o żn a  n a  w szys tk ich  l in jach  z do  
ptartą d o  aomnalengo bi le tu  gr. ló. W  razie  zlej 
pogody autobusy- b ę lą  k urso w ały .  Częstotli 
wość Tasc-ina o d  f rekw enep .  Dnia  14 bra. od  go 

dteimy 1-, b ę d ą  urireh/anuwBe autobusy- od  8  a t u 
siza do  L o m b a n k u  Cena b ile tu 50 gr. Częstotli 
w’ość  zaiezna  o d  frekwencji .

,t *
W y d a je  się „ am .  że D yrekcja  Autobusów 

Miejskich w  d a le k o  posun ię te j  trosce o  własne 
rfoohedy, n iezby t  się liozy z  czasem swojej 
kheiitóti. Czy k a żd y  z p ragnących  ja k  na.yprę 
dtzej w ydos tać  się z  dusznego  m .as ta  lub po  spa 
cerze wrócić  do  dom u, będzie  m ia ł  czas (to pie 
uiądz) i c ierp liwość n a  w yczekiwanie  „ozęstotłi 
w-ości ;, zależnej od  frekw enc j i  Kto- m u też za 
ręczy, że w ogóle wróci do  d o m u  au tobusem .

SPRAW Y SZKOLNE
P. KAZIMIERZ S Z jy  ĄGOIYSKI kurator  

o k ręg u  -zkolnego w ileńskiego powrócił  w dniu 
12 bm. i  objął urzędow anie

INSTY TU T NAUK H A N D L O W O - GOS!‘O 
DARGZYCI1 VI W IL n IK .  W łdzJały* Rolniczo— 
Handlow y, Ogólno— H an d lo w y  i Sam orządów v 
P o d an ia  k a n d y d a tó w  n a  k u r s  I p rzy jm o w an e  są 
od d n ia  5 czerwca  rb. Ii ifnrmacy j szczegółu 
w-ych udz.dla Sekjretarjat  Insty tu tu  codziennie  
oprócz niedziel i świąi,  o d  9— 14 Adres:  Włil 
no, lii. Mickiewicza 18. Tek 14— 14.

—  DYREKCJA Gl.MNAZ.lt M MECHANH /  
NEGO I ELEKTRYCZNEGO W  W1LMF: (ul 
Kopaniica 5) p o d a je  do  wjadoanośck iż egzaminy 
w stępne  rozpoczną  się dnia  22  czer won r. b. o  
godzinie  8 rano .  B adan ia  leka rsk ie  kandydńtów  
o d b ęd ą  się w d n iach  od  ló do 19 czerwca w 
godzinacli  od, 17 do. 19. P o d an ia  w spraw ić  przy 
jęcdu d o  G im naz jum  nmleźy składtió Oo d n ia  ló 
czerwca 1936 r.

ZEBRANIA I ODCZYTY.
—  Z w y p ra w y  n a  K aukaz .  Dziś, o  godz. 20, 

w- sali w y k ład o w ej  Z a k ład u  Biologji  USB. (ul. 
Z ak re to w a  23} dr. T ad eu sz  W iśn iew sk i  (z W a r  
szawy) —- członek y p ra w y  w ysokogórsk ie j  na  
K aukaz  w r. 1933 wygłosi odczyt z p rzez rocza  
mi p. I. „ P o m o cn e  stoki C en tra lnego  K a u k a z u ” 
(c h a ra k te ry s ly k a  f iz jograf iczna)  W stęp  wolny. 
Goście m ile  widziani.

Doroczne  w a ln e  zgromadzę  nie T aw n rzy s t  
w a  P rzy jac ió ł  Nauk w W iln ie  odbędzie  się w so 
bo tę  dn ia  20 c ze rw ca  r. b. o godz. 18 (C wiccz.) 
w g m a c h u  T -ua  przy  ul. Lelew ela  8 . Na p o rząd  
k u  d z ien n y m  sp raw o zd an ia ,  sp ra w y  a d m in is l ra  
ey jne  i w ybory .

W  drug ie j  części z eb ra n ia  p rezes  To\vnrzv 
siwa p ru ł  W arjan  Zdzieeliowski wygłosi odczyt 
ń a  tem a t  Ze s lo su n k ó w  po lsko-rosy jsk ich  w 
d o b ie  p o w o jen n e j" .

Stosowanie do art.  44 s ta tu tu  T o w arzy s tw a  po 
d a je  się o pow yższem  do w iadom ości  pp.  człon 
ków TPN. na  tydzień  p i /ą  d Ic ru i incm  W alnego  
Z grom adzenia .

SPRAWY ż y d o w s k i e

M U Z E IM  SZTUKI PRZY Ż. I. N. Do Wil 
n a  przybyf,  dfa objęcia  fu i ikcyj  sek re ta rza  nau  
kowego i k ie row nika  M uzeum  Sztuki jvrzy Ży 
diowskim Ins ty tucie  N aukow ym , di’. O. ScJmeid. 
Zadaaji.cm jego będaii  zgrounadzeoie w’ jjowstują 
ceni obecn ie  iiiiiizeuin objektów plas tycznej  szitu 
ki żydawskliej. zorga.nizć wanie  |>oszczególuycIi 
d z ia łów  i t. d. Ż. I. N. zwuócił sic do żydów 
skieh KolekcijoneTÓw sztluiki, artyistów nia la rzy  i  
rzeżŁiairzy, by  ofiarowali! sw e dzieła oirganlitzują 
cem u się m u z e u m  W ie lu  a r ty s tó w  odezw ało  się 
na ten apel,  p rzesy ła jąc  sw e obrazy. Muzeum. Z.
I. N. mieści się w  specja ln ie  n a  t«n cel w vt>i*do 
ssanej sa li  w b u d e n k u  Irustyitutu. (m).

ZABAWY
— ..Noe w W e rk a c h 4̂ —  D a.ir lng  czerw cow y,

z ł a sk aw y m  u d z ia łem  ar tys tów  T e a tró w  Miej­
skich, na rzecz S tow arzyszen ia  Ochotnicze j  
S traży  P o ż a rn e j  m. W iln a ,  k tó ry  odbędzie  się 
w diun  13 czerw ca  1936 r. (sobota). W  p r o g r a ­
m ie  p rzew .d z ian o  w y s tęp y  a r ty s tó w  T e a l ró w  
Miejskich, w y b ó r  k ró low ej  zabaw y, o raz  tań ce  
do św itu  p rzy  d ź w ięk ach  ork ies try .

O d jazd  do W e re k  s ta tk ie m  już od  godz. 17 
zaś u roczys ty  w y ja zd  p rzy  d ź w ięk ach  m u zy k i  
na  u d e k o ro w a n y c h  s ta tk a ch  o godz. 2 0 -ej.

W stęji  ty lk o  za  zap ro szen iam i,  po  k tó re  na  
leży się zg łaszać :  ul.  Mickiewicza 46— 6, tek 6-82 
w g odz inach  u rzęd o w y ch  ul. W ie lka  68— 3 od 
czw a r tk u  dn. 11.VI w godz. 17— 19. W  dniu  
z ab a w y  v kas ie  b i le to w e j  n a  p rz y s tan i  s ta tków , 
od  godz. 17-• j i w  W e rk a c h  (S łom ianka)  od 
godz. 18 ej. W s tęp  z p rze jazd em  do W e re k  i 
spow role in  1 zł 50 gr.

Sfarasrmum A e n /k h ib u  w ileńsk iego  »  
d n ia c h  13 j 14 cze rw ca  rb. odbędzie  się 
III o k rę ż n y  lo t p ó ł  n oc n i >-wsc ho d n  i ej 
Potłski, k tó ry  „ię ro zp o czn ie  zloiteni dn 
G rodna  u czes tn ik ó w  z całe j  Polski, d a  
k ą d  .13 cze rw ca  przynęd.-j z W a rsz a w y  
—  7 sam olo tów , w tam  3 —  KYv D 8, 3 
R W D  5, I —  i u \  D 13. Z K rak o w a  —  t 
samolott RW D 8. Z Iiiatej P o d la sk ie j  —  
1 satnokul RY\ I) 8 Z G d ań sk a  —  1 sa m o  
lo t  R W'l) r» Ze ś lą s k a  —  1 sam olo t
RW D. 8 j ze Lw ow a —  2 sam olo ty
R W D  b i R W D  8.

Z W ilna z P o ru łw n k u  wy startu,ią do  
GroAlna w g odz inach  p o p o łu d n io w y ch  
13 czerw ca  r .n . 4 sam o lo ty  z n a s tę p u ją  
e.ą o bsadą :  R W D  13 —  piloci: N ar to  
wicz i M ackiewicz, RW D  8 (p ry w a tn a  
w łasność) —  piloci: Kurce  i G um ow ski, 
RW I) 8 —  piloci: P h n o n o w  i Zakrzew­
ski, R W D  8 —  p iloci.  G edroyć  i Podzui 
nas.

W  d n iu  14 czi-rwca wsz.ystkie nut 
szyny  w y s ta r tu ją  z G ro d n a  do lotu o k rę  
żnego p rzez  A ugustów  —  Sopoók in ie  —

B a ra n o w ic z e  —  N o w o g ró d ek  —  Molode 
czmo —  Zatłow —  W iln o .

Przjlło l d o  W iln a  m a  n a s tąp ić  14 
c z i r w c a  n a  P o r n b a n e k  oko ło  godz. 15 
nstu. 30.

i\  ZnłoA> ie, w  m ie jscu  u ro d z e n ia  s. 
p. M arsza łk a  P iłsudsk iego  samoloty, 
z rzu cą  w ianki.

N a zak ończen ie  lottu o k rę ż n e g o  na 
P o n tb a in k u  w d n ia  14 bm . odbędzie  s ę  
sze reg  im p re z  lo tn iczy ch :  —  p o k a z y  na 
p a d u  lo tniczego, b ieg za l isem  (lisem m a  
b y ć  w ytro low any  szybow iec, zaś śc ięa  
jącemi b ęd ą  s a m o c h o d y  i inotocy kle/, 

s t r ą c a n ie  b a lo n ik ó w  przez  sam o lo ty ,  po  
kaz  I łW D  13, p o k a z  m o de li  la la ją c y c b r 
p ró b a  szybkości sainolotóiy , o raz  lo ty  
p asu że rsk .e  płatnie po  6 zł o d  o so b y  i 
b e zp ła tn e  d la  szczęśliw ych p o s iad aczy  
w y lo so w an y ch  b ile tów .

E w e n tu a ln y  d o c h ó d  p rzezn acza  się 
n a  F u n d u s z  O b ro n y  N arodow ej.  Ceny  
lulc-tów w e jśc io w y ch  n a  Por n b a u k u  o  i  
10 gr. do  1 zł.

5 l&t więzienia za k r a a iic i
Sąd O kręgow y ro zp o zn a ł  sp ra w ę  Bolesława 

W ołe jszy  i innych ,  o sk a rżo n y c h  o d o k o n an ie  
kradz ieży  z w ła m a n iem  do sklepu ko lon ja lnego  
Gordona  przy  ul.  S te fańsk ie j  9.

Złodzieje  p rzedosta li  się do s k t .p u  z p iwni 
cy przez  o tw ó r  w podłodze. Działali sp ra w n ie  i
cicho ------  to w ar  sk rad z io n y  (na sum ę okoto 5
lys. zł.) zab ra l i  taksów ką .

Przy j iad ek  zrządził ,  że dozo rca  T-wa lilii 
cze“ z au w aży ł  o d jeż d ża jąc ą  tak só w k ę  i zapa ln ie  
lat je j  n um er .  N aza ju trz  za t rzy m a n o  właścici 
la i j ednocześn ie  szofera  tej taksów ki,  Stani 
s tawa Karczewskiego. I  e sz to w an y  p rzy zn a ł  się 
do  udz ia łu  w k radz ieży  i w sk aza ł  S tefan ję  Mo 
raw ską ,  w łaścic ie lkę  k iosku  z gaze tam i przy te 
a trze  L utn ia ,  j ak o  na w spóln iczkę  złodziejów. 
l \  m ieszkan iu  je j  zna lez iono  sk ra d z io n e  rze­
czy. Po tem  zaś Karczewski  w yda ł  g łówny cli 
sp raw có w  kradzieży Boles ława W o łr j sz ę  i Ale 
k sa n d ra  P io trow skiego

Sąd skaza ł  B oles ław a W o łejs2ę i A leksandra  
P io trow skiego  n a  ó lat  więzienia  każdego  i na 
osadzenie  w d o m u  d la  n iep o p raw n y ch .  Szofer 
K arczewski o t r z y m a ł  3 la ta  więzienia;  Moraw­
ską zaś sk azan o  n a  2 la ta  więzienia  i zaw-ieszo 
no w y k o n a n ie  tej kary .  (w ,

Trageoja miłosna 
w pow. dzKniefisklm
9 hut ok a lo  godz. 15 na drodze w pobliżu

wsi Magury 1 1 0 , gn). m ikoYijewskiej, została za 
strzelona z rew olw eru fjamara Dubrow ska, lat 
19, oraz postrzelona etiotka jej O lga M aeieszyn, 
obie m ieszkanki w si Mazuryiut. Spraw cą zabój 
stw a byl Grzegorz M oniak, lat 23, w e wsi Za 
noskie, gm. m ikolajew skiej, który po dnkona 
ulu zabójstw a zbiegi. Z naleziono go w losie 3 
przestrzeloną skronią i w stan ie  nieprzytom nym  
przewicizioiio do szpitala w Dzianie. Przyezyną  
zabójstw a i sam obójstw a był zawód miłosny-

Śmierć przemytnika
9 bm. palrol strażn icy KOP, w  Paw łow seczyż  

nie, gin. pluskiej, puWT. h iasław sk iego  natknął 
się  na zaw odow ego przem ytnika T im ofieja AVo 
łosrątnika in-ea w si -Szaszklszki, gm, p łask iej, 
pow racającega z Łotwy z przem ytem  so li. We* 
w any do zarrzym ania się  W ołoscionek poezął 
uciekać, wobec czego żo łn ie iee  użyli broni pal 
nej, raniąc go ciężko. W drodze do P lu s W oloś 
ciouek  zm arł Zw ioki zabezpieczono.

Samobójstwo wieśniaka
9 bm. w e w si B ułosiszk i, gm . pluskiej, po, 

bra^Yiwskicgo Leopold Szakiel, roln ik , korzysta  
jtte z n ieobecności dom ow ników , popełn ił sam o  
bójstw o przez poderżnięcie gardła brzytwą. Jak  
ustalono, przyczyną sam obójstw a był silny roz 
Strój nerw ow y.

ROŻNE.
— W ielka Rewja Mody. U Czerwonego Sztrallii  
w o g ro d k u  odbędzie  się d n ia  16 czerw ca  re w ja  
m o d y  o godz 17.30.

Ł askaw y  p r o te k to r a t  objęły . P a n i  Prezyden lo

Franclsiek Olechnowicz

iinilatwlili.P.0.
przeżycia na katordze sowieckiej.

Stro n  168. C e n a  książki Zl. 1.80. 
Do n a b y c ia  w<z wszystkich k s ię g a rn iac h  wi­
leńsk ich .  Sk ład  główny u  a u to ra :  Wilno, 
ul.  L u d w lsa rsk a  U ,  m . 18. Zam ie jscow i m o ­

g ą  o trzy m ać  za  p o b r a n ie m  pocz to w em .

wa m ia s ta  Maleszewska o raz  P a n i  Kura  loro w a 
sze tągow ska .

Udział w p o k az ie  tuale t  weźm ie  B azar  
P rzem .  Ludowego  w W ilnie  wraz z f i l jam i  Ba 
zaru  Przem . L u d o w eg o  w W arszaw ie .  A więc 
,.L'nem w ileńsk im  i „ h i i c ja ty w ą ” .

Po z a te m  g ininaz ji i in  k raw ieck ie  w W iln ie  za 
p re ze n tu je  swe p ra c e  szhohro.

R eżyser ja  rtrwji spoczywa w ręk ach  u ta ien  
tow anego  a k to r a  z T ea tru  Miejskiego na Pohn  
lance p. Scibora,

D e m o n s t raw a ć  suknie, będą a r ty s tk i  z t e a t ­
rów : Miejskiego n a  P o h u la n ce  i Lutni

Ze względu n a  w ietk ir  z a in te re so w an ie  im 
prezą prosimy Sz. Pub l iczność  o p u n k tu a ln e  
p rzybycie  do Czerwonego Sztralla na wtorek 16 
ezerw to  o  godz. 17.39 W stęp i>0 groszy.

—  Studenci b u łg a rscy ,  pp. Yassiley i Dinolov, 
o d b y w a ją c  wycieczkę po Polsce, p rzybyli  do 
W7i lna. W czo ra j  odwiedził  r e d ak c ję  naszą  p. Yas 
śilev, i n fo rm u ją c  o  celacli podróży .  S tudenci  
sofijscy clicą p o zn ać  Po lskę  w celu p ropagow a  
nia  zbliżenia  k u l tu ra ln o  - gospodarczego  obu 
n a ro d ó w

1
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DOLARA w ypłacim y za każdą

żywą P L U S K W Ę
z n a lez io n ą  p o  dezyntekc ji  p r e p a r a te m  

..F U M IG A TO R E  CIM EX“
DezynfekC]e p rzep ro w a d z a

F U M I G A T O R E  C I M E X
W iln o , u l. Ta ta rsk a  n r. 3, el 22-77

W ystrzegać  s ię  oezwartośc iow ych naś ladow nic tw

Na Fundusz 
Oorony Narodowej

Z am ias t  k w ia tó w  w  hołdzie  W ie lk ie m u  Sercu 
M arsza lk a  sk ła d a  wycieczka szkół  z D rew ien ik ,  
Oles.na, L ipek, Slobódki i F i ł ip a n  (gm, w o rn ia d -  
ska) 5 zł. n a  f  u n d u sz  O brony  N arodow e j

R A D  J O
W IL N O .

sOBO I A d n ia  13 czerw i a 1936 r,
6,30 —  Pieśń. 6.33 — Gim nastyka . 6,o0 —  

Muzyka. 7 20 —  Dziennik por. 7 .30 —  P ro g ram  
dzień. 7.85 — (iidStlia robi. 7,40 — M uzyka z 
płyt. 8.00 —  Audycja  d l a  szkól. 8.10 —  Audycja 
dla poborow ych .  8,30— 11.57 —  Przerwa. >t,57
— Czas. 12,00 —  Hejnał.  12,03 — Muzyka łeL 
ka. 12,-)0 —  Chwilka gosjKidar. S m m  12,55 —  
Mała skrzyneczka.  13 05 —  Dziennik  po łudni  o 
' ty .  13.15 —  Koneert  życzeń. 14,15— 11.30 — 
Przerw a.  14,30 —  M uzyka z płyt- 14.55 —  Ork. 
Prac. T r a m " ,  i  Autobusów Miejskich. 15,30 — 
Odcinek powieściowy. 15,39 — Życic k u l lu i a ln r  
15,-14 —  Z ry n k u  pracy. 15 45 —  W esoła  nudy 
ja dla  dzieci. 16.00 —  K oncert  solistów. M5.45—  
Gospodarcze  znaczenie  m orza .  17,00 —  N ow cfc i  
z płyt.  17 20 —  Dożyink' szkolne. 18,00 —  Że 
sp ra w  litewskich, 18.10 —  P o d ró ż  d ó  His/.pauji 
'v o p raco w an iu  dr. W ac ław a  Korahiewicza.  
18,40 —  Koncert  roki. ]8,50 —  P o g a d a n k a  a k tu  
ailna. 19.00 —  C hór Dana. 19.30 — Muzyka lek 
ka. 29,15 —  Audycja  d la  P o lak ó w  zagr. 20.45 - 
Dziennik  wioazowsć. 20 55 —  Pog ad an k a  ak tu  
alna. 21,00 —  U tw ory  skrzypcowe. 21.30 —- 
Sp rzed am  k am ień  —  h u m o re s k a  rad jow a.  22,00
— W iad .  sportowe.  22,tó —  Koncert  żydowski 
choru  W iib ig”. 22.45 —  Muzyka taneczna. 
22,55 —  W ieczorne  dziennik.

NIEDZIELA, d n ia  14 cze rw ca  1936 r 
cS.45: D zienn ik  por .;  8.55; P ro g ra m  dz.;  9.00;

8.00: Czas i ji iesń, 8.03: Audycja  d la  wsij  
T ran sm .  n ab o że ń s tw a ;  10.30: K oncer t  synifoni 
czny; 11.45: Życie k u l tu ra ln e ;  11.57: Czas; 12.00: 
H e jn a ł  12.03- P o r a n e k  m u zy czn y ;  W  p rz e rw ie '  
Ta  trzecia,  now ela  II. S ienkiewicza ;  11.30: Au 
d y c ja  d la  wsi;  14,40 M uzyka  z p ły t;  14.45: 
K s iążka  z a k a z a n a ,  pog. wygł. mgr.  Leon S ie n ­
kiewicz; 15.00 K oncer t  w wyk. ch ó ru .  15 15: 
K oncert  reki. ;  15.30: F rag m .  z op. „C yru lik  Se 
w Tski“ ; 16.30: R ep o r taż  spor tow y;  17.00: 1000 
tak tów  m uzyk i ;  17.33: Słuch, o ry g  „O sta tn i  
p o w ró t” ; 18.20 K uzynek  z H ono lu lu  —  op. w  
3 ak ia ch ;  1955: Co czy tać?  20.10: P rzeg ląd  po 
l ityczny; 20.20: Koncert  chórów  20.50: Dzień 
n ik wiecz.; 2100 N a  wesołej  lwowskię j  fa li ;  
21,30: Recital  fort .  H Sz to m p k i:  22.00: 1'eniso 
we m is t rz o s tw a  Po lsk i ;  22,20 W iad .  sp o r to w e ;  
22,30: M uzyka  lekka  i tan eczn a ;  22,55— 23.00: 
D zienn ik  r ad jo w y .

H ow oS t I Ni iw o ł f l
Boles ław  Wit Święcicki

Wilno \ moiiih im
Wielkiego Marszałka

R ep o r taż  z z a p o m n ia n y c h  d o m ó w  
.M iłeg o  M ia s ta 4 

S tro n  32. Fo tog .af i j  12. C e n a  30 gr. 
Do nab y c ia  we wszyst. k io sk ach  i księg,
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Oddziały angielskie patrolują ulitt Jerozolimy w samochodach, 
uzbrojonych w karaoiny maszynowe Tragedja w hotelu „Gdynia'1

TEATR i MUZYKA Ra wileńskim bruku
—  i l i f .  DZIŚ W  TEATRZE MIŁ.L5KTU N i  

POHULANCE WYSTĄPI ZESPÓL ARGENTYN 
SKI EDUARDO BIANT.O. —  O lbrzym ie zain te­
resow anie dzisiejszym  w ysiepem . Dziś za tem  
n a jw y tw o rn ie js z a  nasza  publiezno.ić  będzie  inia  
Ja w y ją tk o w ą  i jed y n ą  sposobność  podz iw iać  
m is trzow sk i ,  św ia to w e j  .sławy zespół a rg en ty ń  
.skic p o d  d y re k c ją  Eduardo B tin eo , k tó ry  po 
w ielk ich  t r iu m fa c h  na  cat j  111 świecie. a  o s t a t ­
ni w W a rsz a w ie  i K rakow ie ,  w t r iu n i fa ln e m  
tiwem lo n rn ee  po P olsce, p rz e jaz d e m  do Mo 
skwy zaw ita  do naszego  m ias ta .

Eduorcio B ianeo  ze swoim zespo len i  podczas  
sw ego  to u rn e e  po E u ro p ie  k o n c e r to w a ł  w  n a j  
w iększych  stolicach p rzed  k ró lam i  i p rezyden  
tam i paiistv>, z y sk u jąc  wszędzie  e n tu z jas ty czn e  

.przyjęcia  i ok lask iż
P o r a ź  p ierw szy  i j ed y n y  w naszem  mieście  

będziem y mieli sposobność  usłyszeć n a jm e lo d y j  
n iejsze  i n a jp ię k n ie js ze  m elo d je  a rgen tyńsk ie ,  
p ieśni  o raz  zobaczyć  tan ce  a rg en ty ń sk ie  w w y ­
k o n a n iu  tego z n ak o m iteg o  zespołu,  sk łada jącego  
*ię z 22 osób: m uzy k ó w ,  p io sen k arzy  i tan cerzy

IJzisiejszy występ  Zespołu ś ig rn lyńsk if igo  
w zbudził  ko losa lne  za in te resow an ie .  A więc 
p rz y p o m in am y ,  że będzie  to p ra w d z iw a  uczta  
te a t ra ln a .  Bilety pozosta łe  do nabycia  w kasie  
tę a t rn

TEATR LETNI W O C ItO ó /łE  
1*0 BI RN ARbY NSKIM.

Dziś, w sobotę  dnia  13 lim. o  godz. 8 m t.i 
u j rzy m y  na p rzed s ta w ien iu  w ieczorowem  w Te 
a trze  Letn im  d o sk o n a łą  k om ed ję ,  c ieszącą się 
d użem  p ow odzen iem  p.t. „Chcę właśnie  c iebie1*. 
Ceny zniżone.

—  P opołudniów ka w Teutrze Letnim. W  
n iedzielę  d n ia  l t  lim., o  godz. 1 d a n a  będzie 
n ieo d w o ła ln ie  p o ra ź  o s ta tn i  n a  p rzedstaw ien ie  
p o p o łu d n io w e  z n ak o m ita  ko in ed ja  Dickensa 
, *,w*erszcz za k:im ineni ‘. Ceny propagandow e.

TEATR MUZYCZNY „ L U j M A '1.

—  W ystępy J. K ulczyckiej. Bzil w Navoj u. 
Dziś po raz  d rugi  re k o rd o w a  o p e re tk a  \ b r a h a  
m a  Rtfł w Sacoy  u. W  ro lach  n acze lnych  zliio 
r a ją  zas łużone  ok lask i:  Kulczycka. Ilestani,  Hal 
m irsk a ,  Dem bowski,  szczaw ińsk i  i T a t rzań sk i ,  
k tó ry  o p e re tk ę  tę  w yreżyserow ał .

N iedzielne p rzed sta i.ien ie  popoluduiiiw e  
po cenaeli p ro p a g an d o w y c h  wypełni  cza ru jąca  
o p e re tk a  K aim am i „ H ra b in a  Marie,V w o b s a ­
dzie  p re m jo w e j  z Kulczycką  i D em b o w sk im  na 
czele.

O statnie przedskiw ienie Operetki W ileń­
sk iej. We w to re k  16 brn. odbędzie  się o sta tn ie  
p o żegna lne  p rzed s taw ien i  zespołu  O pere tk i  W i 
Jenskiej.  p rzed  w y jazd em  na d łuższy o k re s  do 
K ryn icy  i Krakowa.

W idow isku w Zakreele p. t. A w zorow ane  
Hat* L. Kydla w .niedzielę 14 czerw ca  w u jącm  
inscen izacy jnym  A. B e rw ald la  i M N aw rock ie  
go r, i lu s trac ją  m u zy czn ą  prof. S. Czosnowakie  
go i A. I udwiga,  cb o reo g ra f ja  M uraszowej.

SHELLEY1?: INSTITUTE, wystawia  sz tu ­
kę Oscara  \Vihle‘a: ..l.ad y  W Inderm erCs Tan'1 
d n ia  13-go czerwca  jw sobotę) o godz. 20-cj 
w sali Szkaty  T ań c ó w  —  Mickiewicza 22 (w 
podw órzu  - p a r t e r ] .

ARESZTOW AN(E OSZUSTÓW, 

l l  bili. zatrzym ano Zoiję Peżyeką (Z aw an.a 
."it ) i .1 ustyna R utkow skiego (S ło w ia ń sk i 2), ja 
ko podejrzanych o  oszustw o  przez w yłudzenie  
od Pawia Lyiwijowa a  koi. Zapołosip, gin. prze 
hrod/.kicj zl. 17."> za rzekom e um orzenie spraw y  
w Sadzie O kręgowym  w W iln ie.

W ŚCIEKŁY P IE S ?

W u m r a j  w godzina dii popołudiraiawycb na 
il.ecy W wnlskiego1 jakiś pies dsitlklinwie jw jry  t l  
3-łi'tnią drziewczynikę, E ufro zy n ę  Clilebopasziu 
kównę. P ierwszej  poimocy iiclzatsliło. jej pogotn 
wie ra tunkow e,  poczym dziewczynkę pr.zesłano 
doi klAiikł prptrf. O rłowskiego  celem zrolfienia za 
st<rzyku przeciw wlśieiekliźnie.

l’*n sann pies przewrócił  również  rower,  .la 
tlący na szczęście  u n ik n ą ł  p o k ąsan ia .  P sa  un ie  
s/ikndliwKwro. r ' ■

ZNA< ZNA KRADZIEŻ.

Dnia 12 bili. n ieznany spraw ca skladl Jozeio  
w i INilaiiow.skiemu. ogn iom istrzow i l)A k  (Pióro  
moiH U ) spodn ie  w ojskow e, w kieszen i kuiryeli 
było 1.000 z!, w banknotach stuzłotow yon, zb. 
ty dam ski zegarek ze rdotą bransoletką i 2 pierś 
eionki ziole, łącznej w artości zł. 1.600. D oclio  
d/.enie trwa.

Gtetda zbożowo -towarow g 
i Iniarska w Wilnie

z d n ia  5 czerwca 1936 r.

C#wy *■ to w ar  ł io d n ie j  h an d lo w ej  joko łe l  p*- 
y t >i W if*o. z ie m io p ło d y  — w ła d u n k ic H  w*• 

l« i*  w /c k ,  m q k t  i o t ręb y  w mnio;**. !• 4*. 
W Dwiycti «a 1 9 (100 k*)i lea  — za 10C0 kl(
t  f  t * 1 700 b/1

!«««■!€•

q * zxn 1 •  6 

i  w * •  i 

ć j j jk a

670
745
720
650
620
490
470

620
585

13.50 
13.— 
2 1 -  
20 .-*-

.  14.50
.  . 1 4 . -

1 4 -
15.50

14—
13.50 
20.5G 
20,5) 
15.—

4.50 
14.05 
14.—

t ś l l i  | * t u i e k 1 - A
I - B
I— C
ii— ę
II— F 
II— G

35 50 36—

37 75 33.25 
25.— 25.75

22.25 22.75

16.50 !7 —

Istnieje  od  1843 roku

W I L E M K I N — W i e l k a  21
| U i r | ) |  * “  jad a ln ie ,  sy p ia ln ie  i gabi-  
I n E i D f o E i  ne tow e,  k red en sy ,  stoły, 
łóżka i Ł d. W ykwintne.  Mocne., Ni»c.rogo 
—  Na d o g o d n y c h  warunkach. * NA RATY — 

Nadeszły  nowości.

PoT.tj.T hu leh i  .,Gcfynia“ p rz y  ul. K ole jow ej 
zwrócił  uwagę  na  d/i'Łw.ic zachow an ie  się now o  
przybyłe j  lokatorki.  Była w y ra źn ie  zdeueiwnwii 
na. W ynaij<;ła pokó j .  legitymując, się jeUwi 25-let 
Ilia A nna  Slroin. Skąd p rz y b y ła  n ie  podała .  
Tv. ierdźHa. że jest p n z t jezd b ą  i liaraizii.c zalrzy 
m.ita się w p o ko jach  m is j i  dw orcow ej,  k tó re j  
z a d -n iem  jest, j.ik w iadUmo, udzie lan ie  rąiiclei 
s am otn ie  p o d ró żu jący m  nnwias-tom i <izie®ioiii.

Za hotel u regu low ała  zgóry. P o  iijilywże kil 
ku godiz'in, umie,j więee.j około godziny 1130.

k o r y t a r z o w y  p o w ia d o m iU  p o r l j o r a ,  ivż z [loko^U  

lo k a to r k i  d o c h o d z ą  n a  k o r y t a r z  j ę k i

<<! z a j r z a n o  d o  p o k o ju ,  znaleziifcio S from ów  
nę Wijącą s-ię w ladeśoiach z oznakiumi j .ow azue  
8»  zatrucia .  I a k a r z  tw ie r d z i ł ,  że d e n a t k a  
aażyłn esencji octowej.

I-rzi wiozdono. ją  do  szpiifciła Sawicz. Na p y ta  
nia n ie  eJiciało udzieli/' w yjaśn ień .  S tan  jej zdro  
w ia, według orzeczenia  lekarza  ji-st b a rd zo  cięż

(«)•
ki.

H E L IO S  I Dzis —  Tajemnica Luksusowego

O O A f C J  W r .  3 ©
W roli k ió low ej  no cn y ch  ‘okali ,  p r o m ie n ió ją c a ,  o lśn iew ając a  u r o d ą  KflY FRhNCIS o raz  R ica rd o  
C ortez  i G e n e  R a y m o n d .  NAD PROGRAM: A t r a k c j e .  PoczH ek  o  1-e]

D  Dziś film o „h s ię z iic o w ą fif Morrferri/**
A u  ( * %  T P  A  8J5J) t y r  w y ią tko w a  atrakcja

Twarz w twarz z na jdziwniej-  
szem i w yda rzen iam iDOKTOR X

N ad u -ogram  ; dwa p rz e p ię k n e  d o d a tk i  I n a jn o w sz e  ak tu a l ja  
» i  C t in y : b a lk o n  25 gr., p a r te r  54 gr. Wieczór,  od  40 gr o 2-ej

ŚWIATOWID Dziś. S z a m p a ń s k a  o p e re tk a  f i lm owa p. t.

Księżniczka czardasza
H u m o r  —  Śpiew — C y g ań sk a  m uzyka  
S o e n k e r ,  P a u l  K<*mp i inni.

Tańce. W ro lach  głównych: M a r t a  E g g e r t h ,  Horn* 
Nao  p ro g ra m :  ATRAKCJE DŻW1ĘKOWF

Dz ś W a r n e r  B a x t e r  I K e t t i  O a l l i a n
w p r z e p ię k n y m  r o m a n ty c z n y m  p rz eb o ju  p. t.O G N IS K O  |[

„Pod palącem niebem Argentyny1*
Miłość a ig e n ty ń sk ic n  gauczów; Zmysły i e ro ty k a .  Muzyka i śpiew!

Nad p ro g ram :  DODATKI DŹWIĘKÓWĘ. — Począ tek  o  g. 6-ej w n iea z ie le  i św. o  4-ej pp

Ogłoszenie.
Uiząiw Wofjewikłzhi Wile/i.ski z aw iadam ia ,  że 

w d n iu  20  czerwca b. r odlnyllzae się sprzedaż 
( irzezuaczomych dd  bkjwidae.ji saanochodów 
szm elcu  żeBozmego ń innych  m nlcr jn łów . BJliżs/e 
in fo rm ac j i  uzyskać  moż^ia w UrządEio Woij< wó 
dizkim, po k ó j  Nr 82.

Za Woąewtodę 
( — )  In ż. .1. ZabeleiiŃi.: 

Naezebiik Wydlz. K.Mii.-Jtudow 1.

P r z e t a r g
na opał

Dyr. Lasów P a ń s tw o w y ch  w W iln ie  p o d a je  do 
w iadom ości ,  że w dii. 17 bm. o  g. 10 r. w lokalu 
N ad leśn ic tw a  Swięciany, w NoWiO-Ńwięcianach 
odbędizie sic pnzetang u s ln y  oraz, jfUtjMwnoaą ofert  
jiisiaiiiiiycli na  sjwzedaiż dJuż\ic upaJowyrik z 
oiięoia, I9:i5— 36 r. w ifości ok'oło 10<MK) ni3

Bliższych ftniformacyj udizieła B iu ro  U O ko  
wanra  z. Złiycu £>r e n t A  Włbio,. W ielka 66.

K iećo im ik  B iu ra  Użytkowa nia 
i Zbvlu Dtrówua.

(— ) P L IS A /.

Z aso b n i  w d o św iad czen ie ,  o b e z n a n i  z n o -  
wem i z d o b y czam i wiedzy og ro d n icze j  fa ­
chow cy Cię pouczą ,  jak  m a s z  zwalczać  

s z k o d n ik i  w sad z ie  i ogrodź  e

Centrala Zaopatrzeń Ogrodniczych
wi. J .  Krywko. WILNO, Z i w a K i 2 8 ,  te l .21-48  

W ypożyczaln ia  opryskiwaczy

, ty ln ia  4o  50%
do fcj%

* .  razowa do  95 %
O t ie b y  pi tenne  m ia łk ie  p rz em ia łu

• t au d .  10.50 11.
O tręb y  ży tn ie  p rzem ia łu  a tand .  1U.50 11,—
Pclu«zk a
W y k .  —
Seradela  
G ro ch  *zary
L ubią  n ieb ieek i  8.— 8 75
Siemię ln iane  b. 90% f-co w « f  ». tmh  30.— 31.—

L«o »t«Ddaryzowanyi 
t ree p aa f  W o ło iy n  b n i i  l 1320.-— 1360,—

„ Horodzie)  1500 — 1540.—
.  Miory *k. 216.50 1260.— 13C0.—
.  T rab y  —

C i c i a n y  HorocJz. b. I *k. 303.10 1860. 19^0
K ądzie l  H o ro d z .  » „ „ 216,50
r » r< e a  ac m ocz .  a to r t .  70/30

Wyśmienite L O D Y
jak: P ista cjo w e , K ry m s k ie , Cassatti 

i G ry la / o w e  —  tylko są  u

K  O  B  E  S  Z  /1
Wilno, ul. J a g i e l l o ń s r a  1 

— P r o s i m y  p r z e k o n a ć  s i ę  —

W ILN IA N IE ! Dlaczego nic m acic  zau fan ia  
d o  raegn ogłoszeni a. Jeżeli p roszę o. p racę  za 
50 GR. I )Z .IE N \IL  —  to jes tem  w sytuacji  bez 
wyjśaia* M am luit 23 i dlobrą noinję . Może lepiej 
n ic  pisać,  że mann średnie  wykszta łcen ie  i pra.k 
tykę  handlloiwą, g d y ż  olicą p rzy jąć  kalżdą (M iarę.

Zgłoszenia, ul. Mickiewicza $$— 7.

600.— 8 i0  —

M I E S Z K A N I A
3— 4 pokoj .  na  pię trze  
z wsze lk iem  w y godam i 
(w an n y  e m a l )  świeżo 

o d r e m o n to w a n e  
d o  wynajęc ia  

zaul. B e rn a rd y ń sk i  10

M I E S Z K A M  E
4 p o k o jo w e  b. c epłe, 
wszelkie  wygody, i pię 

t ro  — d o  wynajęcia  
o d  1 t ipca 

Ż a k ie to w a  7 m. 16 
o g lą d a ć  o a  6 —7 w.

‘JM

POŃCZOCHY,
sKarpetki,  g a la n te i ja ,  

t ryko taże ,  koszule,  
krawaty ,  bielizna, 

bluzki —  po  c e n a c h  
fabrycznych

W N O W I C K I
W ilno, Wielka 30

DR. MED.
J.AhFOROWICZ-
SZCZEPANOWA
C horoby  sk ó rn e  ■s.ene- 

ryczne,  kobieco, 
p rz y jm u je  8— 9, 12— 1 

i 4— 7. 
Z an ik o w a  Nr. 3 — 9

Chłodnie
p o k o jo w e  tan io  i wszel­
k iego  ro d za ju  naczynie
0  H. *T. Odyniec** 
wl. M a lick a— W ielka 19 

i Mickiewicza 6

DR. MED.

ZYGMUNT
KUDREWICZ
C h o r  wenerycz.,  syfilis, 
sk ó rn e  i m oczopic iow o 
Zamkowa 15, lei. 19-6G 
Przyjm. od  8— 1 i 3—8

LETNISKO
2 p o k o je ,  o s o b n e  i k u ­
c h n ia  n ad  p r z e p ię k n e m  
jez iorem , 13 kim od  
Wilna. M ożna  2 rodziny 
S ezo n  180 zł Dowi^ 
dz ieć  s ię  w ad m in is t r .

#KT S f ł . r A  a
N a r  j a

Lakneruwa
P rzy im uje  od  9  r. a o  7 w,, 
ul  j  Jasińskiego 5 — 18
róg Ofiarner  (ob.  S ą a u )DO W YNAJĘCIA

2 m ieszk an ia :  4 p oko je  
i 3 p o k o je  z w ygodam i 

przy ul.  P iwnej 5 
p rzeciwko Ostr .  Bramy

AKUżZ EH K a

m .  Brzezina
m a s a ż  leczniczy 

i e lek tryzacje  
Zwierzyniec, T. Z an a ,  

na  lew e G eu y m in o w sk ą  
ul. Grodzka 27

M I E S Z K A M !
świeżo o d r e m o n to w a n e  

2 p o k o je  z k u c h n ią  
w o d a  na  m ie jscu  

d o  wynajęc ia  
ul. T a ta r sk a  nr. 8 a KUSZEKiłA

Smiałowska
ul. Wielką 10—7
(vis-a-vis poczty) 

tarr.Łe  g ab in e t  Kosmet.  
u su w a  zmarszczki ,  b ro ­
dawki,  kurzaiki i wągry

MI  E S Z K A N I 11
6 p o k o jo w e  z k u c h n  ą. 
s u c h e ,  s ło n e c z n e ,  ze 
w sze lk 'em i  w y g e aa m i  

d o  w yna jęc ia  
Fab ry czn a  14. t e ! 7-91 

(Zwierzyniec) Zginął
m io d y  w liczek „ Jo jo *  
Z n a laz c a  p ro sz o n y  o  
zg ło szen ie  s ię  za w y­

n a g r o d z e n i e m  
G o ra  Boufa łow a 19— f> 

te le fo n  19-25

O h VZY INIE
d o  s p r z e d a n ia  g a rn i tu r  
m ebli  sa lo n o w y c h  i sto- 
lo w jc h ,  lu s t ro  - t r em o ,  
lam o y  wiszące  i in n e  
rzeczy. O g lą d a ć  m o żn a  
o d  g. 2 30 — 4 30 p. p. 

W ie lka  24 m. 19 UDZIELAM
LEKCYI

w xmkre»ie
nym z poU kiego ,  fizyk5^. 
chemji i m atem atyk i .
Z g ło « z es is  do «dm ia  

1 ,Kurjerm WilcćtkiegG^- 
pod  „So l idn i* -

SPRZEDAM
n ie d ro g o  DOM m u r o ­
wany 11 m ieszkan iow y  
w b. d o b ry m  s tan ie .  
In fo rm ac je :  Sk lep  s p o ­

żywczy F Rupe>ko 
1 Mickiewicza 31
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